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Numer 29. BYDGOSZCZ, sobota dnia 6 lutego 1932 r. I Rok XXVI.

Sejm radzi.
Na posiedzeniu Se,jmu w dniu 4 lute- --- -- - - ”- -

"”
- - -’.­

go 1932 r. przystąpiono do drugiego czy­
tania preliminarza budżetowego na rok
1932/33.

Pierwszy zabrał głos referent gene­
ralny budżetu pos. Miedziński, wska­
zując na wstępie, że preliminarz wnie­
siony przez rząd ustalał dochody
2.375.015.800 zł, wydatki - 2.452.383 .400

zł, a zatem nadwyż’ka wydatków wyno­
siła 77.367.600 zł. Budżet uchwalony
przez komisje ustala dochody na

2.372.357.100 złotych, wydatki zaś —

2.448.917.311 zł czyli nadwyżkę 74.560 .211
zł. Ż powodu wi,ęc ogólnego zmniejsze­
nia dochodów o 2,7 milj. zł i zmniejsze­
nia wydatków o 5,5 milj. zł pozostaje
różnica w saldzie 2,8 milj, zł, o którą
to kwotę zmniejsza się ustalony nie­
dobór budżetowy.

Polska jest jednem z 5 państw euro­
pejskich, które obchodzą się dotąd baz

ograniczeń dewizowych, utrzymując
nieskrępowany ruch kapitałów. Co się
tyczy realności naszego budżetu to je­
steśmy m. in. zależni od decyzyj ze­
wnętrznych, które nie leżą w naszej
mocy, np. kwestja obsługi długów za­
granicznych. Drugim momentem u-

sztywniającym nasze wydatki jest sy­
tuacja w dziedzinie, obrony poństwa.
Nikt nie może zaprzeczyć wyjątkowości
położenia Polski w stosunku do której
jawnie i publicznie enuncjowane są dą­
żenia zaborcze. Żaden odpowiedzialny
rząd, żadne świadome społeczeństwo
nie pozwoli sobie w tej sytuacji na ob­
niżenie choćby przy największym wy­
siłku swej gotowości obrony.

Niedobór mole sie powiększyć.

Rząd jest świadomy, że będzie musiał
robić płatnikom szereg ulg, by nie do­
puścić do ruiny warsztatów pracy. Li­
czymy się tedy z możliwością zniżki do­
chodów ponad preliminowane i w

związku z tem z powiększeniem przewi­
dywanego deficytu. Stojąc bez przerwy
na stanowisku zachowania równowagi
budżetu musimy się liczyć, iż nastąpi
wówczas konieczność dalszego obniżenia

wydatków w czasie wykonywania bud­
żetu, Jeżeli chodzi o dalsze oszczędno­
ści, to referent uważa, za bardziej wska­
zane by czynione one były przez rząd w

czasie wykonywania budżetu, niżeli

przez sejm w czasie preliminowania.
Możnaby zarzucić że w ten sposób bud­
żet staje się funduszem dyspozycyjnym.
Zarzut ten nie jest taki straszny jak się
wydają.

Zastrzelenia posłów opozycyjnych.

Po przemówieniu generalnego refe­
renta zabrał głos poseł Rybarski z Klu­
bu Narodowego, który twierdzi, ze w

Polsce odbywa się jakoby likwidacja
budżetu państwowego w znaczeniu for-
malnem i że zakres uprawnień sejmu w

dziedzinie budżetowej uległ wielkiej re­
dukcji, Krytykuje następnie projekt
komercjalizacji Monopolu Tytoniowego.
Polemizując z generalnym referentem,
poseł Rybarski jest zdania, że nie moż­
n,a preliminować na długo w dzisiej­
szych czasach kryzysowych, ale zmiany
konieczne w budżecie powinny być do­
konane w drodze ustawy. Redukcje są

wtedy skuteczne, gdy się je robi wcze­
śniej a nie dopiero pod naporem ostat­
niej konieczności. Zdaniem mówcy, są
w budżecie pewne pozycje, które dałyby

się zredukować. Mówca ma tu na myśli
m. in. fundusze dyspozycyjne. Mówca
żali się na brak kapitałów zagranicz­
nych w Polsce i na to, że kredyt francu­
ski jest dla nas niedostępny.

Poseł Langer (Str. Ludowe) wystę­
puje przeciw obecnemu systemowi rzą­
dzenia, zarzuca rządowi brak planu go­
spodarczego, występuje przeciwko na­
kładaniu nowych podatków, przeciwko
wygórowanym - jego zdaniem — fun­
duszom dyspozycyjnym i zbyt wysokie­
mu budżetowi na policję. Uskarża się
następnie na zmniejszenie kredytów na

rolnictwo, specjalnie zaś na oświatę rol­
niczą, oraz na fakt, że reforma rolna nie

jest wykonywana, wreszcie zarzuca, że

władze administracyjne krępują moż­
ność swobodnego wypowiadania swej
woli ludności.

Poseł Czapiński ((PPS) zarzuca, że

cyfry, podane przez generalnego refe­
renta i cały budżet są fikcją z tego
względu, że ustawa skarbowa daje rzą­
dow’i zbyt wiele swobody w wydątkowa-

niu. Wkońcu mówca oświadcza,, że PPS
nie ma zaufania do rządu i głosować bę­
dzie przeciw budżetowi. ,.

Obfity plon K. O. P.-u.

Wilno, 4. 2 . (PAT). W ubiegłym mie­
siącu Korpus Ochrony Pogranicza na

pograniczu polsko-sowieckiem i polsko-
litewskiem zatrzymał 49 przemytników
z towarami wartości 76.000 zł. 30 prze­
mytników osadzono w więzieniu.

Znów przegrana!
Polacy w Gdańsku bada nadal obywatelami 33 kl.

(Telefonem ód własnego korespondenta)

Berlin, 5. 2 . Łańcuch klęsk polskich
przed Międzynarodowym Trybunałem
w Hadze, który w ostatnich miesiącach
stale systematycznie wyrokował prze­
ciwko nam powiększył się o nowy wy­
rok na naszą niekorzyść w sporze z W.
M. Gdańskiem Jak donoszą z Hagi, w

sporze gdańsko-polskim o przyznanie
równouprawnienia obywateli polskich
w Gdańska na równi z gdańskimi oby­
watelami, zapad! wyrok podzielający
tezę reprezentowaną przez Wolne Mia­
sto Gdańsk.

- Decyzja trybunału powiada, że Pol­
ska dla swych obywateli może żądać tyl­
ko takich uprawnień, jakie wynikają z

umów polsko-gdańskich a nie z przepi­
sów traktatu wersalskiego. Wyrok za­
pad! 11 głosami przeciwko czterem.

Mniejszość sędziów, która głosowała
przeciwko temu wyrokowi, składa się z

polskiego członka trybunału hr. Ro­
stworowskiego, francuskiego sędziego
Fromageot, Guerrera-San Salvador i Ur-’
rutia-Columbia. AB.

Japonja wzmacnia swe siły
i zapowiada postawo wyczekującą wobec Stanów Zjednoczonych.

Walki W SZCTSB^SBOfUfl.
Tokio, 4. 2 . (Teł. wł.) . Gabinet japoń­

ski postanowił wysłać do Szanghaju
całą dywizję piechoty w sile 16 tys.
bagnetów, celem wzmocnienia tamtej­
szej załogi japońskiej.

Pozatem na rozkaz admiralicji wyru­
szyła na wody chińskie trzecia eskadra

pod dowództwem admirała Nomura,
która przyłączyła się do operujących
już tam japońskich okrętów wojennych.

Szanghaj, 4. 2 . Konsul generalny ja­
poński zakomunikował urzędowo kon­
sulom generalnym amery’kańskiemu i

brytyjskiemu o zamiarze Japonji za­
jęcia natychmiast tortu Wusung.

Szanghaj, 4. 2. Dziś rano Japończycy
zaatakowali gwałtownie z lądu i z mo­
rza fort Wusung.

Sześć pancerników japońskich bom­
bardowało fort,

Chińczycy starali się odpowiadać,
lecz ani jeden ich pocisk nie eksplo­
dował.

Londyn, 4. 2 . Fort Wusung bombar­
dowany przez Japończyków, jest całko­
wicie zniszczony. Wszyscy Chińczycy,
znajdujący się w twierdzy, polegli, lub
też ratowali się ucieczką do Szanghaju.

Komendant odrzucił propozycję do­
browolnej kapitulacji twierdzy.

Wiadomość o zatonięciu kontrforpe-
dowca japońskiego w pobliżu portu Wu­
sung — potwierdza się.

Szanghaj, 4. 2 . W dniu wczorajszym,
marynarze japońscy ponowili ataki na

Sza-Pej z wielką gwałtownością. Ja­
pończycy dążą widocznie do okrążenia
oddziałów chińskich i izolowania ich,

Gęsta mgła utrudnia bombardowa,­
nie z aeroplanów, pomimo to jednak
w koncesji międz,ynarodowej spadla
kilka pocisków.

Wśród oddziałów chińskich jest pew­
na ilość kobiet, kompletnie umunduro­
wanych i uzbrojonych, które biorą u-

dział w walkach.

Kongres rozbrojeniowy i Szanghaj.

Genewa, 4, 2. Groźna sytuacja na Da,­
lekim Wschodzie wyparła na drugi
plan wszelkie inne tematy w tutejszych
rozmowach politycznych. Dzięki temu

zmniejszyło się też znacznie zaintereso­
wanie konferencją rozbrojeniową.

Harakiri adm, Sziozawy.
Szanghaj, 4. 2 . Uporczywie obiega tu

pogłoska, jakoby admirał Sziozawa po­
pełnił harakiri.

Jakkolwiek urzędowo zaprzeczono tej
pogłosce, jednak w dalszym ciągu znaj­
duje ona wiarę u wielu osób, a to ze

względu na odwołanie go ze stanowi"

Tanki japońskie na ulicach Charbina.

Od trzech tygodni nie otrzymaliśmy gazet polskich z Charbina. Przychodziły do

Bydgoszczy co 9 dni koleją syberyjską. Co się tam dzieje, widzimy na obrazku, który
zapomocą radja nadano do, dzienników amerykańskich,
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ska dowódcy floty na wodach chińskich,
na które to stanowisko został mianowa­
ny Nomnra.

Okupacja portów.
Ryga. 4. 2, Według doniesień sowiec­

kich, w porcie Swatou (naprzeciw For­
mozy) wylądował desant japoński, któ­
ry obsadził dzielnicą portową I budynki
rządowe. Kontrfcorpedowce japońskie
,strzelały w kierunku miasta;

Dowódca japoński zażądał od burmi­
strza chińskiego zawieszenia dziennika

za artykuł, obrażający cesarza japoń­
skiego. Oddział Wojsk chińskich w sile
5.020 ludzi okopał się pod miastem.

Oczekiwane są walki.

Londyn, 4. 2 . Z Tokio donoszą: We­
dług urzędowego komunikatu dwa tor­
pedowce japońskie zawinęły wczoraj do

portu C?.ifu (na półwyspie Szantuń-
skim, naprzeciw’ Portu Artura).

Według tegoż komunikatu trzy ja­
pońskie i okręty minowe zawinęły do

portu Amoj (naprzeciw Formozy).
Londyn, .4 2. ,,Times" ógłasza nastę-

Rujągy wywiad, udzielony mu w Tokio

przez japońskiego ministra spraw za­
granicznych Joszizawę.

— Rząd japoński wyraźnie rozróżnia

między zatargiem w Mandżurji a wyda­
rzeniami w Szanghaju i dopóki różnica
ta nie będzie uznana, polityka nasza -

mówił minister — będzie przedmiotem
nieporozumienia,

Interesy Japonji w Mandżurji są

pierwszorzędne, zarówno pod wzglę­
dem ekonomicznym jak i politycznym,
nasza sytuacja w Mandżurji jest dła

nas kwestję życia lub śmierci.
W ,Szanghaju interesy nasze są podo­

bne do interesów innych mocarstw, Je-

dynem naszem . życzeniem jest prow’a­
dzić spokojnie , handel i zapew’nić bez­
pieczeństw’o naszych obywateli oraz

ich legalnych przedsiębiorstw. Nie po­
siadamy w Szanghaju ani terytorial­
nych ani politycznych ambicyj.

Komisja Ligi w drodze.

Paryż, i. 2 . Na pokładzie parow’ca
transoceanicznego ,,Paris", który od­
płynął dziś z Hawru do Now’ego Jorku,
wyjechali członkowie komisji śledczej
do Mandżurji.

Oiarliin zafeftg.
Londyn, 4. - 2 . Wojska japońskie zaję­

ły dzisiaj Charbin, obsadzając wszy­
stkie budynki rządowe oraz radiostację.

Wczoraj Japończycy zajęli przedmie­
ście Ćharbiha. Sytuacja w mieście Jest

naprężona, jednakże do żadnych starć
na ulicach nie doszło.

Komendantem miasta został gen. ja­
poński Famona.

Według doniesień z Tokio, rząd ja­
p)oński powz.iął nową uchw’ałę wysłania
do Charbina dwóch dywizyj piechoty,
oraz dwóch eskadr lotniczych,

Oświadczenie Joszizawy.
Zamordowanie japońskiego duchow­

nego oraz artykuł, znieważający w or­
ganie Kuomintangu naszą rodzinę ce­
s,arską, były wydarzeniami kulminacyj-
semi. )V całej sęrji agitacji przeciw Ja-

p’ońjh zachęcanej przez Kuomintang,
,była tó faza.

O ile chodzi o nas, skończyła się ona

z chwilą, gdy burmistrz Szanghaju
przyjął nasze żądania. Faza obecna za­
częła się od chw’ili, gdy chińskie wojska
rozpoczęły ostrzeliwanie marynarki ja­
pońskiej, która, w’ wykonyw’aniu sw’oich

obowiązków międzynarodowych, znaj­
dowała się W drodze do dzielnicy mię­
dzynarodowej.

Celem przywrócenia pokoju zgadza­
my się na każde-rozumne porozumienie
ńa, warunkach honorowych, przez co

mamy na myśli, aby zanim wycofamy
nasze wojska, bezpieczeństwo naszych
obywateli było zagwarantowane przez
wycofanie wojsk ze strony Chińczy­
ków. Żadnych innych żądań nie sta­
wiamy.

,,Gra w piłkę".
Waszyngton, 4. 2 . (PAT). Ambasador

Japoński ośw’iadczył, że Japonja przy­
jęła teraz ,,stanowisko wyczekujące".
Oświadczył on również, że now’y admi­
rał japoński Namura będzie ,,grał w

piłkę" z admirałem Taylorem — dowód­
cą sił morskich Ameryki.

Wyjaśnił on w dalszym ciągu, źe jak
’wodzowie ,,grają w piłkę", to będą to

samo czynili marynarze japońscy i a.­
merykańscy. Zdaniom jego, wyczeku­
jące stanowisko Japonji wpłynie na za­
łatwienie sprawy marynarzy japoń­
skich, którzy wystąpili w strefie ame­
rykańskiej i angielskiej koncesji mię­
dzynarodowej.

,,Chińczyk! -trzymają sie mocno°.

Szanghaj, 5. 2 . (PAT). O północy Ja­
pończycy rozpoczęli ostrzeliwanie mia­
sta z ciężkich dział, co trwało przeszło
4 godziny. Pomimo gwałtownego ognia
oddziały japońskie nie posunęły się na­
przód.

Briining jedzie dn Genewy
przeciwstawiać si^ Franc!i.

Powrót do protokułu genewskiego.
(Telefonem od własnego korespondenta)

Berlin, 5. 2. Jutro wieczorem udaje
się kanclerz Rzeszy niemieckiej dr. Brti-

ning do Genewy jako pierwszy delegat
konferencji rozbrojeniowej. Pobyt kanc­
lerza w Genewie obliczono na okres 3

dni. Kanclerz wygłosi w poniedziałek
przemów’ienie i w imieniu delegacji nie­
mieckiej, wyluszczy znany pogląd nie­
miecki na sprawę rozbrojenia.

Odgłosy sprawozdawcze z Genewy
z konferencji rozbrojeniow’ej donoszą, że

dotychczasowy przebieg i organizacja
nie są po myśli niemieckiej. Korespon­
denci pism niemieckich donoszą z wie!­
kiem niezadowoleniem, że bohaterem

konferencji jest Tardieu a jej przewod­
niczący Henderson został całkowicie n-

snnięty tfa drugi plan. Wydaje się być
zupełnie jasnem, że teza za poprzediiiem
pogłębieniem i rozbudową bezpieczeń­
stwa ogarnia coraz szersze koła uczest­
ników konferencji i to nietylko sojusz­
ników Francji i Małej Ententy, lecz rów’­
nież państwa neutralne.

Tardieu w wywiadzie udzielonym
zbliżonemu do Ligi Narodów dzienniko­
wi ,,Journal de Nat.ion" sformułował wy­
tyczne swojego postępowania w trzech

punktach: l) rozbrojenie jest przede­
wszystkiem w pierwszym rzędzie pro­
blemem politycznym a nie technicznym,
2) bozpieczeństwo jest podstawą rozbro­
jenia; 3) Francuska polityka będzie na­
dal poruszać się w ramach Ligi Naro­
dów.

Ogólnie pojmują w’yłuszczone’ przez
Tardieu tezy jako powrót do protokół’°
genewskiego (bezpieczeństwo, arhil ra ż,
rozbrojenie), tym razem jednak żyrowa-
nego nietylko przez członków, aie rów­
nież przez nicczionków Ligi, więc prze­
dewszystkiem przez Amerykę 4 Ros}ę
Sowiecką. AR.

Minister Zaleski wiceministrem

konferencji rozbrojeniowej.

Genewa, 4. 2. W zakulisowych roz­
mowach ustalono już państwa, których
delegaci będą wybrani na jednern z naj­
bliższych posiedzeń konferencji rozbro­
jeniow’ej wiceprezesami konferencji,

W pierwszym rzędzie wiceprezesami
zostaną przedstawiciele siedmiu w’iel­
kich mocarstw, a więc Wielkiej Bryta-
nji, Francji, Stanów Zjednoczonych, Nie­
miec, Włoch, Japonji i ZSRR, a następ­
nie minister Zaleski, jako pierwszy de­
legat Polski i minister Zulneta, jako de­
legat Hiszpąnji; ponadto pierw’si delega­
ci Szwecji, Czechosłowacji, Belgji, Au-

strji i Argentyny.
Delegat Szwajcarii Motta będzie pre­

zesem honorowym konferencji,
Minister Zaleski odwiedził dziś po

południu francuskiego ministra wojny
p. Tardieu i odbył z nim krótką konfe­
rencję.

Kneblowanie prasy.
Co sics konfiskuje w Kodomśuł

Warszawa, 5. 2. (Tel. wł.) Na wczo-

rajszem posiedzeniu sejmowej komisji
administracyjnej rozpatrywano dwa
wnioski socjalisty.czne, dotyczące bez­
prawnych konfiskat prasy za sprawo­
zdania z procesu brzeskiego. Poseł
Grzecznarowski zaznaczył, że starosta, w

Radomiu skonfiskował wbrew prawu i
orzeczeniu Sądu Najwyższego oraz ob­
łożył aresztem sam akt oskarżenia. Sta­
rosta radomski kÓnfiskuje nawet spra­
wozdania ze sejmu a nawet zajął własny
list zarządzający konfiskatę.

Poseł Wierczak (Klub Nar.) wskazy­
wał na to, że władze administracyjne
kierują się względami pólityeznemi, gdy
chodzi o zwalczanie opozycji.

Poseł Dubois zajął się specjalnie
sprawą brzeską. Zaznaczył on, że skon-
iiskcwano sprawozdania, h pja§ie socja’

listycznej podawane nietyko w prasie
opozycyjnej lecz i sanacyjnej a to nie za

ustępy kwestjonowane przez przewodni­
czącego sądu a za te, które ,,dla syste­
mu1" były niewygodne. Zarzuca się pra­
sie opozycyjnej nieprzehieranie w środ­
kach w walce z rządem, ale zarzut taki

należałoby raczej skierować przeciwko
prasie rządowej. Oszczercy starają się
teraz wykręcić. Dowodem szargania
czci ludzkiej jest między innemi znany
wywiad ,,centralnej figury" z września
1930 r., w’ którym o uwięzionych w Brze­
ściu mówiono, że oskarżeni są oni ,,o

wekselki, maćherki i szacherki" nie

wspominał o artykule 100 i 101 k. k ., z

których ostatecznie więźniowie brzescy
zostali skazani.

Oczywiście BB odrzuciło wniosek
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Z budżetowe] dyskusji sejmowej.
Przesolony podatek gruntowy, klub chadecki przeciw budżetowi.

Sprawa jednego weksla. Z czego żyle ,,Dzień Pomorski"?
-

. a n , :_- __ iwl_..l_. Ata elrHnałlrACi/-
Warszawa, 5. 2. - (Tel. wł.) Wczorajsze

posiedzenie sejmu poś,więcone było gene­
ralnemu referatowi budżetowemu. Dysku­
sja, w której brali udział przedstawiciele
wszystkich partyj, była bardzo zajmująca.
Zwracano powszechną uw’agę, że mówcy zaj­
mują się przedewszystkiem budżetem, zaś

sprawy aktualne pozostaw’iają do innej ’O­
ka,zj i.

Po referencie generalnym Miedzińekim,
oraz dobitnem przemówieniu posła Rybar-
skiego, zabrał głos w imieniu Klubu Ludo­
wego poseł Lang!er, który zaznaczył, że

rząd przew’iduje w r. 1932/33 z podatku
gruntow’ego 54 miłjony, podczas gdy ten

podatek nawet w dobrych latach dawał za­
ledw’ie 49 miljonów. Obecne położenie roi-
nictwa Jesl katastrofalne, to też podatki na

pewno nie wpłyną w przewidzianej w’yso­
kości. Budżet jest nierealny,

Mówca socjalistyczny poseł Czapiński
zajął się przedewszystkiem opinją zagrani­
cy o Polsce, Francja nie pożycza nam nic,
poniew’aż ma nienajlepsze zdanie o nas.

Podczas rozprawy genewskiej na temat

Ukraińców wyszły na jaw rzeczy, o których
w Polsce nie wiemy. Spraw’ozdaw’ca Ligi
Narodów powoływ’ał Się na to, że w zwią­

zku z pacyfikacją w’ydalono i ukarano 8

oficerów i 8 policjantów’, o czem myśmy
tutaj nic nie słyszeli, gdyż p. Składkowski

oświadczył, iż ukarano tylko jednego poli­
cjanta za kradzież zegarka.

W imieniu Ch. Dem. przemawiał poseł
Tempka, który w’yraził opinję, że ustawa

skarbow’a j preliminarz są jedynie formal-

nością, gdyż istni,eje zupełna dowolność w

wykonyw’aniu budżetu a kontrola sejmu
jest uniemożliwiona. Pierwszy raz mamy
do czynienia z ustalonym zgóry deficytem
budżetowym, który w rzeczywistości będzie
większy od preliminowanego. Budżet nie i

liczy się z silą płatnic.zą społeczeństwa i
idzie bardzo daleko w kierunku oszczędno­
ści rzeczowych z pominięcem oszczędności
w takich pozycjach, jak fundusze dyspozy.
cyjne i reprezentacyjne, bezzwrotne zapo­
mogi, wydatki na podróże, przeniesienia Ud.

Jednocześnie prelminuje się w’iększe wpły­
wy z różnych podatków. Jeśli mimoto ma­
my deficyt, to widać, że gospodarka sana­
cyjna kończy się na całej linjL Mówca za­
znaczył dalej, że pożyczek zagranicznych
nie możemy osiągnąć, gdyż zagranica nie
ma zaufania nie do państwa naszego, lecz
do jego teraźniejszych rządów. Nawet po­
życzka zaciągnięta przez Polskie Koleje
Państwowe na 10 miljonów franków, jest
na weksle, Wkońcu zaznaczył poseł Temp­
ka, te klub Ch. D . głosować będzie przeciw­
ko budżetowi.

W imieniu N. P . R. przemawiał prezes
Chądzyński, który również rozprawił się
z przewidzianym zgóry deficytem. Minister
Matuszewski w ubiegłym roku stwierdził,
że budżet poprzednio zakończył się deficy­
tem 61 miljonów złotych, a rok obecny
przynosi już 127 miljonów złotych niedo­
boru. Nasuwa się obawa., że skarb państwa
płynnych rezerw już nie }’osiada. Mówca

przestrzegł rząd, ażeby nie dopuścił do o-

strego przesilenia na Górnym Śląsku. Obóz

przewrotu majowego jest dziś u szczytu po­
wodzenia i władzy, Polska stał się dome­
ną jednej partji, kto jej rozkazów nie słu­
cha, zdegradowany zostanie na obywatela
drugiej klasy, Póki naród nio zdobędzie
siły moralnej, by zastąpić reżim obecnie

panujący rządem odpowiedizialńym przed
społeczeństwem i wykony wującym jego
wolę, rola posłów opozycyjnych jest ogra­
niczona.

, Po przemówieniu posła. Chądzyńskiego
^w§jsedi niespodzian!s na trybung wicemuii-

ster spraw woj’KOMyi,u geui’iiu
skt i zaatakował posła Tempkę. Mówca

chadecki mianowicie poruszył w swojem
przemówieniu sprawę, że ministerstwo

spraw wOjkowyćh zapłaciło wekslem gmi-
nie Królewskiej Hucie, Weksel ten później
cofnięto i gminie żadna krzywda -Się nie

stała, - -

’ ^ ’.­
Minister Składkowski w odpowiedzi na

to zaznaczył, że wypadków takich, .żeby
nie płacona -w gotówce niema, a że w Kró­
lewskiej Hucie coś takiego miało miejsce,
to winni będą, ukarani.

Ksiądz poseł Szydelskl przemawiał we

własnem imieniu jako ,,dziki" i oświadczył,
że głosować będzie za budżetem jako ko-

niecznością państwową.
Pod koniec posiedzenia zabrał głos mi­

nister skarbu Jan Piłsudski, pociesza.jąc o-

pozycję, że deficyt wynosi tylko 3% ogólne,j
sumy preliminowanej.

Co do funduszów dyspozycyjnych, to po­
wiedziani) tutaj, że w Toruniu b. wojewoda
Lamot zawarł umowę, dając z funduszów

dyspozycyjnych 300.000 złotych, czy też je
pożyczył pewnej instytucji na zakup dru­
karni. Mogę tylko kategorycznie stwier­
dzić, że nie było to z sum budżetowych ta­
kiego czy innego resortu. O i]e mi wiado­
mo, to istnieją sumy, które ’otrzymał woje­
woda Lamot jako subwencje na cele społe.
czne z czystego zysku Banku Gospodarstwa
Krajowego, przenaezoucgo właśnie na cele

Społeczne. Nie przeczę, że to były pieniądze
społeczne, ale panowie mówili, że to ze

sum budżetowych. Za to będzie odpowiadał
p, Lamot. (Jak nas z Torunia informują,
subwencję tę otrzymał tak chętnie mofali-

zujący ,,Dzień Pomorski". — Red;).
Ciekawa dysputą wywiązała się następ­

nie pomiędzy ministrem skarbi; a posłem
Rjbarskim. Minister powiedział, że d!a po­
krycia defcytu można ewentualnie kredyt
bezprocentowy w Banku Polskim podnieść
do 100 miljonów złotych, co odpowiada
mniejw’ięcej tej wy’sokości, jak była pier­
wotnie przewidziana w pierwszym statucie
Banku Polskiego.

Poseł Rybarski dowiódł w długiem fą-
cbowęm przemówieniu, że byłby to ekspe­
ryment bardzo niebezpieczny. Poseł Mie­
dziński musiał mu przyznać rację, zazna­
czył jednak,. że mimo wszelkich zastrzeżeń

k’lub B. B. - ma zaufanie do rządu, że tę
spraw;§ dohrzo pokieruje.
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Otwarcie konferencji rozbrojeniowej.

Nastąpiło cno przedwcz,oraj w wielkiej, umyślnie na ten cel zbudowanej a 2000

delegatów pomieścić mogą.cej sali. Fotograficzne to zdjęcie przesiane zostało w dro­
dze radjowej.

Przeżyliśmy dzień bolesny. Do pnia ... ..

Chrześcijańskiej Demokracji nie należy
więcej jego Wśćhodnio-małopolska ga­
łąź, jak to’już wiadomo z telegramu, za­
mieszczonego w nr. 25, z dnia 31 stycz­
nia naszego pisma.

Po znanem poprzedniem w’yklucze­
n,iu z szeregów stronnictw’a Ch. D. sena­
torów Makarewicza i Thułliego - zgło­
sił swoje wystąpienie poseł lw’owski ks.

Szydelski, za czem poszło zerwanie przez
władze naczelne i stronnictwo wszel­
kich stosunków z radą dzielnicową oraz

zarządem dzielnicowym Ch. D, w Mało-

polsce Wschodniej a to z powodu sana­
cyjnego ich nastawienia. W ten sposób
znalazła się wschodnio-małopolska cha­
decja po za obozem stronnictwa,

Nie - nastąpiło tó zupełnie niespo­
dzianie. Różnice zarysowały się już pod­
czas ostatnich wyborów do Sejmu i Se­
natu, kiedy to wschodnio-małopolska
grupa chadecka sprzymierzyła się i wy­
stawiła wspólną lisię kandydatów z sa­
nacją.

Na usprawiedliwienie tego kroku
może wschodnio-małopolska Ch. D .

przytoczyć niejedno. Przyszło jej dzia­
łać i brać polityczną a przedewszyst­
kiem ’

narodową odpow’iedzialność w

kresow’ej ziemi, gdzie na polski stan po­
siadania napierały dwie siły: ukraińska
i żydowska,

Pierw’sza, niewybredna w doborze
środków aż do berlińskich konszach­
tów — druga, niezadawalniająca. się już
gospodarczęmi zdobyczami, pustoszące-
mi wprost polskość po miastach, ale żą­
dna całego szeregu praw odrębnych,
zrozumianych w Palestynie, ale nie w

Polsce. O tem drugiem niebezpieczeń­
stwie ostrzegały praktycznie poprzednie
wybory sejmowe w roku 1928, kiedy to w

mieście Lwowie, grodzie orląt i sercu

w’schodnich kresów z czterech manda­
tów’ poselskich aż dwa zdobyła św’ietnie

wyszkolona, stale bojowa partja sjoni-
slyczna.

W takiem kłębowisku poiitycznem a

przedewszystkiem narodowościowem nie
można w’spólnego frontu wyborczego z

sanacją, a zwłaszcza haniebnemł jej
metodami zachwalać — ale też nie mo­
żna takiego paktu bezwzględnie potę­
piać. Tak też się stało( czego dow’odem,
że wybrani z listy nr. 1 chadecy zostali

po pewnych zastrzeżeniach przyjęci do

parlamentarnego klubu naszego stron­
nictwa.

Ale każdy sojusz w-yborczy ma to do

siebie, że nawiązuje niekoniecznie tylko
przelotną styczność pomiędzy partjąmi,
ciążącą później na ich krokach. I dla­
tego to — mimo ponętnych, cyfrowych
w’idoków — przestrzegaliśmy tak zde­
cydowanie przeciw pójściu w szeregach
Centrolewu, w tow’arzystwie socjalistów
do jednej urny wyborczej.

Pierwszy zatarg nastąpi) na tle pro­
jektu nowego prawa małżeńskiego. Se­
nator Makarewicz, wierzymy, że daleki
od jego popierania — nie użył jednak w

walce z nim ostrza, jakie było obow’iąz­
kiem chadeckiego bojownika. Zapowie­
dział bow’iem, że będzie głosow’ał w peł­
nym senacie przeciw projektowi —

miast wytoczyć walkę natychmiast, aby
urwać łeb hydrze jeszcze w komisyjnej
kołysce.

Wszelkie wahania, w tym w-zględzie
i nawet najdrobniejszy cień wątpliwo­
ści rozwiew’a bezapelacyjnie stanowisko

naszych Arcypasterzy, którzy projekt
nietylko bezwzględnie potępili — ale po­
trafili porwać za sobą do płomiennego
protestu całą katolicką Polskę. O tem je-
duem pamiętać musi odpadła grupa
wschodnio-małopolska, ilekroć będzie
publicznie.w’-yrażać solidarność z senato­
rem Makarewiczern.

Po usunięciu ze st,ronnictwa senato­
rów-- Makarewicza i Thułliego przyszła
kolej .na posła ks. Szydelskiego - z tą
różnicą, że on sam ze stronnictwa ustą­
pił.

Krok swój uzasadnia, ks. Szydelski
nie różnicami programowemi — lecz

taktycznemi. Czyni to w liście, skiero­
wanym dó władz naczelnych Ch. D,, w

którym potępia Brześć i wspomina o

,,licznych zastrzeżeniach co do wielu

posunięć rz.ądu”, nie spuszcza jednak z

oka lojalności rządowej wobec konkor­
datu i Kościoła, podnosi, że: ,,rząd musi

pracować wśród strasznie ciężkich wa­
runków, nie spowodowanych wyłącznie
jego błędami, lecz także konjunkturą
międzynarodową” -iw konsekwencji
opowiada się ,,za taktyką umiarkowaną
w. stosunku do rządów dzisiejszych".

Poglądy ks. Szydelskiego zdają się
płynąć z jego pojmowania stanowiska
Ch. D . jako partj’i centrowej’, mającej
nawet w najcięższych chwilach być po­
lityczną oliwą, uśmierzającą walki i na­
miętności. Rola wzniosła — ale w dzi­
siejszych warunkach czy nie za roman­
tyczna?

Gdyby nawet darować, że strona

rządząca czyni w’szystko, by ujarzmić i

unicestwić przeciwnika — to trudno wy­
baczyć, że dzieje sie to kosztem ogromu
szkód d!a państwa j jego przyszłości.
Rozjemstwo między stronnictwami koń­
czy sie ta.m, gdzie jedna strona żąda
zupełnej kapitulacji a nawet likwidacji
drugiej. A tak postępuje właśnie sana­
cja, zapowiadająca w dodatku, czego nie
dostanie dobrowolnie, weźmie silą.

Ks. poseł Szydelski, występując z o-

bozu Ch. D ., nie wykazał żadnych dzie­
lących go różnic programowych — a

Czy ma Pani mató trosk?
Czyż więc’ nie leży w interesie każdej z nas

zapobieganie wszelkim zbyteczn,ym i prz,y­
krym wypadkom w rodzinie? Gdyby każda
matka to sobie uświadomiła, to z pewnością
nie mielibyśmy tyle wypadków zachorzeli dzie’­
ci, jak to obecnie ma miejsce. Przeważnie bo­
wiem dopiero wtedy jesteśmy poważnie zanie­
pokojone, gdy już całkiem ostro w’ystępują u

dzieci tak groźne niedomagania, jak: kr’zywica
(angielska choroba), skrofuły, koklusz, szkar­
latyna, dyfteryt i t, p, Dziś zatem więcej niż
kiedykolwiek, koniecznem jest zapob’ieganie
tym schorzeniom w porę, zwracając już baczną
uw-agę nawet na najdrobniejsze’ chorobliwe
objaw’y, gdyż zazwyczaj nieznaczne napozor
niedomaganie, sygnalizuje po-ważne schorze­
nie. Nader dobitnym tego przykładem służy
wypadek, jaki opisuje nam p, A. Kaucke, Łódź,
Rokicińska 8. Pisze ona m, i,: ,Mój mały synek
był zawsze bardzo blady, na co nie zwracałam

początk. uwagi. Po jakimś czasie zaczęła wy-
stędowae ropa z jednego uszka i na ocz’ku po­

kazały się małe oryszCzyki. Wówczas dopiero
poradziłam się lekarza, który powiedział mi,
żc to wszystko nowstaje z anemii, Ponieważ
dowiedziałem się,, że Emulsja Scotta działa
bardzo dobrze przy anernji, to zdecydowałam
się na przeprowadzenie kuracji tym prepara­
tem. Rzeczyw’iście skutek był nadzwyczajny;
ropa z uszka przestała w’ystępować, pryszczy­
ki z oczka znikły i bladość także. Chłopieć!
tak się przyzwyczaił do Emulsji Scotta, że
sam przypominał mi o swojem mleczku”. Ta­
kie pełne zapału sądy o Emulsji Scotta usły­
szeć można z ust w-ielu tysięcy matek we

wszystkich krajach św’iata. 1 ’nic dziwnego,
bowiem każda matka dobrze wie, że Emulsja
Scotta, dzięki swej wysokiej zaw’artości Wita­
min A i D znakomicie wzmacnia organizm
dziecka i czyni go odpornym przeciwko krzy­
w’icy przeziębieniu i wszelkim chorobom za­
kaźnym. Spróbujcie i przekonajcie się same!
Do nabycia we wszyst. apt. i dróg. Dla na­
szych dzieci rzeczywiście niema nic lepszego.
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(Ciąg dalszy).
— To trzeba zmienić, — bąknął, kre­

śląc coś w notesie. — Zapisał, że win­
nych należy odstawić do laboratorjum,
i uśmiechnął się przy tem złowrogo. —

I tak muszą zginąć, niechże więc nauka
ma z tego jaką pociechę... Dlaczego
zawsze mordować niewinne zwierzęta?

Mimo zapuszczonych szyb w oknach,
nawet tutaj, do wnętrza oszklonego pu­
dła limuzyny wdzierała, się . przykra
woń, będąca konglomeratem w’yziewów
z tylu fabry’k chemicznych, skupionych
na. stosunkowo niezbyt rozległej prze­
strzeni. I profesor Rusanow, który
przed chwilką popraw’iał z uśmiechem

sw’ój perfidny rozkaz w sprawie ukara­
nia sprawców niedoszłego sabotażu, za­
czął obmyślać pla,n stałej wentylacji
miasta. Różne, napozór fantastyczne po­
mysły na ten temat zaprzątały jego
ruchliwy umysł już u schyłku wiosny,
kiedy pierw’sza fala upałów nawiedziła
te okolice, lecz wypadek w laboratorjum
i wynikła stąd konieczność- szybk,iego-
wyjazdu zagranicę oderwały go od pra­
cy. Teraz, po prawie pięcio-miesięcznej
nieobecności powrócił na opuszczony
posterunek, wypoczęty, zdrowy, pełen
zapału, nic więc dziwnego, że intereso­
wał się żywo wszystkiem, co dotyczyło
jego dzieła, Stalingradu...

Ryk fabrycznej syreny,, przerwał mu

rozmyślania. I

— Już szósta, i tak jeszcze ciemno?
-- zdziwił się. — Istotnie, szósta, —

sprawdził na zegarku. Słońce już wze­
szło, lecz nie zdołało przebić grubej dra-

perji chmur. — No, pogodnego dnia nie

będziemy dziś mieli; byle tylko nie la­
ło, — życzył sobie, myśląc o wyznaczo­
nych na dzisiaj doświadczeniach. Miały
być robione w terenie, pod golem nie­
bem, w’ięc deszcz mógł wpłynąć ujemnie
na ich w’yniki. — Niestety, będzie lało,
jeżeli w’ierzyć własnym kościom, — do­
dał, krzywiąc się, gdyż strzykało go w

zreumatyzmowanych nogach.
Tsien zatrąbił dw’ukrotnie. Naprze­

ciw’ nich szedł zbity tłum. To robotnicy
z nocnej szychty, zluzowani właśnie

przez towarzyszy niedoli, których zko-
lei miała wyręczyć trzecia zmiana o go­
dzinie drugiej po południeu. Nie rozstą­
pili się, zmuszając auto, by stanęło w

miejscu, by stało się małą wysepką,
wśród rzeki. Rozdwoił się dla owej wy­
spy ospały nurt ludzkiej rzeki i płynął
po obu jej bokach powoli, slaby nurt,
skoro jej nie zmiótł, a groźny tylko nie­
przyjaznym pomrukiem; bo jawny bunt

poprzedza zawsze cichy pomruk niechę­
ci, zrazu nieśmiały, potem coraz zu­
chwalszy.

Tsien zatrąbił ponownie, przegazo-
W’ał silnik, i trwożnie obejrzał się
wstecz. Ale profesor Rusanow uśmie­
chnął się drw’iąco nadal. Nie wsuną!
dłoni w kieszeń, gdzie spoczywał rew’ol­
wer, nie sięgnął nawet po gwizdek, któ­
rego głos zaalarmow’ałby w mgnieniu
oka całą załogę Stalingradu. Spokojnie
opuścił obie szyby boczne i na obie stro­
ny cisnął w tłum po garści papierosów.
— Moglibyście mi choć ,,dzieńdobry"
pow’iedzieć, wy mruki, — rzekł wesoło

Nie odrzekli nic, ani jeden czapki
nie zerwał z głowy, by pozdrowić wład­

cę życia i śmierci, ale papieros,y pozbie­
rali skrupulatnie.

- Uraza urazą, a napiwek napiw­
kiem, — mruknął profesor, dając znak
Tsienowi, by jechał dalej. Przez mają
szybkę w tylnej ściance spoglądał na

robotników. Nie patrzeli za autem. A -

patyczni, obojętni na w’szystko szli da­
lej ociężałym krokiem ku swoim kosza­
rom, aby się wyspać, nażreć i nabrać
sił do dalszej w’egetacji. Nie pilnowano
ich w drodze między barakami, a od­
nośnym warsztatem pracy. Tylko nowi­
cjusze korzystali niekiedy z tej na­
miastki swobody, i po kilku bolesnych
nauczkach stawali się wzorowymi au­
tomatami, jak ci najstarsi niewolnicy.
Szpiegowani na każdym kroku, prow’o­
kowani, dręczeni przez chińskich do­
zorców, nie ufali nikomu, nie zwierzali
się przed nikim, każdego uwa.żali za

prowokatora i godzili się z swoim smut­
nym losem, gorszym, niż los więźnia
skazanego na dożyw’otnie więzienie, bo

jemu zawsze przyświeca nadzieja u-

cieczki, lub amnestji...
— Głupcy! — wybuchnął Rusanow.

- Zasklepiają się w ponurej rozpaczy,
zamiast: szaleć z radości, że będą praw’­
dziwymi zbaw’icielami świata!

Machnął ręką z niechęcią. Ileż to ra­
zy przemawiał do nich w tym sensie.

Jego płomienne słowa, szczere, płynące
z głębokiego przekonania padały w ten

tłum na meetingach, jakie tu urządzał.
I nic! Najmniejszego oddźw’ięku! Garść

dobrych papierosów budziła stokroć

żywsze zainteresowanie, niżeli perspek­
tywa awansu na przyszłych zbawicieli
świata. Początkowo działały na nich

jeszcze jego zapewnienia, że wybuch re­
wolucji światowej jest kwestją miesię­
cy; aJe później przestali mu wierzyć,
gdy miesiące w’ydłużyły się w lata.

Zresztą ta obiecywana rewolucja ob­
chodziła ich ty!ko z tego względu, że z

jej wybuchem mieli odzyskać w’olność,
mieli z niew’olników stać się wyzwoleń­
cami, boć pełnej w’olności ,,przedwojen­
nej” nikt sobie nie obiecywał po tych
przewrotach i reformach społecznych;
za przykład służyła im Rosja.

— Gazu, Tsien!.. Zirytow’ało mnie
to bydło, — w’arknął profesor. W nader

wojowniczem usposobieniu przybył do
laboratorium i w’spierając się na lasce,
pokuśtykał do swego gabinetu. Zadzwo­
nił. Wierny Dymitr Puryszkow już wa­
rował pod drzwiami i jednym tchem

wyrecytow’ał, że chore zwierzęta, prze­
znaczone na dzisiejszy eksperyment
zamknął w stajence w’raz z pastuchami.

— Z pastuchami? ?A to poco?
— No, żeby się nam nie szwęndałi

koło laboratorjum.
— Acha,. Gzy asystenci są przy ro­

bocie wszyscy?
- Wszyscy panie hrrr, ehe, ehe,

ehem, — zakaszlał przerażony; ongiś,
przed wojną jego ojciec był lokajem u

Rusanowa, i stąd młodemu Dymitrowi
w chwilach w’zruszenia przytrafił się
taki ,,brabioski" lapsus linguae. A był
wzruszony, jak zawsze, ilekroć, dawszy
upust swym zamiłowaniom intryganc­
kim, przychodził tutaj z jakimś dono­
sem. - W.szyscy, nąwet ten Anglik
Scańlan! Wypuścili go właśnie z nasze­
go szpitala,. Bo on się chciał otruć i

ledwie go odratow’ali, jak pana, towa­
rzysza tu nie było. - Dymitr Purysz­
kow’ czerwienił się, jak dziewica, jeżeli
musiał dawnemu panu hrabiemu ,,wy­
myślać” od towarzyszy. Najchętniej
mówi! bezosobowo, unikając wszelkich

t,ytułów, lecz niekiedy nie dało się uni­
knąć tego sęka.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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tylko różnicę taktyczną, mianowicie sto-
sanek do rzędu. z taktycznych różnic
może to i najważniejsza — ale o różnice

taktyczne, jako rzeczy zmienne walczy
się raczej do upadłego w szeregach wla.

Snego stronnictwa, miast je opuszczać
i łamać,

Piszemy o tem dobitnie, bo i my nie

fozpaialiśmy szpalt na,szych do czerwo­
ności, nie głosiliśmy walki z własnym

rządem aż do wytępienia — ale równo­
cześnie stawialiśmy wysoko karność i

solidarność partyjną, dziś zwłaszcza po­
trzebną, kied,y przeciwnik spiętrza
wszystkie tarany i wyglę-da tylko, gdzie­
by wybić szparę w niezawisłych szere­
gach.

Zaistniały rozdżwięk jest bolesny i

szkodliwy, bo po za chrześcijaósko-de-
mokrątycznym obozem znalazła się poi-

ska ludność kresowa, której trudności,
potrzeby, obowiązki i dążenia — my tu

na przeciwległej rubieży Rzeczypospoli­
tej dobrze i serdecznie rozumiemy.

Krzepi nas wiara w niezniszczalność

naszej programowej prawdy i siły a z

nią nadzieja, że drogi nasze nie na zaw­
sze się rozeszły i że po wstrząsach i do­
świadczeniach — złączą się znowu dło­
nie, piastujące t.e same ideały.

ziomowi intelektualnemu artystów-amato­
rów.

P, Starkówna swoją, w każdymi szczegó­
le dobrze przemyślaną, grą stw’orzyła do­
skonale z życia wyc,ięty typ h,ypokrytki po­
tępiającej cudze błędy z świętym oburze­
niem, a równocześnie tkwiąc po uszy w ba­
gnie moralnem. P. Chmielewski jako Hen­
ryk Topolski był w każdym geście, w każ­
dym ruchu i słowie bardzo poprawny.

Typ klasycznego Iekkoducha, nicponia s

cynizmem rozgrzebującego nietylko sw’oje,,
ale i cudze ba,gienko, stworzył bez zarzut,u
p. Bożeniec, który niewą,t,pliwie zajmie w

całym zespole bardzo poczesne miejsce.
Doskonale się czul i wprost przeżywał

swoją rolę szlachetnego i wyrozumiałego
męża Władysława p. Butkis. Wielkie na­
dzieje pozwala też rokow’ać młodziutka, a,­
matorka P. Welzówna, która z wielką kon­
sekwencja, odtworzyła kuzynkę Adę. Bla.do

cokolwiek i nie jednolicie w’ypad!a sama

rola tytułowa Mani w interpretacji p. Piło­
wej.

Słowa uznania należą się też technicz­
nemu kierownictwu za urządzenie sceny i

sprawne działanie aparatury.

,,Pułaski" wrócił z Ameryki.

Gdynia, 4. 2. (PAT.) Dziś zawiną,ł tu

z N"owego Jorku statek ,,Pułaski44, na

którego pokładzie znajduje się 200 osób.

Z GDYNI i WYBRZEŻA
Statek brazylijski odjeżdża.

Pierwszy st,atek brazylijskiego Llóydu,
który 1 lutego br. zawinął do polskie.go por­
tu, a o którym podaliśmy interesujące
szczegóły, dnia 5 brn. wyruszą w powrot,ną,
drogę do Brazyljj. Tak kapitan statku jak
i cala załoga, jak również przedstawiciel
armatorów, nio mieli dość s)ów dla wyra­
żenia swego podziwu dla naszego portu o-

raz wdzięczności za nadspodziewan,ie ser­
deczno przyjęcie jakiego doznali w naszym
porcie. -. =.

Cenne nagrody na Reducie Prasy
w Gdyni.

Pierwsza Reduta: Prasy w Gdyni, która

odbędzie,się w sobotę 6 lutego, w salach
’Domu Zdr,ojowego, stała się ośrodkiem po­
wszechnego zainteresowania miejscowej
pubjiczności, Komitet redutowy w dalszym
hiągu dokłada st,arań, by redutę urozmai­
cić j nadąć jej. prawdziwie wielkokwiatowy
charakter, Nagrody ża na,jpiękniejszy ko-

etjum i za najlepiej odtańczoną, ,,Rumbę"
są wystąwipne w specjalnie udekorowa)łem
okhię w=ystawowem f-my W. Mikołajczyk.
Pierwszą, nagrodę za najpiękniejszy ko­
st,ium sta.nowi luksusowa kasetka z przy­
rządami do manicure, kt,óra, zo,stała zaku­
piona, w firmie W. Suwaliński w Gdyni,
pierwsza nagroda w konkursie ,,Rumby" —

to, pięknie rżnięty kryształowy flakon do

perfum z rozpylaczem oraz butelką najmo­
dnie,jsze,j wody kolóńskiej, nabyt.e w nDrO-

gerjf pod Orłem” w Gdyni. Prócz tego \yła-
ścięięj drogerji,’ p. J . Burzyński, ofiarował

komttętowi redutowemu pudełeczko z przy­
?rządami do golenia, oryginalnej maiki ,.Gic
lette", które komitet. przeznaczył jako upo­
minek za najlepiej udekorowana salę.

Noże w ruchu.
W nocy z dnia, 2 na 3 bm. odbywała się

w. restauracji Semcrlinga w Chylonji zaba­
wa taneczna, która miała krwaw’y epilog,
a której sprawcy udało się w ogólnym za­
mieszaniu zbiedz.

Około północy, kiedy zabawa przybrała
już,gorączkowo tempo, powstała z nieusta­
lonych jeszcze przyczyn kłótnia, która,
przerodziła się wkrótce w bójkę. W awan­
turze brało udz’ał kilku marynarzy 1 kil­
ku cywilów. Gdy w ruch poszły noże w lo­
kalu pow’stał nieopisany zamęt i panika, a

wkrótce rozbrzmią! krzyk konają.cego. Na

podłodze leżał śmiertelnie nożem ugodzony
marynarz, drugi zaś siania! się, broczą,c
siln,ie krwią.

Uczestnicy zabawy tłumnie rzucili się
do wyjścia, z czego skorzystał nieznany za­
bójca i znikł bez śladu, wśród t!umu ucie­
kających. Również i inni uczestnicy bójki
zdołali się ul.otnić w zamieszaniu, zanim

przybyły organa, bezpieczeństwa.
N"a mie.jscu został tylko żabi t j’ marynarz

niejaki Berna,rd Flisowski.

Policja, wszczęła natychmia.st energiczny
pościg i ujęła, kilku uczestników bó,jki, sa­
mego jednak mordercy marynarza nie uda,­
ło się ująć.

Teatr ,,Pro Arie”.
,,Lekkomyślna Siostra"

Wł, PerzyńskJego,
Każde nowe przed,stawienie naszego te­

a.tru dajc now’y dowód sumiennej i poważ­
nej prący tej placówki kulturalnej. Tak ze­
spól amatorótv-ai’tystów, jak rówńież dobór

repertuaru świa.dczy chlubnie o1 dobrym
smaku artyst,ycznym i w’ysokich aspira­
cjach kierownict,wa teatru.

,,Lekkomy.ślna Siostra44 dała znów moż­
ność zdania, chlubnie egzaminu sympatycz­
nemu i doskonale zgranemu zespołowi, W

grze ich nło odczuwało się żadnej z tych
,słabości zespołów amatorskich, jak febra

kinkietowa, niedostateczne opanowanie pa­
mięciowe Partji, a w’skutek tego brak swo­
body w akcji, nierównomierne tempo gry,
a co najw’ażniejsze, brak zrozumienia dla

psychicznego procesu odt,warzanej kreacji
i należytego sharmonizowania jej z cało­
ścią.

Lwią część zasługi w pokonaniu tych
w’szystkich trudności przypisać należy prze­
dew’szystkiem umiejętnemu i fachowemu
kierownictw’u reżysera oraz wysokiemu po­

Dodatni bilans genewski
Bilans spraw polsko-niemieckich i

polsko-gclańskich załatwionych w toku

obecnej sesji Rady Ligi Narodów nic

przedstawia się u,jemnie.
Not,a rządu niemieckiego, domagają­

ca się wpisania na porządek dzienny
Rady Ligi Narodów

skargi posła Graebego
w sprawie reformy rolnej, została

wprawdzie mimo sprzec.iwu min. Za­
leskiego wpisana na porządek Rady, ale
Rada zdecydowała zbadanie całej spra­

’wy ódrocżye do następnej sesji. AA" kon­
sekwencji wytuwzyła się paradoksalna-
sytuacja: notę niemiecką uznano pod
presją, rządu niemieckiego jako nagłą, a

mimo to odroczono ją na parę miesięcy,
stwierdzając tem sa,mem, że nic na,gie­
go w niej niema. Należy tedy przew’idy­
wać. że Niemcy niepokoić będę. Polskę
znowu w maju i że dopiero podczas na­
stępnej sesji trzeba będzie się przygoto­
wać na silne odparcie ataku z Berlina.

Skargę poda,tkowo-węglowę,

księcia von BJess,

znanego ze szczodrych subsydjów na

rzecz Yolksbundu, załatwiła Rada, Ligi
Narodów ostatecznie przez przyjęcie do
wiadomości wyjaśnień rządu poif.kiagó,
choć przeciw takiemu zalatwieniu"śpriŁ
wy zgłaszał zastrzeżenia delegat, Nie­
miec w Radzie p. Weiszacker. Z wyja­
śnień rządu polskiego wynika, że obni­
żenie kontyngentu węgla,, pocliodzą,cego
z kopalń Yon Plessa, dla kolei państwo­
wych nastąpiło w’yłącznie ze względów
gospodarczych. Ponadto wyja,śnienia
rzędu polskiego głoszę, że Ministerstw’o
Skarbu otworzyło nową procedurę od­
woławczą celem ponow’nego zbadania, W

jakiej wysokości wymierzone będą po­
datki, które zapłacić będzie musiała ad­
m.inistracja dóbr księcia pszczyńskiego.

Ze spraw gdańskich weszły dotych­
czas na Radę tylko sprawa port d’atta-
che i skarga Gdańska na

,,konkurencję" Gdyni,

Sprawę pierwszą Rada przekazała do ro­
kowań bezpośrednich celem t, zw. za.­
łatwienia praktycznego, co będzie mia.ło
ten skutek, żc wojenne okręty polskie
nie będę, zmuszone opuścić portu gdań­
skiego. Sprawę drugą t. zn. skargę
Gdańska na Gdynię,’ przekazano do. po­
now’nego zbadania prawnikom Ligi.
Spraw’a ta powróci na Radę zapew’ne w

maju.
Nie jest wykluczone, że jeszcze w’ to­

ku obecnej s,esji wejdzie na Rade kw’e­
st.ia

uprawnień ludnośc)i polskiej w Gdańsku.

,,Opin,ia doradcz,a44 Trybunału Haskiego
w tej mater,ji zapadła 4 lutego nie bar­
dzo dla nas pomyślnie.

Wyjaśnienie Zw. inwalidów w Gdyni,
’W. zwią,zku z naszym art,ykułem z dn.

27 st,ycznia, br. w n-rze 21 p. tyt, ,.Kombi-
nacje inwalidzkie" otrzymujemy następu­
jące sprostowanie:

N"a skutek starań władz centralnych
Związku Inwalidów Wojennych R. P. w

Warszawie i zarządu miejscowego koła w

Gd,yni, władze kolejowe udzieliły koncesji
na kolejowe przedsiębiorstwo dowozowe

Związkowi Inwalidów Wojennych R- P-, za­
strzegając zasadniczy warunek, że Związek
Inwalidów Wojennych B. P. jako instytucja
społeczna. nie da,jąca należytej gwarancji
fachowego prowadzenia przedsiębiorstwa
zwiąże się w spółkę z jedną z trzech przed­
stawionych do wyboru firm spedycyjnych-
Firma ta przejmie kierownictwo prowadze-
riia. przedsiębiorstw’a, przez co gw’arantuje
władzom kolejowym fachowość i solidność

prowadzenia przedsiębiorstw’a, na czem

Władzom kolejowym przedew’szystkiem za­
leży ze względu na Gdynię jako miasto por­
towe.

Na tej podstaw’ie zawartą została spółka
z o. o. pomiędzy Związkiem Inwalidów AVo-

jćnnyeh R. P, a firmą ,,Wartą". - Kapitał
zakładow’y spółki w’ynosi zł 40.000,-, który
to kapitał całkowicie wnios}ą firma ,,War­
ta", wpłaciła bowiem z} 30.000,— udziału

własnego i zł 10.000,- udziału Zw’iązku, na

który to udział ,,Warta" pożyczyła Związ,
fcowi pieniądze. W umowie Zw’iązek zagwa­
rantował sobie 25% zysków przedsiębior­
stwa,, nie mniej jednak jak 500,- zł mie­
sięcznie.

W ,dodatkow’ej umowie do aktu rejen-
falnego spółki ,,Warta44 zapewniła. Związ­
kowi zatrudnienie w przedsiębiorstwie 50%

personelu rekrut.ującego się z pośród inwa­
lidów, przedstawionych przoz tut,ejsze Kolo.
Z uwagi na zastrzeżenia ze st,rony władz

kole.jowych, jak również z konieczności

rentownego prowadzenia przedsiębiorstw’a
zrozumiałą jest, zupełnie rzeczą, że spólnik
Związku zastrzegł sobie obsadę k/erowni-
ctwa przedsiębiorstwa i ważniejszych funk­
cyj, w:ymagającyh odpowiednich kwalifi-

kąpji. .

Jako kierownik zaangażowany został

długoletni prokurent firmy spedycyjnej, od­
znaczony wyjątkowo pochlebnymi świade­
ctwami, kapitan rezerwy Wojsk Polskich.

Jako cksped,jent zaś miody wprawdzie, bo

23-letńi, lecz wybitnie zdolny absolwent

Akademji Handlowej, posiadający 5-letnią
praktykę w firmie spedycyjnej, a co naj­
ważniejsze, w stosunku do stawianych za­
rzutów, syn ubogiej w’dowy wojennej. —

Stwierdzamy kategorycznie na podstawie
posiadanych dokumentów, że ekspedjent
ten posiada polne prawo obywa,telstw’a pol­
skiego.

Całkow’ity personel firmy ,,Dowóz" wraz

z kierown,ikiem te.goż w’ynosi sześć osób, a

zatem ilość za.trudnionych inwalidów’ cał­
kow’icie, jak to st,wierdza sama redakcja,
pokrywa, s’ę z umową.

Powyżej zest.aw’ione szczegóły dostatecz­
nie dowodzą bezpodstawności za,rzutów na­
prow’adzonych w artykule p. tyt. ,,Kombi­
nacje inwalidzkie44.

Jeżeli chodzi o rzekome upośledzenie
pracowników inwalidów wo,jennych stwier­
dzamy, że udzielone redakcji informacje
są. całkow’icie błędne, albowiem jeżeli za-

chodzi w przedsiębiorstwie różniczkowanie

uposażenia pracow’ników, to nie powstaje
ono z zamiaru krzyw’dzenia kogoś, lecz o-

ceniono jest na podstaw’ie po siada,nych
kwalifikacji i przydatności służbowej pra­
cownika.

Jedyny szczegół polegający na prawdzie
w tym artykule t. ,j. wzmianka o zatrudnie­
niu w sekretarjacie osoby — nie inw’al,idy.
Dlą. usprawiedliwien.ia, w’yjaśniamy, że ob­
sadzenie tego stanow’iska w Gdyn,i oka.zało

się konieczne przez osobę z poza rzesz in­
walidzkich, dośw’iadc-zenia bowiem zrobione

przez Zarząd tutejszego Kola ,na poprzed­
n,ich pracownikach sekretarjatu — inwali­
dach — byty niestet.y smutno i gdyby n;o

wydano na czas energiczne zarządzenia
przeciwdziałające - doprowadziłaby de­
strukcyjną robot,ą do kompletnego rozbicia

organizacji. Sądzimy, że usprawiedliwienie
to dostatecznie oddala postawione nam za­
rzuty.

We wszystkich innych przedsiębior­

stwaeh prowadzonych we w’łasnym zakre.­
sie przez Zarząd Koła zatrudnieni są wy­
łącznie inwalidzi wojenni. Jeżeli zaś chodzi

o kioski, to zachodzą wypadki (a obecnie

jest ich dwa), że kioski eksploatowane są

przez osoby postronne, wina jednak leży
bezpośrednio u zainteresowanych, albo­
w=iem pokryjomu i bez zgody Zarządu Koła
kioski zosta,ły przez nich poddzierżaw=ion,e
osobom postronny.m Zarząd Koła, stara, się
energicznie przeciw=działać tym wyjątkowo
słusznie nazwanym ,,Kombinacjom inw=a­
lidzkim", jednak napotyka z tego tytułu na

duże trudności, gdyż w żadnym wypadku
nie może obejść się bez pomocy sądów pań­
stwowych, gdyż w=yroki sądów koleżeń­
skich w takich w=ypadkach nie odnoszą. Ża­
dny,ch skutków=.

(-) Filar, przewodniczący.
+ wł

Od Redakcji: W imię zasa.dy ,,ańdiatur
et altera pars" -pomieszczamy powyższe
sprostowanie, równocześnie jednak musimy
zaznaczyć, że poważne zarzuty przeciwko
działalności Zarzą.du tut, Koła Zw. inwali­
dów, podniósł także tutejszy ,,Dzie.nnik
Gdyński" z dn. 31 stycznia br., w którym
przyt,oczono fakt przydziału kiosku, wpra­
wdzie członkowi inwalidzie, jednakże zu­
pełnie do pracy zdolnemu, a pozatem za­
możnemu właścicielowi realności, niejakie­
mu p. Wikarejcżukowi,

Za redakcję tego działu odpowiedzialny;
Mieczysław Mistat, Gdynia, Świętojańska 1232.

2267)

T}obre usługi
v w każdej kuchni oddają

Park Csrunwaldzki w Tucholi.

Dzi(ęki staraniom magistratu, powstał w

Tucholi wspaniały ,,Park Grunwaldzki".
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Dziesiątą rocznica wstąpienia na Stolice Apostolską Ojca iw. Piusa XI.
Dnia 6 lutego br. świat katolicki ob­

chodzi uroczyście dziesięcioletnią rocz­
nicę wstąpienia na Stolicę Apostolską
Ojca św. Piusa XI. Tem żywszem e-

chem odbłje się ten jubileusz w Polsce,
tyle wę-złów bowiem łączy ją z obecnym
Papieżem. Na naszej ziemi rozpoczął
On swoją misję apostolską, w archika­
tedrze, św. Jana odebrał sakrę biskupią.
Jemu było danem witać zmartwych­
wstałą Polskę z niewoli. W formalnem
uznaniu państwa polskiego tak pisał do

ówczesnego szefa rządu, Ignacego Pa­
derewskiego:

,,Poczytuję sobie za największy za­
szczyt, za jedną z najwyższych w ży­
ciu mojem pociech, iż mogę złożyć Pa­
nu w imieniu Stolicy Apostolskiej for­
malne uznanie wskrzeszonego państwa
polskiego i rządu,. Ojciec św. ze szcze­
gólną radością, dziękuje Bogu za cu­
downe dzieło Jego wszechmocy, spra­
wiedliwości i dobroci, uznaje i pozdra­
wia Polskę, która zmartwychwstała,
wstępuje do zespołu mocarstw, aby za­
jąć miejsce, gdzie w ciągu wieków tak
chlubne położyła zasługi wobec cywili­
zacji i Kościoła. Z całego serca błaga
Ojciec św. Boga, aby raczył błogosła.
wić I darzyć wszelką pomyślnością sy­
nów i wnuków za bohaterską wiarę ich

ojców, tę wiarę która podczas ponu­
rych dni przeszłości była jedyną pocie­
chą ich dusz chrześcijańskich oraz o-

statniem niezdobytem przedmurzem ich

dążeń narodowych."
Przy innej okazji nuncjusz Ratti po­

wiedział:

,,Okażę z głębi serca płynącą sympa.
tję i wdzięczność dla narodu oraz wszy­
stkich jego stanów, które od wielu mie-

sęicy nauczyłem się lepiej poznawać i

hardziej kochać, dały mi one wiele do­
wodów wzruszających i niezapomnia­
nych dobroci i życzliwości. Te dowody
upewniają mnie i dają mi ufność, która

poza pomocą Boską jest pierwszym wa­
runkiem każdej owocnej rpacy".

Wiemy dobrze, że słowa powyższe nie

były to tylko zapewnienia, które dyk­
tuje grzeczność dyplomatyczna. Szły
za niemi czyny, wielka praca i ofiara
osobista. To też słusznie, że w dni ju­
bileuszowe dziesięciolecia rządów Piusa

XI, wspominając Jego wiekopomne już
szyny dla Kościoła powszechnego, spo­
łeczeństwo katolickie w Polsce odświeża
w swej wdzięcznej pamięci trudy I za­
sługi, jakie położył dla zmartwychwsta­
łej Ojczyzny naszej.

Ojciec iw. Pius XI. na tle epoki.

Znany pisarz katolicki dr. K. M, Mo.
rawski taką kreśli charakterystykę o-

foecnego papieża:
Achilles Ratti wstępując na tron pa­

pieski 6 lutego 1922 r. zastawał w Euro­
pie — pobojowisko świeżo co dopiero
zakończonej wojny, rewolucję rozsiadłą
na ruinach wielu krajów. Achilles Ratti

jest synem tej Lombardji, która z pro­
wincyj włoskich najbardziej może w

ciągu stulecia XIX zaburzoną została
rozterkami rewolucji. Urodził się przy­
szły Papież w miasteczku Desie, leżą-
cem w najbliższej okolicy Medjolanu, 31

maja 1857 r., na dwa lata przed roze­
graną na polach ściślejszej jego ojczy­
zny wyprawą napoleońską która, jak
wdemy. dała Lombardji niepodległość i

zjednoczenie z resztą Włoch. Na chrzcie
św. otrzymał jako pierwsze imię miano
św. Ambrożego . tego świętego, co w po­
bliskiej katedrze medjolańskiej z iście

nieustraszoną wiarą przeciwstawiał się
władcy świeckiemu.

Po latach dziecinnych, spędzonych
pod kierunkiem cnotliwej a uwielbianej
matki oraz wuja, ks. Damjana Ratti a-

posfolskiego proboszcza z Asso, udał się
młody Achilles do Monzy, a następnie
do Rzymu na studja w kollegjum lom-
bardzkiem i uniwersytecie gregorjań-
skim. Święcenia kapłańskie otrzymał
20 grudnia 1879 r. i jedną z pierwszych
mszy św odprawił w celi św. Stanisława

Kostki, patrona kraju, gdzie najpierw
miała zabłysnąć wielkość jego.

W r 1888 wstępuje młody jeszcze
doktór w poczet współpracowników
słynnej bibljoteki ,,Ambrozjańskiej" w

Medjolanie. rozpoczynając iak właściwą
karjerę naukową. Równocześnie roz­
szerzył mgr. Ratti horyzonta swoje, zwie­
dzając bibljoteki zagraniczne: Wiednia,
Paryża i Londynu, w roku zaś 1907 ob­
jął pierwsze w życiu stanowisko kie­
rownicze, stając na czele ,,Ambrosia-
num", skąd — w roku wojny 1914 -—

przeniesiono go na prefekturę bibljoteki
watykańskiej.

29 czerwca 1918, w samą rocznicę
zbrodni serajewskiej — właściwego za­
rzewia wielkiej wojny - slanął Pius XI

na ziemi polskiej, już od Berlina uro­
czyście przeprowadzony przez delegację
polską, nazajutrz zaś celebrował pro­
cesję katedralną Bożego Ciała na uli­
cach Warszawy.

15 lipca 1918 r. w sam dzień dł’ugiej
wielkiej bitwy nad Marną, kiedy roz-

strzygały się losy wielkiej wojny, zjawił
się wizytator apostolski na Jasnej Ga­
rze, odwiedzał Kielce, Sandomierz, Kra­
ków, Lublin, Chełm, Włocławek, Płock
i Janów — najważniejsze niemal z wy­
jątkiem Gniezna, Poznania, Wilna i
Lwowa etapy pracy misyjnej.

19 lipca 1919 r. przedstawiał nuncjusz
naczelnikowi państwa polskiego listy u-

wierzytelniające w nowym swoim cha­
rakterze, 28 zaś października namaszczał

go arcybiskup warszawski ks. Aleksan­
der Rakowski n,a biskupa. W sierpniu
tegoż roku odwiedzał nuncjusz grób św.

Wojciecha z Gniezna, a w styczniu 1921.
r. Ostrą Bramę. W tymże także czasie
kreował nowe diecezje polskie w Miń­
sku, Kamieńcu Podolskim, Janowie
Podlaskim i Łodzi.

(Dokończenie nastą.pi).

Zapobiegajcie chorobom
Hasła te, obiegające całą kulę ziemską, na­

wołując wszystkie kulturalne społeczeństwa do
walki z odwiecznym wrogiem ludzkości - cho­
robami, zmobilizowało wszystkie twórcze umysły
lekarskie do przeciwdziałania szerzącemu się złu,
Jedynym, w/g dzisiejszego stanu wiedzy, wypró­
bowanym i zapobiegają,cym wszelkim infekcjom
w jamie ustnej i krtani, gdzie najłatwiej się
lokują zarazki grypy, anginy, dyfterytu, szkar­
latyny, odry jest środek zapobiegawczy Para-
mintBErbeu. Paramint .Erbe1 są to ta­
bletki o przyjemnym smaku i zapachu, rozpu­
szczane kilka razy dziennie w ustach w ilości

1 -2 pastylek, zapobiegają infekcji. Par amiut
,Erbe11 stanowią też skuteczny środek dezynfe­
kujący wszędzie gdzie zachodzić może obawa

zakażenia, a manowicie: przy pielęgnowaniu
osób chorych zakaźnie, podczas epidemji, tak
w domu, jak i w szpitalach, szkołach i t d.
P a ra m i n t .Erbe" chroni przed gryoą prze­
ziębieniem, katarem. (21917) Dr. L, (C,,

Drobne wiadomości.

Łotwa zniosła przeciwpolskłe zarzą­
dzenie skierowane przeciw szkolnictwu

polskiemu.

,,Hasło" — reprezentacyjny chór War­
szawy, obchodzi w tym roku 25-lecie
założenia. Dyrygentem ,,Hasła" jest p.
Maszyński.

Autorem plonu sowieckiej ,,piatiletki"
jeśt Polak Krzyżanowski, wicekomisarz

przemysłu.

Propagandy antypolskiej zagranicą
nie wolno lekceważyć. Oprócz książki
niemieckiej Oertzena ,,Dąs ist Pol en"

pojawiły się dwie inne: angielska po­
wieść ,,The gouveraor of Kattowitz"
Hutchinsona i francuska ,,En Pologne
pendant les elections de 1930" (W Pol­
sce podczas wyborów ,,brzeskich") wło­
skiego pisarza Santorisa.

fifiopiśon EhriBardi

ib^dzie odrzągBEBsgwffl§ gąolsoro
(Telefonem od własnego korespondenta)

Berlin, 4. 2. W procesie przeciwko
przyw’ódcy zamachu wojskowego Kappa
kapitanow’i Ehrhardtowi zapad! wyrok
skazujący skarb Rzeszy niemieckiej na

dalsze płacenie mn pensji oficera ma­
rynarki.

W motywach sąd podniósł, że skarb

Rzeszy nie jest uprawniony do zatrzy­
mywania tytułem odszkodowania na­
leżnych mu poborów i winien mu wy­

płacić w’szystkie dotychczaso’we żale

g!ości. W ten sposób kapitan Ehrhardt

przywódca w’ojskowy powstania prze­
ciwko legalnemu rządow’i republikań­
skiemu nietylko został uwolniony od

odpowiedzialności sądowo-karnej za za­
mach stanu, lecz jeszcze dodatkowo

otrzymuje ze skarbu republikańskiego
swoje pobory, które sąd mu zatwierdza

jako nabyte prawa. AR.

Straszliwa spowiedź bolszewickiego lekarza.
Niedawno popełnił samobójstwo w

Moskwie sowiecki lekarz dr. Sukow. Sa­
mobójca pozostawił list, w którym tłu­
maczy powody swego rozpaczliwego
kroku. Z listu samobójcy dowiadujemy
się o niesłychanem zdziczeniu dzisiej­
szych Moskali, pozbawionych wszelkich
ludzkich uczuć. ,,Osservatore Romano"
— organ Stolicy Apostolskiej pódaje do­

słowne tłumaczenie owego listu:

,,Kąrzę siebie samego za me przewi­
nienia (raczej zbrodnie). Jednocześnie
winien jestem dać pewne wyjaśnienia
władzom bolszewickim, co też niniej­
szym czynię. Przed paru laty przybyła
do mnie prosić o poradę żona pewnego
profesora, która się skarżyła na bóle w

wierzchniej wardze. Po zbadaniu ho):p-

cego iniejsća okazało się, iż warga jest
śpuchnięia, co mi się wydało bardzo po-
dejrzanem Sądziłem, że przez używa­
nie pomadki do ust przedostały się tam

niebezpieczne bakterje, które spowodo­
wały chorobę —według mego zdania —-

nieuleczalną. Powiadomiłem o tem mę­
ża chorej i udzieliłem mu porady, co ma

z tym wypadkiem czynić. Po powrocie
do domu profesor dał swej żonie silną
dawkę tr.ucizny. Nieszczęśliwa kobieta
zmarła bez cierpień, a jam wystawił
świadectwo lekarskie, że śmierć nastą­
piła wskutek udaru serca. Ten pierwszy
wypadek zachęcił mię do podobnego
traktowania innych pacjentów, którzy,
cierpieli na nieuleczalne choroby. Wszy­
scy oni umierali po kilku dniach...
wskutek choroby serca.

Pani Natasza (Natalja) B. była od
Ia.t 40 moją pacjentką, którą również o-

trułem. A było to tak: według ustalonej
przezemnie djagnozy chorowała ona ,na

ciężki przypadek raka, gdzie już nie
można było zastosować żadnej operacji.
Lecz gdy po otruciu jej dokonałem sek­
cji zwłok, z przerażeniem stwierdziłem,
że nie był to rak. Była to lekka i nie

budząca żadnych obaw nabrzmiałość.
Zabiłem ją zatem bez żadnego pow’odu,
a teraz przyszła kolej na. mnie".

Tyle lekarz - zbrodniarz ,,pomagają­
cy" nieuleczalnie chorym lekko i. bez

cierpień umrzeć!
Do tego przeważająceg’o swą grozą li­

stu należy się małe wyjaśnienie: Już od-
dawna masonerja i związane z nią sfery
,,postępowe" propagują myśl ,,pomaga­
nia" nieuleczalnie chorym w ten wła­
śnie sposób, co z grecka, nazwali ,,Euta­
nazją". Tylko że na Zachodzie moralne

podstawy społecznego życia są mocniej­
sze, więc podobno pra.ktyka zbrodnicza
nie znalazła uznania, Bolszewja — to

przecież kraj ,,nowoczesnego" postępu,
więc Eutanazja jest tam stosowana bez

ograniczeń. Życie ludzkie w ,kraju czer­
wonych carów jest tanie. Nikt tam’

gwałtu z tego powodu czynić nie będzie,
tembardziej, że religja i moralność

Chrześcijańska zostały z życia usunięte.
Lecz nie usunie i nie żabije żaden de­
kret Lenina czy też Stalina głosu sumie­
nia w duszy ludzkiej, a głos ten — to

głos Boga!
Smutny koniec dra Sukowa, trucicie­

la sowieckiego, jest stwierdzeniem tej
odwiecznej prawdy. Weredyk,

Trzęsienie ziemi na Kubie.

Przeszło 200 trupów!

Z telegramów wiemy już, że stolicę Kuby
Santiago nawiedziło katastrofalne trzęs:e-
ttie ziemi. Szczegóły podaliśmy we wczo­
rajszych i podajemy także w dzisiejszych
depeszach. Ilustracja przedstawia ulicę w

stolicy Kuby przed katastrofą, jakoteż wzgó­
rze św. Jana tuż pod miastem, na którem

znajdują się pomniki poległych w czasie

wielkiej wojny żołnierzy. Bo Kuba, brała

żywy udział w tej wojnie po stronie Sta­
nów Zjednoczonych.

Śtr. 5.
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WIELKOPOLSKI i poMnozń
,,Miss Wielkopolska" - wybrana!

W Poznaniu w dniu 1 bm. dokonano wy­
boru najpiękniejszej Wieikopolanki. Z po­
śród licznie ubiegających się kandydatek
palmę pierwszeństwa i tytuł ,,Miss Wielko­
polski" uzyskała dwudziestoletnia Jadwiga
Burtanówna, zamieszkała w Poznaniu, ul.

Dąbrowskiego 149. I ,,Wicemiss" została p.
Krystyna Brylińska, II — p’ p, Józefa N’ey-
manówna.

J.udzie słę bawią, jak umieją!

7 rodzin bez dachu wskutek pożaru
Mogilno, W majętności Żabnie w powie­

cie mogileńskim, własności p, hr. Dąmb-
skiej, wskutek w’adliwego komina zapalił
się dom mieszkalny służby folwarcznej.
Budynek, w którym mieszkało 7 rodzin ro­
botniczych, spłonął doszczętnie. Straty W’y­
noszą przeszło 20 tys. złotych.

OSIELSKO. Tcw. śpiewu św, Cecylji urzą­
dza w niedzielę, 7 bm. w sali p. Gontarskiego
W Osielsku wielką zabawę karnawałową za bar­
dzo niskim wstępem. Początek o godz. 19.

SZUBIN. Złote god-y małżeńskie. W nad­
chodzącą sobotę obchodzą państwo Jan i Fran­
ciszka z Glubów Sobotowie, zamieszkali w po­
bliskim Wołwarku, złote gody małżeńskie. Msza

św. na intencję Jubilatów odprawiona zostanie
w tym samym dniu o godz. 10 w kościele pa­
rafialnym w Szubinie. Państwo Sobotowie zna­
ni są w Szubinie i okolicy jako działacze na ni­
wie społecznej i narodowej. Synowie ich brali

czynny udział w powstaniu wielkopolskiem.
Czcigodnym Jubilatom, którzy są gorliwymi
czytelnikami naszego pisma od chwili założe­
nia, zasyłamy serdeczne życzenia doczekania

diamentowych godów.
DAMASŁAWEK. Walne zebranie Stów,

Pracowników Kolejowych zagaił prezes p. Da-

nela. Po odczytaniu protokółu wybrano prze­
wodniczącym p, Klimowicza, sekretarzem p.
Stefaniaka. Po sprawozdaniu zarządu udzielo­
no temuż absolutorjum. Następnie wybrano
nowy zarząd w składzie pp.: Dane! - prezes,
P,rzyborskj - wiceprezes, Klimowicz - sekre­
tarz, Kwiatkowski - skarbnik, Suda - kierow­
nik orkiestry.

Z posiedzenia ,,Sokola", Walne zebranie

zagaił prezes p. Małek w obecności prezesa
okręg, p. Józefa Rybarczyka z Wągrowca. Po

wysłuchaniu sprawozdań zarządu ukonstytu­
ował się nowy zarząd, w’ skład którego wcbo,
dzą pp.: Małek - prezes, Pyszczyński - wice­
prezes, Nowacki - sekretarz, Lesiński - zast.

sekretarza, Kozielski - skarbnik.

Pruszcz.
Z życia Związku Niższych Pracowników

Poczt, Telegr. i Teleł. W sali p. Seidla w Prusz­
czu odbyło się plenarne zebranie Związku Niż­
szych Pracowników Poczt, Telegr. i Telef., któ­
re zagaił prezes p. Kruczyński. Protokół od­
czytał sekretarz p. Rozynek.

Z życia Kółka Rolniczego. W sali p. Pęka
w Pruszczu odbyło się walne zebranie Kółka

Rolniczego, które zagaił prezes p. Oczącbowski
z Gołuszyc, Marszałkiem zebrania wybrano p.
Kawalca z Łowina. Do p:óra powołano p. Ba­
lewskiego z Pruszcza. Ze złożonych sprawo­
zdań poszczególnych członków zarządu wyni­
kało, iż towarzystwo w roku sprawozdawczym
rozwijało się pomyślnie. W skład nowego za­
rządu wchodzą pp.: Flis z Łowina - prezes, Su­
walski z Pruszcza - zastępca, Balewski z Prusz­
cza - sekretarz, Holtz z Gołuszyc - zastępca,

ODPOWIEDZI REDAKCJI,
J, K, Mogilno, Meble posagowe żony, o

ile sądownie względnie notar,ialnie nie zro­
biono po ślubie oddzielnoŚci majątkowej,
stanowią wspólną własność i mogłyby być
fantowane, dlatego trzebaby wykazać się w

Urzędzie Skarbowym odnośnym dokumen­
tem i w tym wypadku Urząd nie mógłby
ich sprzedawać. Trzebaby sporządzić odpi­
sy kwitów na zapłacono podatki za lata
1927, 1929 i 1930, kwity te przesłać najlepiej
Jo Izby Skarbowej w Poznaniu Wydział II.

w podaniu wyraźnie powiedzieć, źe i poda­
tek za rok 1926 został zapłacony, a tylko
kwit, zaginął, a właśnie kwity za lata póź­
niejsze od 1927 przemawiają za zapłatą,
gdyż regułą jest, że zawsze się płaci i ścią­
ga. podatek z lat dawniejszych, a dopiero
potem późniejszych. W podaniu należy pod­
nieść, źe wobec zatrudnienia jednego po­
mocnika, jednak uprasza się o odpisanie go
w drodze ,,nadzoru", względnie na zasadzie

art. 94 ust.awy o podatku przemysłowym,
gdyż zapłata podatku z długolet.nimi pro­
centami ,jest zbyt uciążliwą i godzi w egzy­
stencję płatnika.

Domek z Łowina - skarbnik, Kozioł z Pruszcza

bib!jotekarz. Komisję rewizyjną tworzą pp.:
Ruszkowski z Wałdowa, Stachowicz z Łowina
i Balewski z Pruszcza; poczet sztandarowy pp.:
Wojciechowski, Sawuła i Wojtowicz z Pruszcza,

Wągrowiec.
Plenarne zebranie Koła Miłośników Sceny

odbyło się w sali p. Rossy pod przewodnictwem
prezesa p. Przybyły. Protokół odczytała sekr.

p. Joppówna, poczem złożył sprawozdanie
skarbnik p. Grajkowski. Zebrani uchwalili ode­
grać dnia 6 marca br. dramat pt. ,,Polka span
tanka".

Walne okręgowe zebranie Związku Zjedno­
czenia Inwalidów Pracy R, P. w Wągrowcu od­
będzie się w niedzielę 7. bm. o godz. 13 w lo­
kalu p. Grabarza przy ul. Poznańskiej 24.

Walne zebranie Tow. Powstańców i Woja­
ków odbyło się w sali p, Zjawińskiego w obec­
ności przedstawiciela okręgu p. Menela. Ze­
branie zagaił prezes p. Walenty Widziński. Po

odczytaniu protokółu przez sekretarza p. Kra-

jewicza powołano na przewodniczącego walne­
go zebrania p. Menda, na sekretarza p. Tyksiń-
kiego, na ławników pp. Spruttę, Zjawińskiego,

Gołembowskiego i Urbana. Ze sprawozdań za­
rządu wynika,, że Tow. chociaż z rozmaitych
przeszkód po’myślnie się rozwija. Po udzieleniu

ustępującemu zarządowi absolutorjum wybrano
nowy zarząd pp.: Walenty Widziński prezes,
Ziółkowski zast. prezesa, Tyksiński sekretarz,
Adamowicz S. zast. sekr., St. Widziński ko-

nendant, Kaniewski Walenty zast. komendanta,
Król J. chorążym, Józef Szudziński przewodni­
czący sądu honorowego. Następn,ie przewodni­
czący podziękował za przeprowadzenie wybo­
rów i przewodnictwo oddał prezesowi p. Wi-
dz:ńskiemu. Mianowano członkami honorowy­
mi pp.: Czerwińskiego, Urbana, Spruttę i Go­
łembowskiego.

Rogoźno.
Statystyka, Według statystyki urzędu stanu

cywilnego w miesiącu grudniu ub. roku uro­
dziło się w Rogoźnie 25 dzieci, w tem 15 płci
żeńskiej i 10 płci męskiej. Zmarło 9 osób.
Ślubów ząwarto 4.

Z życia Młodych Polek. Pod przewodni^
ctwem ks. dziekana Pomorskiego odbyło się
zebranie walne Stów. Młodych Polek. Proto­
kółował p, Ewartowska. Na wniosek komisji
rewizyjnej udzielo-no zarządowi absolutorjum,
Nowy zarząd ukonstytuował się następująco:
prezeską p. Rejewska, wiceprezeska p. Dziem­

bowska, sekretarka p. Ewartowska, zast. sekr.

p. Fudzińska, skarbniczka p. Mendlówna, biblio­
tekarka p. Ewertowska, naczelniczka p. Ogór­
ki ewiczówna.

Koncert ,,Echa". Staraniem dyrektora gimna­
zjum p. Abgasowicza odbył się w sali Hotelu

Polskiego koncert poznańskiego chóru ,,Echa"
pod dyrekcją p. prof. Now.owiejskiego. Sala

yła przepełniona publicznością. Wysoki po­
ziom artystyczny chóru i dobrany program
pieśni nagrodzony został niemilknąceml okla­
skami. Czysty zysk z koncertu przeznaczono na

rzecz rady rodzicielskiej przy miejsc, gimnazjum.

4wraczno.
Walne zebranie Slow. Młodych Polek od­

było się pod przewodnictwem ks. patrona Zie­
lińskiego. Po sprawozdaniu zarządu wybrano
w skład nowego zarządu pp.: Melanję Muraw­
ską - prezeską, Zofję Majewską - zastępczynią,
Teresę Nalarkównę - sekretarką, Wiktorję Ula-

towską - skarbniczką, Aleksandrę Czajkowską
bib/)tekarką, Annę Falenczykównę - naczel­
niczką, Stanisławę Purowską - gospodynią.

SKOKL Walne zebranie Tow. Pzemysłow-
ców poprzedziło zebranie plenarne, któremu

przewodniczył prezes p. Nowicki, który po od­
czytaniu protokółu wygłosił referat o podwyż­
szeniu podatku od lokali, zaś p. Stefaniak omó­
wił sprawę podatku przemysłowego. Po omó­
wieniu kilku innych spraw przyjęto na człon­
ków pp. Ratajczaka, Daniela, Michalskiego, Wil-

dego, Glinkiewicza, Muszyńskiego, Rochowia-

ka, Januchowskiego, Kubackiego i Wa!tra, Po

krótkiej przerwie przystąpiono do walnego ze­
brania. Przewodniczącym wybrano p. Maćko­
wiaka, protokolantem p. Ratajczaka, ławnikami

pp. Glinkiewicza i Kowalskiego. Po odczytaniu
protokółu z poprzedniego walnego zebrania zda­
wali członkowie zarządu swe sprawozdan:a, po­
czem udzielono :m absolutorjum. Nowy zarząd
tworzą pp.: Nowicki - prezes, Stefaniak- wice­
prezes, Baranowski - sekretarz, Gl:nkiewicz -

zasf. sekretarza, P:łacz - skarbnik, Stefaniak -

b:bljotekarz; komisja rewizyjna pp. Maćkowiak
i Czerwiński; poczet sztandarowy pp. Król, Ja-
nuchowski i Muszyński.

Mydło - morderca.
Zatrucie pary małżeńskiej wyziewami mydła.

Poznań. W domu przy ul. Granicznej 12
zamieszkiwał przedstawiciel fabryki wyro­
bów toaletowych 58-letni Marcin Buda ze

swą 51-letpią żoną Marją.
Kiedy do mieszkania ich zapukał ktoś z

sąsiadów, nikt mu nie otworzył. Drzw’i do
mieszkania wyważono przemocą, Oczom

wchodzących przedstawił się straszny wi­
dok. Małżonkow’ie bez oznak życia leżeli na

sw’ych łóżkach. W pokoju unosiły się opa­
ry jakiegoś gryzącego gazu.

Natychmiast zaalarmowano pogotow’ie.
Lekarz stwierdził, że Marcin Buda już nie

żyje.
’Żóńfe tragicznie zmarłego dawała słabe

oznaki żyeia, wobec czego przewieziono ją
do szpitala miejskiego, gdzie stan jej zna,cz­
nie się popraw’ił, lecz jest nadal bardzo

groźny.
Nądzwyczaj zagadkowe i niezwykłe są

przyczyny t,ragicznego wypadku. Domnie-

manym sprawcą nieszczęścia było według
przypuszczeń mydło.

Ś. p. Buda otrzymał w przeddzień wy­
padku przesyłkę z fabryki, zawierającą 2

centnary mydła. W pokoju było gorąco i w

czasie nócy mydło wydzielało silnie trują­
co wyziewy, które stały się podobno przy­
czyną śmierci Budy.

Czy były to rzeczywiście Prawdziwe

przyczyny wypadku — ustali śledztwo po­
licyjne, prowadzone przez wydział śledczy
P. P,

Żona tragicznie zmarłego z pow’odu ze-

słabnięcia nie mogła złożyć wyczerpujących
zeznań. Słabym głosem opów’iedziała, ! ż,e
poprzedniego dnia nic z mężem nie jedli a,­
ni nie pili, coby mogło spowodować otru­
cie. Za sprawcę nieszczęścia uważa paku­
nek mydlą, który sycił atmosferę pokoju,
gazem tru,jącym. 1

,’;.,
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Inowrocław.
Komunikat Ch, Z. Z . Koło Inowrocław, Koło

Chrzęść. Zjednoczenia Zawodowego w Inowro­
cławiu nie uważa p. Ziętowskiego za swego
przedstawiciela w Radz:e Kasy Chorych przy
komisarzu i pros: o łaskaw’e zdan:e tego stano­
wiska.

Osobiste. Srebrne gody małżeńskie obcho­
dził mistrz rzeźnicki p. Paweł Jasiński wraz ze

swą małżonką Marją z domu Bąkowską. Czci­
godnym Jubilatom życzymy doczekan:a się sę­
dziwego w:eku.

Walne zebranie Tow. śpiewni ,,Szarotka" za­
gaił prezes p. M. Męclewski, Na przewodniczą­
cego walnego zebran:a powołano p. Lipińskie­
go, na sekretarza p. Małeckiego, Po sprawo­
zdaniu prezesa oraz dyrygenta p. prof. Sobie­
skiego złożyła obszerne sprawozdan:e z cało­
rocznej działalności sekretarka p. Kośm:cka.
Do nowego zarządu weszli: zasłużony : sędzi­
wy działacz na niwie śpiewaczej p. Maksymil­
ian Męclewski - prezes, pp. Dratwińsk: - za­
stępca, prof. Sobieski - dyrygent, Emon - za­
stępca, Urbański Leon - skarbnik, Kośm:cka -

sekretarka, Nap:erkowska - bibliotekarka, ław­
nicy pp. Szramczewska, Lewandowska, Stró-

żewski, Ciemniejewski i Marczewski. Do komi­
sji rewizyjnej weszli pp. Strzałkowska, Stacho­

wiak i Łuczewski; chorążym został p. Wł. Ko­
smici?:.

Koncert, Dn:a 20 bm, o godz. 19.30 odbę­
dzie się w auli gimnazjum Jana Kasprowicza
koncert, w którym wezmą udział: profesor Pań­
stwowego Konserwatorjum Muzycznego w Po­
znaniu p. A. B. C:echański, kontrabąs:sta-wjr-
tuoz, profesor Miejsk:ęgo Konserwatorjum w

Bydgoszczy p. E. Rosler (fortepian) i profesor
tut. gimnazjum męskiego p. Z . Soja (skrzypce).
Bilety w cenie od 0.50—2 zł można nabywać
wcześniej w sekretariacie Pańątw. Gimnazjum,
tel. 51

Zaszczytne odznaczenie w konkursie czesa­
nia damskiego, P. Magdalena Domagałowa, żo­
na mistrza fryzjerskiego p. Feliksa Domagały,
mającego swój zakład fryzjerski przy uL Kiliń­
skiego l, odznaczoną została na konkursie dam­
skiego czesan:a w Warszawie w dn:ach 10 i 11

Styczn:a br. dyplomem.
Oszuści w powiecie inowrocławskim, W po­

wiec}e inowrocławskim grasuje dwóch osobni­
ków, którzy przedstawiając się za urzędników
banku poznańskiego, wyłudzają obligacje 5%

pożyczki konwersyjnej i je kradńą. Używają
do tego fortelu przy pomocy koperty, w której
znajduje się pusty papier, tłomacząc naiwnym

Kobieta zmasakrowana przez framwai
Poznań. W czasie najbardziej ożywione­

go ruchu przechodniów z bramy pewnego
domu przy ul. 27 . Grudnia wyszła jakaś
pani i pośpiesznie przestępowala jezdnię.
N’agle rozległ się przerażający krzyk, który
zelektryzow’ał przechodniów. Za chwilę z

pod kół wozu tramwajowego linji 9 wydo­
byto nieszczęśliw’ą, strasznie zmasakrowa­
ną ofiarę wypadku. Wśród zgromadzonego
tłumu przechodniów’ kilka pań na ten 3-

kropny widok zemdlało.
Po dokonaniu tymczasowego "opatrunku

przez lekarza odwieziono niesz,częśłiwą do

s)zpitala miejskiego. Okazało się, że jest to

36-let.nja Zofja Brzezińska, krawcow’a, za­
mieszkała przy ul. Krętej 24. Doznała ona

wstrząsu mózgu i pęknięciu podstawy cza­
szki. Stan nieszczęśliwej jest bardzo groź­
ny.

Tłumy publiczności, które były świad­
kami nieszczęśliwego wypadku, komento­
wały go w różny sposób, Jedni przypisują
winę motorowemu, inni tw’ierdzą, że zawi­
niła sa,ma p. Brezińska przez swą nieo­
strożność.

posiadaczom obligacyj, że mogą za nie otrzy­
mać gotówkę, W ten sposób oszukali pewną
panią w Pakości i gospodarza w Radojewicąęh.

Z zebrań organizacyjno-informacyjnych Cfcrz,
Zjednoczenia Zawodowego w powiecie inowro-

t!awskim, W niedzielę, 31 stycznia odbyło się
zebranie organizacyjne w Łojewie, pow. Ino­
wrocław w sali p. Kanarka, na które przybyło
około 100 osób z miejscowości Szar!ej, Kar-

czyn, Sikorowo i Art::rowo. Zebran:e zagaił
prezes Ch. Z. Z. z Inowrocławiu p. Kawalerski,
poczem wygłosił obszerny referat o sprawa,ch
organizacyjnych związku, o zamachu’ na ich pła­
ce jak również o sprawach taryfy i stanowisku
Ch. Z . Z ., w sprawach społecznych i gospodar­
czych przedstawiciel ,,Dziennika Bydgoskiego"
p. Florjan Wikarski. Zebrani domagali się u-

tworzenia sekretarjatu Ch. Z . Z . w Inowrocła­
wiu i zrzeszenia wszystkich robotników pod je­
dnym sztandarem narodowo-katolick:m. Podo­
bne zebranie odbyło się w tym samym dniu w

Ludziskach (pow. Strzelno) przy udziale 50 osób
w sali p. Budasza, na które przybyli robotnicy
z Balic, Wielkiej Kołudy, Górki i Kruszy Zam­
kowej, Zebran:e zagaił sekretarz Ch. Z. Z, z

Inowrocławia p. Olszanowski, a referat wygło­
sił p, S. I tam padły te same głosy, pragnące,
by robotnik, jednością silny, mógł bronić swych
praw i ideologji chrześcijańskiej.

Nowy komisarz Kasy Chorych. Rozporzą­
dzeniem ministra pracy i opiek: społecznej zo­
stał komisarz Kasy Chorych w Inowrocławiu

p, Jasiński przeniesiony do Bydgoszczy, a na,

jego miejsce przychodzi p. Ada,m Galiński,
Termin lokalny sadu z Inowrocławia w

Gniewkowie. Ze względu na pewne okoliczno­
ści w sprawie karnej o krzywoprzysięstwo prze­
ciw Cezaremu Majewskiemu odbył się w Gniew­
kowie termin lokalny. Po przesłuchaniu świad­
ków: przodownika Tarkowskiego, żony i córki
oraz świadków oskarżonego — siostry, brata,
Szczepaniakówny i podleśniczego Kwiecińskie­
go oraz przeprowadzeniu wizji lokalnej skazał

sąd oskarżonego na 1 K’ roku ciężkiego więzie­
nia, zaliczając areszt śledczy.

Nieszczęśliwy wypadek. Podczas młócenia
zboża w Bronisław:u wydarzył się nieszczęśli­
wy wypadek, któremu legł rolnik p. Karol Pie­
niążek. Został on mianowicie podczas biegu
maszyny wkręcony w spójniki i doznał złama­
n:a jednej ręki w kilku ,miejscach, a drugą ma

siln:e zgniecioną.
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GRU DZIĄDZ
Z teatru.

Teatr Miejski wystawi! premjerę głośnej
sztuki Philippa Duniinga i George’a Abbota pt.
,,Broadway ’. Sensacja prawdziwie amerykań­
ska oświetlająca potworne stosunki band prze­
mytniczych w północnej Ameryce.

Teatr grudziądzki tak dekoracyjnie jak
i kostjumowo stworzył sensację dla Grudziądza
i zyskał powszechne uznanie. Z wykonawców
wyróżnili się szczególnie Karol Lencz i Stefan
Golczewski. Były to kreacje prawdziwie arty­
styczne, sięgające ponad poziom przeciętny. Do­
skonale sekundowały panie: Szczęsna, Sznage-
Andruszewska, Wąsowiczówna i pp. Wojtecki,
Zakrzewski i Leński. Specjalne uznanie należy
się artyście-malarzowi p, Sikoroffowj za wspa­
niałe wykonanie dekoracji scenicznej. Sztuka

wywarła silne wrażenie. Publiczność była za­
dowoloną, jakkolwiek stęsknioną jest za wystę­
pem gościnnym dyrektora Słomy z ,,Wiktorją
i jej huzarem".

Apteka dyżurna: ,,Pod Gwiazdą" ul. Cheł­
mińska i ,,Pod Koroną" ul. Wybickiego.

Kino Apollo; ,,Ułani, ułani, chłopcy malo­
wani".

Kino Nowości: ,,Pancernik Atlantik".

Kino Orzeł; ,.Za grzechy brata".
Kradzież. Skopiński Władysław, zam. przy

ul. Grob!owej 3, zgłosił kradzież sukna, war­
tości 210 zł. P. Skopióskiego złodzieje ,,ogrom­
nie lubią" bo już conajmniej 6 razy się włamali
i okno wystawowe wypróżnili. Ciekawa to

rzecz, ul. Grob!owa jest dość ruchliwa, opodal
Banku Polskiego gdzie i policja ma piecze a do

tego ma p. Skopiński jeszcze stróża który w

nocy pilnuje a mimo tego złodzieje mieli moż­
ność wybicia szyby i wyciągnęli sztukę mater­
iału z okna.

Bal maskowy Sokoła L W sobotę, 6. bm.

we wspaniale udekorowanych salach ,,Pod Zło­
tym Lwem" odbędzie się doroczny bal masko­
wy. Najlepsze maski wyróżni się cennemi na­
grodami.

Lekcje kursu języka polskiego odbywać się
będą stale w czwartki i poniedziałki o godz. 19
w szkole Mickiewicza (stary ratusz).

Karygodny alarm. Dnia 1. bm. została za­
alarmowana tut. straż pożarna przez uczniów

szkoły średniej i to z powodu uciechy z otrzy­
manych dobrych cenzur szkolnych. Takie
alarmowanie jest karygodne i już zostało ka­
rane więzieniem do 6 miesięcy. Stwierdzono,
że sprawcami byli uczniowie

gimnazjum.
Ważne zebranie ogrodnicze. W niadzie!ę,

7. bra. odbędzie się w Grudziądzu o godz, 11
rano w lokalu Tow. Upiększ. Miasta na Górze

Zamkowej zebranie ogrodnicze. Wykładać bę­
dą prof. gimn. F, Tkaczyk i prof. gimn. Argasiń-
ski, jak też omawiane będą bieżące sprawy
ogrodnicze, interesujące tak Ogrodników jak
również miejscowych działkowców. Na powyż­
sze zebranie wszystkich ogrodnik iw i miłośni­
ków ogrodnictwa zapraszam. S . W od w ud,
przewodniczący.

Posiedzenie rady miejskiej odbędzie się w

ponideziałe,k, 8. bm. o godz. 20. Porządek obrad

wywieszony na tablicy ogłoszeń w Ratuszu.

Wstęp dla publiczności tylko za biletami.

Dancing ,,Sokoła" żeńskiego, W poniedzia­
łek, 8. bm. o godz. 20 urządza ,,Sokół" żeński

w górnych salach .,Wielkopolan!, i" dancing, na

który zaprasza wszystkich członków bratnich

gniazd oraz sympatyków.
Zrzeszenie Pracowników Umysłowych w

Grudziądzu urządza w dniu 7. bm. o godz. 18
w lokalu ,,Tivoii" przy u!. Lipowej nr. 21-23

ostatni wielki bal maskowy z wyborem królo­
wej i króla balu.

Baczność, młodzież warmijsko - mazurska.
Celem zorganizowania Koła Młodzieży przy
Zrzeszeniu Rodaków z Wartaji, Mazur i Ziemi

Malborskiej odbędzie się dnia 7. bm, o godz. 15

w Grudziądzu, zebranie organizacyjne na które
młodzież naszą najuprzejmiej zapraszamy.

Walne zebranie Koła grudziądzkiego Zwią­
zku Reemigrantów i Optantów zagaił prezes p.
Baranowski. Marszałkiem zebrania wybrano p.
Paluszkiewicza, który przywitał obecnego na

zebraniu p. redaktora Markwicza, reemigranta z

Berlina. Sprawozdania z działalności zarządu,
złożone przez prezesa p. Baranowskiego i se-

| kretarkę, wykazały dość intensywną pracę za­
rządu dla dobra zrzeszonych reemigrantów i op­
tantów. W skład nowego zarządu Kola wy­
brano pp.: prezesem Baranowskiego Ignacego,
wiceprezesem Wesńerowicza Józefa, sekretarką
Wagnerównę, zast. sekr. Rydzińskiego Mateu­
sza, skarbnikiem Michalska, ławnikami pp.:

red. Markwicza, Jana Paluszkiewicza i Augusta
Zielińskiego i Piszcząka. Jako męża zaufania

Rychtera. W skład komisji rewizyjnej weszli

pp.: Buch, Jarzęmkowski i Robaczewski. Do

sądu honorowego wyrbano pp.: Czerwińskiego,
na powiat wybrano p. Topmajera. Zakomuniko­
wano również, że sekretariat Kola grudziądzkie­
go, będzie odtąd czynny ty!ko raz tygodniowo
i to co piątek od godz, 6 do 8 wieczorem. Se-

kretarjat załatwia zainteresowanym członkom
Koła wszelkie sprawy bezpłatnie.

liSlow. (Im IloimsjWii Robotniczego
,,Zapomniani święci i zaginione kościoły w Grudziądzu’

We wtorek, 2 bm. odbyła się w auli gimnaz­
jum klasycznego akademja Chrześcijańskiego
Uniwersytetu Robotniczego, którą rozpoczął
chór kościelny przy farze pod batutą dyrygenta
p. Bł°cha, Słowo powitalne wygłosił p. red.
Stanisław Kunz.

Następnie p. rektor Piotr Nowicki omówił
w bardzo ciekawym referacie ,,zapomnianych
świętych" św. Franciszka Daw i św. Ignace­
go Lojoję, których cudami słynące obrazy są
w kościele pojezuickim, dziś seminaryjnym.

Mówca wykazuje, jakie cuda i łaski się tam

działy,
Prezes Ch. U. R, p. Albin Nowicki omówił

zaginione kościoły i to Najśw. Panny na Górze

Zamkowej i św. Krzyża w Wielkim Tarpnie.
Dzieje tych kościołów były interesujące, szcze­
gólnie w Wielkiem Tarpnie, gdzie żołdactwo

pruskie w roku 1769 napądło na bezbronnych
i: zbeszczeciło świątynię Pańską.

P, red. Kunz w serdecznych słowach podzię­
kował pp. referentom za wygłoszenie cieka­
wych wykładów.

Toruń.
Nocny dyżur ma do dnia 5 bm. apteka ,,Cen-

raloa", ul. Chełmińska,
5 TEATRU TORUŃSKIEGO.

Dnia 5 bm. o godz. 20 przedstawienie zaku-

)ione przez ko!ejowców: ,,Awantura w raju".
Dnia 6 bm. o godz. 16 przedstawienie d!a

Izieci. Bajka J. Porazińskiej p. t, ,,Czarodziej­
;ka fujarka". Poprzedzi bajkę ,,Białośnieika"
i. Korotyńskiej.

Wieczorem farsa Arnolda i Bacha p. L

,Awantura w raju".
Wykłady o Prusach Wschodnich. Staraniem

)wiązku Obrony Kresów Zachodnich wygłoszo-
:y zostanie w Toruniu w auli Państw. Gimnaz-
um Męskiego cykl 6 wykładów o Prusach
Wschodnich. Wykłady odbywać się będą po-
zynając od 11 lutego br. we wszystkie czwartki

wielkiego postu i oświetlą możliwie szczegóło­
wo stronę polityczną, etnograficzną i gospodar­
zą zagadnienia Prus W’schodnich. Oplata za

wstęp na wykład wynosi dla dorosłych 20 gr,
l!a młodzieży 10 gr.

Zebranie Komitetu Opieki Rodzicielskie!,
)nia 5 bm. o godz. 17 odbędzie się posiedzenie
iomitetu Opieki Rodzicielskiej przy szkole

eńskiej nr. 8 w kancełarji kierowniczki szkoły
izy ul. Prostej.

Awanse ’Z fintom 1 kno min ttnn?ani mdali

w garnizonie toruńskim na poruczników: pod­
porucznicy Władysław Siudówski z 63 p. p,
Leonard Pawelski z 8 p. a . c,, Artur Horowiez
i Jan Suchodolski z 4 p. lotn., Zygmunt Tara­
sin i Władysław Drozdowski z 8 b. sap., Zdzi­
sław Tylkowski i Witold Chrapowicki z 8 d.

żand. oraz lekarze-podporuęznicy z kadry 8
szpitala okręgowego: Eug. Fitzek, Alfred Stry-
ęharski, Tadeusz Ośmialowski, Józef Jakubiak,
Bernard Cbilkowski, Fr. Raszeja, K. Izdebski
i Wł. Włodarczyk.

Nowy cennik pieczywa i mięsa. Z dniem
1 bm. magistrat toruński ogłosił nowy’ Cennik

pieczywa, mięsa i wyrobów mięsnych, podług
którego obowiązują następujące ceny: chleb

żytni 40 gr za kg, bułka pszenna wagi 55 gra­
mów 4 gr. Mięso (za kg.): wieprzowe: karków-
ka 1,40 zł, kotlety 1,60 zł, siekane i boczek
1.40 zł, szynka świeża 1,60 zł, słonina świeża

1,80 zł, wędzona 2 zł, smalec Wieprzowy 2,60
zł, sadło 1,90 zł. Cielęcina: ćwiartki przędn’e
1,50 zł, ćwiartki tylne 1,70 zł, Skopowina: 1,80
zł, Wołowina: z kością 1,40 zł, bez k°ści 2,20
zł, łój topiony 1,60 zł. Wyroby mięsne: szynka
3.40 zł, kiełbasy: krakowska 2,60 zł, królewie­
cka 2 zł, czosnkowa 1—1,40 zł, ozorowa 2,20 zł,
wątrobianka 3-cb gatunków: 80 gr, 1.50 i 2,20
zł, salceson 80 gr do 1,60 zł,

Aresztowanie podpalaczy.
Toruń. W ostatnich dniach przytrzymała po-

iicja Kurdyna Franciszka z Młyńcą (pow. to­
ruński) i jego syna Antoniego za podpalenie
swego gospodarstwa w chęci zysku asekuracyj­
nego. Odstawiono ich do więzienia sądu okręg,
w Toruniu,

Dnia 29 ub. m . powstał pożar w kuchni lo.
kałora Kropidłowskiegn Antoniego w Węgliko-
wicach (pow. kościerski), przyczem spaliła się
część garderoby męskiej i damskiej łącznej
wartości około 150 zł. Kropidłowski, którego
rzeczy posiadały najwyższą wartość około 2000

zł, miał je ubezpieczone na 7000 zł. W toku
dochodzeń stwierdzono zbrodnicze podpalenie
z ,chęci zysku asekuracyjnego, gdyż przed poża­
rem usunięto więcej wartościowe przedmioty.

Poszkodowanego przytrzymano i odstawiono do

sądu grodzkiego w Kościerzynie.

CuM(srnl (2ios)
KANOYS

subtelne w smaku

orzeźwiają i krzepią.

Czeszewo, pow. wasrowiecki.
Chór kościelny urządza w niedzielę, 7 bm.

og odz. 7,30 w sali p. Nędzewicza wieczór kar­
nawałowy, połączony ze śpiewami i różne,mi
niespodziankami.

Roczne walne zebranie Tow, Powstańców
i Wojaków zagaił prezes p. Łochowicz. Po od­
czytaniu protokółów wybrano przewodniczącym
walnego zebrania p. Jagodzińskiego, protoko­
lantem p. Stachowiaka jun., ławnikami ks. prób.
Piszczygłowę i p. Stachowiaka sen., poczerń
zarząd złożył sprawozdanie z całorocznej pra­
cy. Wybrano nowy zarząd w składzie pp.: Ło­
chowicz - prezes, Pisarek - sekretarz, Pisarek
II. - zast. sekretarza, Zieliński - skarbnik, Dzi­
kowski - komendant; komisja rewizyjna pp.
Łukasiewicz, Reisner i St. Strugarek; chorąży
p. Reisner, podchorążowie pp. Dolata i Dzikow­
ski; radni ks. prób. Piszczygłowa i p. Stacho­
wiak. Członkiem honorowym mianowano ks,
prób. Piszczygłowę.

Nowe n.WSsłffij.
Diamentowe gody. Małżonkowie Juljuszo-

stwo Steinbornowie w Osinach obchodzili swe

djamentowe gody. Jubilaci, aczkolw’iek są w

podeszłym wieku (80 i 84 lat) cieszą się jeszcze
czerstwem zdrowiem. Życzymy im jeszcze dłu­
gich lat życia w zdrowiu i szczęściu.

Miasto Nowe w statystyce. Spis ludności

wykazał, iż nasze miasto liczy 4712 mieszkań­
ców, z czego przeszło 4000 mówi językiem pol­
skim, zaś reszta niemieckim.

E^sbcBc.
Pos ’iedzenie rady miejskiej odbyło się w sali

ratuszowej pod przewodnictwem p. Czesława

Krausego. Rada miejska uchwaliła podwyższyć
opłatę za prąd elektryczny o 10 gr za 1 kilowat

godzinę na czas od 1. 1. do 31. 4. 32 i uzyskaną
nadwyżkę przekazać na fundusz dla bezrobo­
tnych. Dalej uchwalono podwyższyć z dniem
1. 4 . 1932 r. opłaty za prąd elektryczny. W

sprawie połączenia elektrowni miejskiej z Gród­
kiem uchwaliła rada miejska w’ysłać przewodni­
czącego rady miejskiej p, Czesława Krausego
do odnośnych władz w Toruniu d!a omówienia

sprawy, Uchwalono zmianę statutu etatów sta­
now’isk służbowych dla pracow’nikó’w Miejskiego
Związku Komunalnego miasta Pucka. W spra­
wie przeniesienia z powrotem siedziby staro­
stwa z Wejherowa do Pucka uchwalono wysłać
delegację do Warszawy. Pozatem uchwaliła ra­
da miejska preliminarz gospodarczy na rok
1932-33. Celem zrównoważenia budżetu uchwa­
liła rada miejska podwyższenie ceny za prąd
elektryczny od 1 kwietnia 1932 r. o 10 gr za

kilpwat godzinę. W stosunku do ustalonego
budżetu magistratu obniżyła rada miejska wy­
datki zwyczajne budżetu administracyjnego o

kwotę 2.061,— zł przez przeprowadzenie nastę­
pujących zmian: Pobory burmistrza zostały ob­
niżone z kwoty 7.178,76 z} na 5.068,76 zł rocz­
nie i to przez skreślenie dodatku komunalnego
i dodatku reprezentacyjnego. Dalej zostały ob-
niżone djety i rozjazdy z 650 na 300 zł jak
również i inne pozycje. Podwyższone natomiast

zostały pozycje na dożyw’ienie ubogich dzieci

szkolnych z 600 na 1000 zł i subwencja na o-

chronkę dzieci z 1000 na 1200 zł.

Walne zebranie Tow, Powstańców i Woja­
ków im. Jana Kilińskiego odbyło się w lokalu

p. Kowalewskiego. Po załatwieniu wstępnych
formalności wybrano na przewodniczącego wal­
nego zebrania przybyłego z , Poznania general­
nego sekretarza związku p. Kismanowskiego,
który powołał do pióra p, Jagodzińskiego, a na

ław’ników radcę zdrowia p. dr. Suszczyńskięgo
i kupca p. Fr. Krajewicza. Obszerny referat o

całokształcie działalności związku wygłosił prze­
wodniczący p. Kismanowski. W skład nowego
zarządu weszli pp.: Jagodziński Antoni - pre­
zes, Dzierbiński Antoni - wiceprezes, Cepa!
Ignacy - sekretarz, Kemnitz Stanisław - skarb­
nik, Bonikowski Jan - komendant Jako człon­
ków sądu honorow-ego wybrano pp. p}k. rez.

dr. Suszczyńskięgo, Mieczysława Mańkowskie­
go i S. Smyczka. Jako nowicjuszy przyjęto pp.
Zielińskiego, Bojarskiego i Świątkowskiego.

Z rady miejskiej. Na ostatniem posiedzeniu
rady miejskiej wybrano burmistrzem Golańczy
dotychczasowego komisarycznego burmistrza p,
Sylwestra Pijarowskiego na 12 lat. Dodać nale­
ży, że po zawieszeniu w urzędowaniu b. bur­
mistrza p. Biendary odbyły się tu już dwukro­
tnie wybory nowego burmistrza w obu jednak
wypadkach odmówił p. wojewoda zatwierdzenia

wybranych kandydatów.
Nowa placówka kulturalna, W celu upa­

miętnienia 10-lęcia niepodległości państwowej
uchwalono swego czasu dla miasta naszego ży­
wy pomnik w postaci ochronki dla dziatwy w

wieku przedszkolnym. Brak tej instytucji dawał

się bowiem już cddawna w Gblańęzy przykro

odczuwać. Niestety, z powodu braku odpowie­
dnich ubikacyj nie dał się projekt ten dotych­
czas zrealizować. Teraz dopiero nadarzyła się
sposobność do realizacji powziętej uchwały.
Magistrat tutejszy nabył — jak już donosiliśmy
- drogą kupną od p. hr. Czapskiego ze Smo-

gulca przy ul. Klasztornej kamienicę, w której
urządzono przedszkole, do którego uczęszcza
narazie około 70 dzieci. Opiekę nad dziećmi

poruczono 3 siostrom (Serafitkom).
Echa spisu ludności, Według ostatniego spi­

su ludności liczy miasto nasze 1460 mieszkań­
ców. W porównaniu z przedostatnim wynikiem
spisu okazuje się, że w międzyczasie liczba
dusz w naszej mieścinie nie doznała żadnego
przyrostu.

CHEŁMNO. Z Chrześcijańskiej Demokracji.
W Chełmnie odbyło się walne zebranie Kota

Polskiego Stronnictwa Chrześcijańskiej Demo­
kracji w lokalu p, J. Grzankowskiego przy Ryn­
ku. Zebranie zagaił prezes p. Ignacy OdrowskL

Stwierdzono, że akta Koła zabrał b. wiceprezes
niejaki Zgliniecki, który zaprzedał się sanacji,
zdradzając temsamem sprawę chrześcijańsko-
społeczną. Prezes p. Odrowski wygłosił dłuż­
szy referat, w którym omówił szczególnie pro­
jekt nowego prawa małżeńskiego. Dalej p. Igna­
cy Odrowski złożył sprawozdanie z rady na­
czelnej, wykazując jasno, że kierunek Ch. D.

jest niezłomny. Po ziożeniu prezesury przez p.
Ignacego Odrowskiego, który opuści} Chełmno,
wybrano prezesem Koła Ch. D. p. Aleksandra
Wink!a.

Po roku sMrocw.
Z działalności Towarzystwa Badania Historii Ruchy

Niepodlestościoweso na Pomorzu.
Z inicjatywy mjr. dypl. K. Siudowskiego z

Chełmży założone zostało 16 stycznia ub. roku

w Toruniu Koło Badania Historji Ruchu Nie­
podległościowego na Pomorzu, którego celem

jest zebranie dokumentów i innego materjału
dotąd niedrukowanego, dotyczącego ruchów

wolnościowych na Pomorzu, ze szczególnem u-

względnieniem lat przełomowych 1918-19.

Towarzsytwo, którego władzami są komisja
naukowa (przewodniczący ks. prałat A. Mań­
kowski) i zarząd (przew. dr. 0. Steinborn), przy

pomocy swego sekretariatu (w książnicy miej­
skiej im. Kopernika, ul. Wysoka 16), zbiera

materjał, zwracając się do działaczy, znanych z

pracy społecznej względnie niepodległościowej
w owej pamiętnej epoce, kiedy się ważyły losy

Pomorza i całej Polski.

Drogą wywiadów osobistych, których dotąd
zebrano kilkanaście, zdobyło towarzystwo bar­
dzo cenny materjał, niezmiernie ważne przy­
czynki do historji Pomorza z owych lat i składa

je w swojem archiwum do dyspozycji przyszłych
historyków ruchu wolnościowego.

Ponieważ nie odrazu i nie wszędzie może

towarzystwo dotrzeć do osób, bezpośrednio
biorących udział swego czasu w pomorskim ru­
chu wyzwoleńczym, sekretarjat towarzystwa
zwraca się tą drogą z serdecznym apelem do

wszystkich, którzy maja w tej sprawie coś do

powiedzenia, by zechcieli nadesłać swe wspom­
nienia osobiste ilp. z lat przełomu do sekretar­
jatu towarzystwa, Toruń, ul. Wysoka 16 Ii.



Str. -8e ,,DZIENNIK BYDGOSKr", sobota, dnia 6 lutego 1932 r. Nr. 29.

KINO KRISTAL
Pócrąteh o godzinie 7 i fl
w niedzielę, od godz. 3.20 .

Zniżki i bilety bezpłatne
bezwzględnie nieważne.

Cezy wstępu niepodwyżsiaoe.

DziS w p!atek uroczysta premiera!
Najpiękniejszego arcydzieła polskiej
produkcji sezonu 1832. Arcydzieło
Dźwiękowe o którem z entuzjazmem
mówi cała Polska, tiltn który będzie

rewelacją Bydgoszczy.
Realizacja Michała Waszyńsklego.

BEZIMIENNI
BOHATEROWIE

Rekordowa obsada ról głównych:

Narja Sogda -Eugenj. Bodo

Żula Pogorzeiska-A. Brodzisz

Paweł Owerłło -St. Jaracz i i.

Premjerę tego filmu w Warsza­
wie zaszczycił swą obecnością
Pan Prezydent Rzec,zyposoolitej.
Obraz ten dzięki swej niezwykłej
treści tematu, świetuej grze arty­
stów, emocji i sensacji trzyma

widza w cięgłem napięciu.
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KRONIKA
Bydgoszcz, dnia 5 lutego 1932 roku,

KALENDARZYK.

Dziś: f Agaty p. i męcz,, Hjacentego p.
Jutro: Doroty :p. j m,, Tytusa b, m.

Wschód słońca; godz. 7,37.
Zachód słońca: godz. 16,52.

- MUZEUM MIEJSKIE przy Starym
Rynku otwarte codziennie od 10 do 16-ej,
w niedzelę i święta od 11 do 14-ej. Obecnie
zbiorowa wystawa obrazów prof. Bartla z

Poznania.
- Bibljoteka Tow, Przyjaciół Francji

otwarta w poniedziałki i czwartki od 6-7,
ul, Cieszkowskiego 3.

Z TEATRU MIEJSKIEGO.

W piątek nWesoła Wdówka" po cenach
zftiżońyćh.

W sobotę i w niedzielę głośna operetka
Pawia Abrahama ,,WiktOrja i jej huzar11,

PRZEDSTAWIENIE POPOŁUDNIOWE

w Teatrze Miejskim.
W niedzielę o godz. 4 -tej po poł. pełna

humoru i przezabawnych sytuacyj komedja
Moliera ,,Chory z urojenia11 z dyr. Stomą
i Czechowską w rolach głównych.

^CNOTLIWA ZUZANNA"

w Teatrze Miejskim.
W sobotę 13 lutego ujrzymy jako pre­

mjerę operetkę utalentowanego kompozy­
tora. Jana Gilberta nCnotiiwa Zuzanna’",
której muzyka lekka, pochwytna, oraz wie­
le komizmu, tańca, efektów, daje całość

imponującą. ,,Cnotliwą Zuzannę" śpiewać
będzie Melanja Grabowska. Reżyseruje A.

Olędzki. Kąpelm’śtrz Ł,. Bursa

TANI PONIEDZIAŁEK
w Teatrze Miejskim.

W poniedziałek 8 lutego ostatni raz po
cenach od 30 gr do 3,— zł melodyjna ope­
retka ,,Wesoła Wdówka",

- Srebrne g°dy obchodzą dnia 6 lutego
r. b . małżonkowie Walenty i Marja z Świ-
talskich Śliwińscy, zam. przy ulicy Królo­
wej Jadwigi. 13. Na intencję Jubilatów od­
prawiona - zostanie rano o godz. 9-ej msza

św. w kościele św. Trójcy. Jubilaci sprowa­
dzili się do Bydgoszczy z Poznan’a w roku

1922, Pan Walenty Śliwiński, agronom z

zawodu, był jednym z organizatorów pow­
stania wielkopolskiego i założycielem oraz

pierwszym prezesem Związku Osadn’ków

polskich na ziemi nadnoteckiej. Jako oficer

rezerwy należy do korpusu oficerskiego 16

pułku ułanów Wlkp., jako zasłużony pow­
staniec — do Zw. Uczestników Powstań Na­
rodowych. Jubilaci mają troje dzieci doro­
słych.

- Osobiste, Były sędzia Sądu Okręgowe­
go w Bydgoszczy, następnie wiceprezes Są­
du Okręgowego w Ostrowie Marjan Pod-
wiński został zamianowany prezesem Sądu
Okręgowego w Przemyślu.

— Zawieszenie prac w warsztatach ko­
lejowych. W tutejszych warsztatach kole­
jowych zawieszone zostały w ub’egły po­
niedziałek prace na przeciąg jednego tygod­
nia. Zawies)zenie prac dotyka tylko pra­
cowników kontraktowych.

— Jarmark na konie i bydło rogate jak i na

trzodę chlewną odbędzie się we wtorek, dnia
9 lutego o godz. 8 począwszy na targowisku
przy rzeźni miejskiej w Bydgoszczy.

— Związek Inwalidów Wojennych R. P . Okr.
Koło w Bydgoszczy wyjaśnia, że z Inwalidzką
Spółką Wydawniczą, kolportującą patentowane
kalendarze reklamowe z siedzibą w Byd­
goszczy ul. Marsz. Focha, nic wspólnego niema

i nie bierze za nią żadnej odpowiedzialności,

w śmie MMiili Salffltej lila ińmid!tS
przyłącza się firma Bracia SchBIepćr bez zastrzeżeń.

Otrzymaliśmy następujące pismo:
W ,,Dzienniku Bydgoskim" z dn. 30. I . b.

r ukazała się’notatka pod tytułem ,,Haka-
tystyczny kalendarz dla budowniczych", w

której zupełnie słusznie podkreślono brak
w tabeli porównawczej monet zagranic z-

nych waluty polskiej, nam zaś ?upcłnie
niesłusznie uczyniono niejako zarzut, że

tym kalendarzem obdarzyliśmy klientelę w

Polsce. Jak lat poprzednich, tak i w tym
choć ciężkim i kryzysowym roku, postano­
wiliśmy przesłać sta)ej swej klienteli upo­
minek pożyteczny, a przyznać musimy, że

z zakresu budownictwa podobn’e wyczer­
pującego pod względem technicznym, a

przytem praktycznego co do rozmiarów
dziełka w języku polskim ani niemieckim

nie znaleźliśmy. Ocenę naszych intencji
znajdujemy w licznych podziękowaniach.
Zależało nam bowiem na stronie praktycz­
nej upominku. Nie zwróciliśmy uwagi i nie

przestudiowaliśmy tabeli walutowej, dziś

atoli przyłączamy s-ię be.z zastrzeżeń do gło­
su oburzenia na prowokacyjny występek
firmy wydawniczej H. Radeke w Berlinie,
piętnując niemniej siurowo, jak to uczyniła
redakcja, Zastrzec siię atoli musimy przed
zarzutem chęci obrazy naszej polskiej kli­
enteli lub też braku lojalności względem
kraju, w którym ród nasz (Schlieperów) od

lat trzysta przebywa.
Dla ilus!tracji naszego prawdziwie pol­

skiego obywatelskiego stanowiska niech

służą fakta:

1) iż po oswobodzeniu Polski natych­
mias!t zlikwidowaliśmy dobrze prosperują­
cą fabrykę wraz z hurtownią materjałów
budowlanych i towarów żelaznych w Ełku

(Prusy Wschodnie), a uzyskaną gotówką
wcieliliśmy do przedsięb’orstwa w Bydgo­
szczy, zakupując równocześnie poważną
ilość maszyn z wars(ztatów artyleryjskich w

Gdańsku.
i

2) Wyzbyliśmy ,się ponadto szeregu do­
chodowych nieruchomości w Berlinie, o

wartości których świadczyć mogą obciąże­
nia hipoteczne prz.edwpjęnne wynoszące;
1,300,000 marek w. złocię, które zostały spła­
cone, a gotówka uzyskana ze sprzedaży
tychże użyta została do budowy fabryki,
Spichrzy, magazynów itp. w Bydgoszczy,

Bez grosza pożyczek i kredytów państ­
wowych rozbudowaliśmy się i prowadzimy
przedsiębiors(two, nie bacząc na liczne tru­
dności piętrzące się przed nami. - W mia,­
rę sił i możności współdziałamy dziś w ła­
godzeniu nędzy, w którą popad}a ludność

zamieszkująca baraki dla bezdomnych,
Niech ta wiązanka faktów zaświadczy o

naszej lojalności i prawdziwem przywiąza­
niu do kraju, w którym od trzech Wieków

zamieszkujemy i w nim pracujemy.
Potępiając raz jeszcze z całym naci­

skiem oburzający fakt ignorowania przez
wydawnictwo II. Radeke waluty polskiej’,
nie omieszkamy bezwłocznie zwrócić się
pod adresem tejże z żądaniem uwzględnie­
nia interesów polskich, do czego mamy słu­
szne prawo.

BRACIA SCHLIEPER
hurtownia materjałów budowlanych

w Bydgoszczy,

Dzielnica międzynarodowa w Szanghaju.

Inaczej ona wygląda za pokojowych czasów! Ale dziś! Tłumy przerażonych Chiń­
czyków starają się znaleźć schronienie w tej dzieln’icy zamieszkałej przez Europej­
czyków, na którą żaden aeroplan japoński bomby rzucić się nie odważy. Ale niechby
te krociowe masy uciekinierów wdarły się do tej dzieln’cy, to Bóg wie, do czego by
tam przyjść mogło. Więc załogi angielska, francuska, wioska i amerykańska poza­
mykały ulice zasiekami z drutu, i bronią nielitościwie przystępu każdemu niebia-

łemu.

Z walnego zebrania K. S. ,,Promień”
przy Tow. Powst. i Wo|. Bydgoszcz-Bieiawy-Skrzetusko.

Przewodnicząca hr. Rzew’uska ’

zagaiła
zebranie, witając licznie przybyłych człon­
ków i gości. Po przeczytaniu porządku o-

brad, wybrano na marszałka zebrania rad­
nego miejskiego p. Nieruszewicza, na se­
kretarza p. Góreckiego, na ławników p, ko­
mendanta Pamina i p. administratora Bart­
kowiaka.

Ze sprawozdan’a członków zarządu do­
wiedzieliśmy się, iż po zmianie zarżądu
-przed,- kwartałem, rozwój K. S . Promień
bardzo korzystnie się przedstawia. Ilość

sekcji męskiej, założono na wzór innych
klubów i sekcję żeńską. ,,Promień" obejmu­
je liczne oddziały sportowe jak: piłki noż­
nej, oddział lekkoatletyczny, oddział gim­
nastyczny, oddział piłk.i koszykowej i siat­
kowej, oddział gier ruchomych i gier towa­
rzyskich — pokojowych. Oddział hokeja
jest w planie i w przygotowaniu.

Za a,rcyważne zadanie zarządu K. S . Pro­
mień uw’ażamy, iż obok rozwoju ćwiczeń

sportowych, zwraca się wielką uw’agę na

wyrabianie w członkach poczucia sol dar-

ności, koleżeńskości i życzliwości. Ponie­
waż właśnie nam Polakom zarzucają w

pracy brak solidarności i życzliwości, uwa­
żamy zatem za Poważną zasługę zarządu
K. S. Promień, iż specjalnie te wady prag­
nie wykorzenić u swych członków przez
wprowadzenie dwukrotnych monitowąń
Przy przekraczaniu przepisów o solidarno­
ści i życzliwej koleżeńskości, a po ,trzykrot-
nem monitum, następuje wykluczenie
członka z klubu.

Członek, należący do K. S . Promień, nie

gra w karty o pieniądze, i nie pije wódki.
Używanie win owocowych i piwa jest do­
zwolone.

Niechaj wszystkie kluby sportowe w Pol­
sce, tak uzupełnią swój statut za przykła­
dem K. S . Promienia bydgoskiego.

Walne zebranie potwierdza, iż K. S. Pro­
mień doznają poparcia i życzliwości u mie­
szkańców Bielaw i Skrzetuska, nie tylko w

miłych słowach, lecz i w miłych czynach
i prezentach. P. major Łaganowski podaro­
wał drugi stół do ping-ponga, a trzeci oka­
zały stół do ping-ponga przysłał p. budow’­
niczy Antoni Jaworski. Osoba, która nie
chco być wymienioną, podarowała jedena­
ści,e ubrań sportowych dla (h’użyny8 grają-,

cej w piłkę nożną, wraz z kompletnym gar­
niturem piłki nożnej. Ta sama osoba obda­
rzyła na gwiazdkę 40 członków i członkiń
K. S . Promień paczkami z owocem, pierni­
kami, słodyczami itd. P. Jabłoński podaro­
wał 50 drewnianych kostek do gry w

młynka i w warcaby. P, Suligowski poda­
rował ł’stwy do reperacji stołu. P. Graj-
nert sprezentował jedną płytę stołową do.

ping-ponga i dwa S!tojaki do skoków.

Skrzynkę Czerwonego Krzyża z Przyborami
podarowali pp. Scherbarth, Górski j FI. Ba-

gniewski. Parę cynkowych stojaków do

ping-ponga ofiarował p. Borkowski.

Na nastęPnem zebraniu plenarnem obieca­
ła wygłosić odczyt z literatury z czasów Mi­
ckiewicza. S!ekretarka p. Z . Łcnatowska, o-

bok odczytu usłyszymy i deklamację. Zaś

po powrocie z Zakopanego p. profesor’owej
Łubieńskiej, rozpoczną się próby i przygo­
towania do przedstawienia sztuki teatral­
nej w czasie Świąt Wielkanocnych, z prze­
znaczeniem zysku na bezrobotnych.

Walne zebranie huczn’e oklaskiwało re­
feraty z tak goFliwej i umiejętnej pracy
członków zarządu K. S. Promienia, który
ponownie wybrano na rok bieżący z dobra­
niem zastępców pani przewodniczącej w o-

sobaęh pana Inspektora Taboru Miejskiego
i p. profes(orowej Łubieńskiej. Obie kandy­
datury. zostały z entuzjazmem przyjęte,.

SolcOl żeński Jeiciacice
na drodze dalszego pomyślnego rozwoju.

(Z rocznego walnego zebrania).
jalc) Organizacje Sokoła żeńskiego stworzo­

no jakby pod szczęśliwą gwiazdą: wszędzie
spotyka się sharmonizowany i sprężyście z pcł-
nem poświęceniem pracujący zarząd i gorliwe,
oddane całą duszą idei sokolej członkinie. Tak
bardzo pożyteczna działalność Sokoła żeńskie­
go sama przez się musi i powinna ściągnąć jak
najwięcej młodzieży żeńskiej w szeregi tych
organizacyj i każda matka-Polka, dbająca
o stronę moralną i zdrowie swej córki winna

zapisać ją do Sokola żeńskiego.
W Jachcicach, odleglem przedmieściu wiel­

kiej Bydgoszczy, organizacja Sokoła żeńskiego
liczy obecnie 50 członkiń, mimo krótkiego cza­
su swego istnienia. Bilans pracy całorocznej,
przedstawiony na ostatniem rocznem walncm
zebraniu, przedstawia się niezwykle dodatnio.

Wybitny był udział członkiń w różnych zawo­
dach. Tak samo na lekcje i kursa uczęszczały
druhny bardzo piln;e.

Dzielna prezeska p. Ęisopowa w serdecz­
nych słowach witała przybyłą na zebranie

delegatkę okręgu p. Piotrowską, naczelniczkę
okręg, g. Cholewiankę, reprezentantów Sokoła

konnego p. Naskręta, Sokoła 11. p . Krygiełkę,
Sokoła III. p . Woźniakową, ,,Lutni" Jahcice p.
Semplowięza, Klubu Sport ,,Legja” p. Gryskę
oraz przedstawiciela redakcji ,,Dziennika Byd­
goskiego" p. Kiedrowskiego. Przewodniczył na

zebraniu p. Tomaszewski, niestrudzony szer­
mierz idei sokolej.

Sprawozdanie roczne składali: prezeska p.

Ęisopowa, zast. sekretarki p. Wybrańska, skarb­
niczka p, Tomaszewska (stan kasy jak i majątek
ruchomy zadowalający) i naczelniczka p, Przy­
bylska. Na wniosek p. Fijolkowej jednogłośnie
udzielono zarządowi absolutorjum.

Uzupełniające wybory zarządu dały nastę­
pujący wynik: wiceprezes’ką wybrano p. Sobo­
cińską, mimo zgłoszonej rezygnacji naczelniczka

Przybylska, jak i skarbniczka p. Tomaszewska,
n.a ogólne życzenie nadal pozostali na stano­
wisku; sekretarką wybrano p. Wybrańską, zast.

sekr. p . Strupagiclową i podnaczelniczką p.
Doinieracką,

W końcu składa,no zarządowi serdeczne ży­
czenia dalszego pomyślnego rozwoju,
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Roczne walne zebranie

Towarzystwa śpiewu ,,Harmonia"
odbyło się 26 stycznia br. Zebranie zagai} o go­
dzinie 20,15 prezes p. Faleńczyk witając na

wstępie przybyłego patrona chórów kościelnych
ks. Dąbrowskiego, delegatów bratnich towa­
rzystw oraz licznie zebranych członków i gości.

Na marszałka zebrania wybrano patrona
chórów kościelnych ks. Dąbrowskiego, który na

sekretarza powołał p. Joppka, na ławników

przedstawiciela zarządu okręgowego p. Hamul-

skicgo i dyrygenta Tow. śpiewu ,,Dzwon" p.
Rauhera.

Ze sprawozdań poszczególnych członków za­
rządu wynika, że Towarzystwo w roku sprawo­
zdawczym pracowało nader intensywnie, ponie­
waż oprócz stałego pielęgnowania i śpiewania
śpiewu kościelnego pielęgnuje również pieśń
świecką, biorąc udział w konkursach śpiewa­
czych i okolicznościowych występach. Towa­
rzystwo stanęło nietylko na wysokości swego
Zadania, ale wybiło się na wysoki poziom ar­
tystyczny, wysuwając się na czoło chórów mie­
szanych w Bydgoszczy w dowód czego zakwali­
fikowanie chóru do I. kategorji j nagroda wę­
drowna. i

Pomimo trudnych warunków gospodarczych
stan kasy wykazuje przeszło 500 z} gotówki.
Chór liczy przeszło 100 członków. Pozatem

posiada Towarzystwo wypożyczalnię książek,
z której korzystają członkowie na dogodnych
warunkach,

Jak w ubiegłych latach tak i w tym roku

zarząd wynagrodził pilnych i gorliwych człon­
ków w formie książek muzycznych i innej po­
żytecznej treści i to; pp. Markiewiczównę (z

- specjalnem uznaniem}, Siudównę, Szmejterow-
ską, Owczarskiego, Głowińskiego i Strzeleckie­
go Alojzego.

Kończąc sprawozdanie prezes p. Faleńczyk.
wyraził członkom, zarządowi a w szczególności
dyrygentowi p. prof. Jaworskiemu gorące po­
dziękowanie za zgodną i karną współpracę, któ­
rą doprowadziła chór do obecnej wyżyny arty­
styczne}.

Zebrani w zupełności zadowoleni z dzia­
łalności ustępującego zarządu udzielili mu je­
dnogłośnie absolutorjura.

W skład nowego zarządu na wniosek ko­
misji wyborczej weszli pp.: prezes Faleńczyk
(ponownie), zast. prezesa Smoliński, sekretarz

Mroczyńska Wanda, r,as!. Miąszkicwiczówna,
sk’arbnik ŚpieWakówśki.i"" bibliotekarz E. Dą-

browski, zast. Sikora: radnymi zostali pp.; Ka­
sprowicz i Kowalski, chorążym p. Borzych, pod­
chorążymi pp.: Nowicki i Szałajda, zastępcami
pp.: B. Dąbrowski j J. Kukliński. Rewizorami

kasy pp: Strzelecki Aleksander, Krawczak

j I’ławski. Funkcje gospodarza zabaw przejął p.
Gołębiewski, jako zast. p . Śpiewąkowski. Dy­
rygentem pozostał nadal p. prof. Jaworski.

Po dokonanym wyborze zarządu, ks. patron
Dąbrowski zdaje dalsze przewodnictwo w ręce

ponownie obranego prezesa p. Faleńczyka, ży­
cząc całemu Towarzystwu pomyślnych wyników
przy pomocy Bożej.

Życzenia składali z ramienia okręgu p. Ha-

roulski oraz delegaci Tow. śpiewu ,,Halka",

,,Św. Wojciech”, ,,Echo", Chóru Pań Różańc.,
Bydgoski Cbór Męski, ,,Dzwon", Tow. Rob. Kat.

przy parafji, Chór przy kościele św. Wincente­
go a Paulo i ,,Hasło".

W wolnych głosach prezes p. Faleńczyk po­
dał do wiadomości, że Towarzystwo przyłączy­
ło się do protestu w formie odpowiedniej rezo­
lucji przeciw projektowi nowej ustawy małżeń­
skiej.

Zamykając zebranie dziękuje ks. Dąbrow­
skiemu za sprawne przewodnictwo zebrania,
apeluje do członków, by w dalszym ciągu
wytrwale i wiernie stali przy sztandarze ,,Har­

monii"1 co zapewnia dalsze zbieranie tak ob­
fitych plonów doniosłej pracy. W końcu od­
śpiewano ,,Wszystkie nasze dzienne sprawy".
Przebieg zebrania cechowany był należytą po­
wagą i zrozumieniem sprawy, co umożliwiło za­
łatwienie porządku obrad w stosunku krótkim

czasie do godz. 22 .

Z najwyższem uznaniem należy podkreślić,
że chór ,,Harmonja" pomimo trudnej i mozolnej
działalności w dwuch kierunkach i to pielęgno­
wania śpiewu kościelnego i świeckiego wybić
się zdoła} na tak wysoki poziom ar.tystyczny,
co bezsprzecznie zawdzięczać należy kierowni­
ctwu chóru, spoczywającego w ręku tak wy­
bitnego i sprężystego fachowca jakim jest dy­
r.ygent p. L. Jaworski i prezes p. Faleńczyk.
To też z naszej strony życzymy chórowi dal­
szych jak najlepszych sukcesów za działalność
d!a chwały Bożej i na pożytek społeczeństwa.

i SAMOOBRONA
I odżywiania się! Przy częstęm spożywania

mięsa, które w obecnymkryzysie jest sto­
sunkowo najtańszym artykułem spożyw­
czym, organizm większości osób, szczególnie
w wieka starszym, podlega stopniowemu

1 samozatruciu wskutek nagromadzenia się
w ustroju kwasu moczowego i innych szko­

dliwych dla zdrowia substancji. Wynikiem tego są cho­
roby nerek, pęcherza, wątroby, wadliwej przemiany ma-

terji, bóle artretyczne i pudagryczne, wzdęcia brzucha, od­
bijanie się i skłonność do obstrukcji. Nie zmieniając do­
tychczasowego sposobu odżywiania się, tnożua uniknąć
tych tak przykrych, a często i przewlekłych dolegliwości
stosując napój przyrządzony z k!ół VlDiuroi" (orygi­
nalnej. Zioła ,,Diurol" usuwają wszelkie szkodliwe sub­
stancje, wytworzone w naszym organiżmie. Zioła
,,Diurol44 zapob egają cierpieniom przy nabytych już
chorobach, jak również przyspieszają powrót do zdrowia.
Osłodzony napar z ziół MDiurolM jest smaczny, a uży­
wany stale zamiast herbaty jest czynnikiem niezastą­
pionym, zapobiegającym samozatruciu organizmu ’"­
jest samoobroną. Jeżeli zaniedbałeś chorobę bron się!
Nigdy nie jest zapóżno, jeżeli pić. będziesz zioła ,,Diurol.
Sposób użycia na opakowaniu. Oryginalne zioła ,,Diurol44
Gąseckiego (z kogutkiem) sprzedają apteki i składy
apteczne Reg. Min. Spr. Wewn. Nr. 1486 . (330

(S!osy czytelników.
Śmietniki pod lasem.

Na Bielawkach, tuż w pobliżu baraków
dla bezrobotnych, znajdują siię nieomal, na

drodze całe sterty śmieć’, widocznie naw°’

żonę z miejskich śmietników,
Bezrobotni z baraków w poszukiwaniu

czegoś wartościowego rozgrzebują tę świń.­
stwa, następstwem czego wszystkie papiery
1 inne lekkie śmieci poroznosił wiatr i za­
nieczyścił cały okoliczny las i okolice, gdy
tymczasem tuż obok znajdują się zupełnie
nieużywane lub w większej części nieuży­
wane doły, do których by można

wywozić te śmieci i każdorazowo przj-sy-
Pywać ziemią, aby wiatr nie roznosił i nie

rozgrzebywaii.
Podobny wypadek jest w lesie na miej­

scu spacerowem (także w lato) w pobliżu
leśniczówki.

Nie -wiem jak ta sprawa jest załatwiona

przez miarodajne czynniki, czy tam wolno

wywozić, jednakże dziś wygląda pod wzglę.
dem zewnętrznym na zaniedba,no niechluj­
stwo, zaś poj względem higjenicznym mo­
że to być na,wet rozwodnikiem ja-kiejś plagi
chorobotwórczej.

W. M,

Puree z marchwi (na 6 osób).

Proporcje:, ,,J,fcg. marchwi, t.łyżkę.,jnąsU’.
2 łyżki mąki. ’K’ łyżki cukru, 2 Maggi"ego" Rosfki

bu!jonowo,-sól, -pieprz. -i Tistcii-hóbkowy, z 1

by!ki grzanki.
Sposób przyrządzenia; Marchew oczyścić,

pokrajać, zalać wodą j gotować na miękko,
przcfasować. Rozpuścić masło, wsypać parę ły­
żek mą"ki, dolać !fi litra rosołu sporządzonego
z 2 Maggi’ego kostek buljonowych, dodać trochę
cukru, przefasowaną marchew, soli i ogrzać.
Wydać z osuszonemi grzankami, na stół." (1131

— Do członków i sympatyków ,,Rcha”,
Dowiadujemy się, że towarzystwo śpiewu
,,Echo"1 odstąpiło w bieżącym roku od urzą­
dzenia balu karnawałowego, a urządza d!a

swych członków i stałych gości wieczór’to­
warzyski w sobotę d,nia 6 lutego br, w lo­
kalach restauracji ,,Pod Strzechą"1 przy ul.
Marszalka Focha.

RGlEhSWBhra naaHotecig sfudill]B
możliwości napadu na Polska.

Przed kilku dniami miał miejsce nad

granicą, polską w Wieleniu (Filehne)
bardzo charakterystyczny i ciekawy
wypadek. Do przejścia granicznego w

tem miasteczku, znajdującego się na

Noteci, podszedł w godzinach przed po­
łudniowych oddział Reichswehry, li­
czący kilkudziesięciu ludzi, z oficera­
mi i podoficerami. Zgromadzeni nad

granicą rzucali oni pod adresem pol­
skiego strażnika granicznego wyzywa­
jące wyrazy, poczem odśpiewali znaną
pieśń, ziejąca nienawiścią do Polskj —

,,Siegreich wollen wir Pojeń schlagen”
(,,Zwycięsko chcemy pobić Polaków").

Przez cały dzień następny aż do wie­
czora Rcichswehra odbywała ćwiczenia

nad Notecią, tworzącą w tem miejscu
granicę polsko-niemiecką, badając moż­
liwości budowy mostów pionierskich
przez rzekę, grunt nadbrzeżny i doko­
nując zdjęć terenowych polskiej strony
granicy!

Reichswehra, ćwicząca nad Notecią,
należy do garnizonu w Pasewalk (leżą­
cego na północny-zachód od Szczecina!)
i jest rozmieszczona po różnych miej­
scowościach nadgranicznych w pow’ie­
cie nadnoteckim (Netzkreis), przyczem
większe oddziały stoją w Ehrbardorf
i Mariendorf.

Jest to dowodem, że poza jawnemi
garnizonami Reichswehra ma zgroma­
dzone tajnie nad granicą swe oddziały,

x Ofl kiedy da!uie prawo patronatu
miasta Bydgoszczy nad kościołem farnym.

Prawo patronatu miasta Bydgoszczy nad
kościołem fafnym nadaj .miastu starosta

bydgoski Jan Kościelecki dokumentem z r.

1436, którym ufundował Ołtarz N. P. M. w

tym kościele. Nadanie to wyraż-one zostało

w pow’yższym dokumencie przez przyzna­
nie miastu prawa prezenty dla dwóch ka­
płanów dła tegoż ołtarza głównego, podczas
gdy innych dwóch mianow’ać ma, biskup
włocławski, jako pasterz diecezji kujaw­
skiej. do której w’ówczas dekana.t, bydgoski

należał.
Prawo patronatu udzielone przez Koście-

lećfićgo ,,burmistrzów’!’ miast a ora’z’ P,adzie
miejskiej oraz ich następcom." za.tw’ierdził
w tym samym roku biskup kujawski Mar­
cin Drzew’icki. . Dokument oryginalny zagi­
nął, odpis ówczesny znajduje się w archi­
w’um dicceżjalncm w-e Włocławku, prze­
drukowany w’ książce ks. prób. Beckera pt.
,,Dokumenty dotyczące kościołów m. Byd­
goszczy"1.

Odroczenie terminu
składania zeznań

o obrocie’ dla instytucyj kredytu krótko

terminowego.
Ministerstwo Skarbu odroczyło termin

składa.nia zeznań, o obrocie za rok 1931 dla

instytucyj kredytu krótkoterminow’ego (ban­
ków akcyjnych) do dnia 15 marca 1933 r.

włącznie.
W tymże terminie tj. do dnia 15 marca

1932 r. winny być wpłacone ewentualne róż­
nico pomiędzy kwotą, podatku przypadają­
cego od wykazanego w zeznaniu za rok 1931
obrotu a kwotą już wpłaconą, przyczem od

wpłaconej w powyższym terminie kwoty
podatku kary za zwłokę wzgl. odsetki )-)O­
bierane nie będą.

— Ofiara. Złotych 25,— zebranych wśród

gości na uroczystości zaręczyn córek Marji
i Pelagji złożył w naszej redakcji p. Szymko­
wiak na sierociniec Henryka Dietza.

Sokół żeński.

Dziś w piątek lekcja robót ręcznych od go­
dziny 7 w sekretarjaeie.

Lekcja ping pongu dla drużyny dziś od go­
dziny 7,30 w sekretarjaeie,

— 10 zl na ,,Sokół"1 III. złożył sędzia polub,
p. Gierszew’ski.— Baczność! W sobotę, dnia 6 oraz 7 i 8

lutego odbędą się wieczorki taneczne w sali p,
Ferenca przy ulicy Senatorskiej 18. Cena

wstępu 50 groszy. Początek o godz. 7, na które

Szanownych gości jak najuprzejmiej zaprasza

2280) Gospodarz,
—- Pracownik tramwajowy najechany

samochodem, W ubiegły czwa.rtek, o godz.
5-tęj rano, zajęty oczyszczaniem szyn na

ulicy Marszalka Focha, pracownik tramwa­
jowy Józef Posady, zamieszkały przy ul.

Czarnieckiego 9, najechany został przez sa­
mochód osbowy PZ. 10804, Skutkiem tego
najechania Posady odniósł okaleczenie nogi
i zmuszony był udać się pod opiekę le­
karska,

HióflfflB o oorzeczoBiffii,
Nie wiedział o tem Wacław W., że jego

narzeczona, zamieszkała przy ulicy Dwer­
nickiego, ma drugiego narzeczonego, nieja­
kiego Stefana D.

Dopiera gdy obadwa,i ryw’ale zeszli się
w ubiegłą środę w domu na,rzeczonej, panu
W. otworzyły się Szeroko oczy, gdy ujrzał,
co się święci. Zapałał więc wściekłą, zło­

ścią do rywala i spraw’ił mu takie ,,wnyki”,
żo ten z rozbitą, głową musia.ł skapitulować
i ustąpić placu zwycięzcy, a sam udać się
pod. opiekę lekarską. D . nie ma pod-obno za.­
miaru złożyć otrzymanych guzów na, ołta­
rzu miłości, lecz chce sję z nimi udać do

prokuratora.

niegodny czyn,
W ubiegłą środę, około, godziny 5-tej nad

ranem, znaleziono na jezdni ulicy Gdań­
skiej, jakąś nieznaną, młodą kobietę, wł-

jącą się w ataku epileptycznym. Chorą od­
stawiono do stacji pogo’towia ratunkowego,
gdzie udzielono jej pomócy.

Jak się okazało,, kobietą tą. była nieja-

kaś U,, która jadąc samochodem z jakimiś
nieznanymi jej mężczyznami, została przez
nich podczas ataku w’yrzuconą z sa.mocho­
du na ulicę.

Tak barbarzyński czyn, niegodny czło­
wieka, zasługuje na najwyższe napiętno­
wanie

Jaką Litwini maja ,,wolność" w Kłajpedzie.

Mu LićioiM POLiii kos reottas?
Z Kłajpedy nadesłano nam ciekawy obrazek, charakteryzujący tamtejsze stosunki.

Za kratkami sądowymi stoi biedny Lit.win, któremu urągają sędziowie i prokurator,
sarni Niemcy. Oburzenie Litwinów wzrasta, domagają się usunięcia dwekiorjatu choć­
by silą fizyćzną.



A co mi ta, że zapusty,
że sie wtynczos ji kiełbasy,
lo mnie pyry, gor kapusty
to jedzenie pirszy klasy!

A co mi ta, że ka,rna woj,
(co to jes, to niewim ani)
jak mom z gzikiem Chleba kawo!
to reszta fszysko do bani!

2e sa tyn i óf bojuje,
co mi za prefit, loboga,!
jo sie z mieł!om wytańcuje
jak zamietom kole proga.

Czy niedziela, czy sobota

czeko na mnie wedle plota,
dali mietełko brzozow’o,
jak sie zedrzesz - bydzie nowo.

Dulu duli, duli dana
boi za bólem aż do rana,
rano walom sie po papie,
a jo. sobie w sianku chrapie.

Duli, duli, duli dyna
Wyszła Kaśka za Morcina,
a tero wej w karnewole

lodprawiajom gorzkie żole.

Dyli, dyli, dyli dudki,
tu lozpusta, a tu smutki,
jak jo z mięt!om sie °żynie
bydzie lepsze pokolynie!

Dulu, duli, duli dudy,
mięt!a chudo, i jo chudy,
a misópuśt, tłusto jucha,
za dni porę puści ducha!

INA SOLECKA

Nieszczęśliwy wypadek.
P. Józef Andrzejewski, urzędnik prywa

ny, zamieszkały przy u!. Mazowieckiej
uległ nieszczęśliwemu wypadkowi podcza
dokonywania w swem mieszkaniu zdjęć fr

tograficznych, którym się oddaje z amatói

stWą,
Mianowicie przy zapaleniu magnezj

nast,ąpił jej wybuch, skut,kiem którego p.

Andrzejew’ski uległ ciężkiemu poparzeniu
prawego przedramienia tak, że zaszła po­
trzeba natychmiastow’ego odwiezienia go
do lecznicy miejskiej. Lekarz, stwierdziw­
szy ciężkie poparzenie, zatrzymał p, A. w

szpitalu.

— Staraniem Zrzeszenia Polsk. Naucz. Geo­
grafii, Kolo Bydgoszcz odbędzie się w sobotę
6. bm. o godz. 18 w gimnazjum humanist. przy
ulicy Grodzkiej wykład ź przezroczami prof.
Szychlióskiego z Poznania p. t, ,,Emigracja pol­
ska w Kanadzie Wstęp dla gości bezpłatny.

— Polskie Towarzystwo Krajoznawcze —

Touring Klub przypomina wszystkim członkom

dzisiejsze roczne walne zebranie, które odbędzie
się w sali rady miejskiej (Ratusz — ul. Farna)
o godz. 19,30 a w razie nieobecności przepiso­
wej ilości członków odbędzie się drugie walne
zebranie o godz. 20 bez względu na ilość obec­
nych.

- Najpiękniejsze maski w ,,Savoyu" zbiorą
się w sobotę, 6. bm. o godz. 21 na balu ma­
skowym, który urządza rzutki gospodarz ka­
wiarni p. Hoffmann dla stałych gości i dla wszy­
stkich, którzy się chcą naprawdę dobrze za­
bawić. A dobrą zabawę gwarantuje przede­
wszystkiem świetna orkiestra z kapelmistrzynią
Jadwigą Ciechońską na czele. A w’ięc w so­
botę do ,,Savoyu,’.

— Nareszcie doczekaliśmy się... Zaledwie
kilka godzin dzieli nas od dawno oczekiwanej
soboty 6. bm., w którym to dniu, wszystko wy­
biera się ,,hurtownie’1 do Strzelnicy, na wielki
ba! mAskowy Pracowników Kupieckich, który
mając już stalą i wyrobioną renomę, gwarantuje
należyte zakończenie karnawału. (5346

_

Wielki bal maskowy p. t, ,,Noc pod bal­
dachimem" urządza cieszący się nadzwyczajną
opinją Klub Sportowy ,,Astorja’1 w bajecznie
udekorow’anych salach Wicherta (Stara Byd­
goszcz). Kto w ostatnią sobotę karnawałową
chce się rzeczyw’iście ubawić i wytańczyć, to

niech spieszy do ,,Astorji". (2285
— Najtan,iej zakupić można wszekic towary

trykotowe oraz płócienne i jedwabne tylko w

solidnej firmie M, Susały, Stary Rynek 19. De­
wizą firmy: Za małe pieniądze — dużo towaru.

Zwracamy uwagę na ogłoszenie w dzisiejszym
numerze.

— Korpus podoficerski 16 p. ułanów urządza
swój tradycyjny bal karnawałowy w niedzielę
7. bm. w salach Strzelnicy. Sympatycy naszych
ułanów będą więc i w tym roku mieli możność

pięknej i godziwej zabawy o pierwszorzędnym
poziomie towarzyskim.

— Zabawa karnawałowa Związku Hal­
lerczyków, Dorocznym zwyczajem placów’ka
bydgoska Hallerczyków urządza w sobotę
6 bm. w sali Resursy Kupieckiej zabaw’ę
karnawałow’ą. Zaproszenia odebrać można

u p. Kowalskiego, ul. Dworcow’a 43-46, lub

sekt’. Płlińskiego, ul. Sienkiewicza 7 lub u

p. J. Czuby, ul. Śniadeckich 41, tel. 860.

— Tow. gimn. Sokół V. (Okole-Wilczak)
urządza w sobotę, 6. bm. w sali p. Małeckiego
(4 śluza) wielką zabawę karnawałową. Począ­
tek o godz. 7 wiecz. Wstęp 1 i 1,56 zł. Atrak­
cją zabawy premjowanie masek. Do tańca przy­
grywać będą dwie orkiestry.

— Tradycyjny ,,śledź" urządza w’ poniedzia­
łek, 8. bm- w salach Strzelnicy sympatyczna
,.Rodzina Policyjna". Cały dochód przeznacza
się na bezrobotnych.

- Ujęci za awantury. W nocy z 2 na 3
bm. policja ujęła awanturujących się w pi­
janym stanie na ulicach miasta, niejakiego
Jana K, i Antoniego R-, których odstawiono
na wytrzeźwienie do aresztów policyjnych.

— Kradzież konwi z mlekiem. Dnia 2

bm., o godz. 6,30 rano, na ulicy Jagielloń­
skiej, jakiś nieznany sprawca rozw’ożącemu
mleko woźnicy, Józefowi Szulcowi, zamie­
szkałemu przy ul. Grunwaldzkiej, skra’dl z

woza jedną kónwię z 20 litrami mleka. Nie­
cny osobnik dokona! kradzieży w chwili,
gdy woźnica oddalił się na chwilę, aby od­
nieść zamów’ione mleko,

— Pożar. Dnia 3. bm. o godz. 11 przed poł.
w’ kuchni mieszkania p, aptekarza. Radeckiego,
przy ul. Dw’orcowej, powstał pożar, który je­
dnak został momentalnie stłumiony przez przy­
byłą straż pożarną. Straty minimalne.

— Kradzieże żarówek w sieniach domów.
Od pew’nego czasu grasuje jakaś szajka złodzie­
jaszków, która w’łóczy się po domach, W’ykrę­
cając i kradnąc żarówki, znajdujące się przy
klatkach schodowych. Dozorcy domów winni
zwracać baczną uwagę na wałęsających się pó
schodach podejrzanych osobników i oddawać
ich w ręce policji.

— Złodziej rozbił szybę wystawową. W

nocy z środy na czwartek, jakiś ,,specjalista",
rozbił szybę okna wystaw’ow’ego w składzie

towarów galanteryjnych p. Smurzyka, przy uli­
cy Dworcow’ej 53 i skradł pew’ną ilość bielizny
i pończoch.

— Kradzież portfelu z kieszeni. P. Karolowi

Milkę, zamieszkałemu ’

przy ul. Św. Jańskiej 3,
jaki,ś nieznany kieszonkow’iec skradł z kieszeni
ńa ulicy portfel skórkowy szary, z zawartością
80 zl gotówki i w’ykazu osobistego.

Kradzieże drobiu mnożą sie.

W nocy ż 30 na 31 ub. m,, jacyś nłewy-
śledzeni złodzieje włamali się, zapomocą
rozerwania kłódek u drzw’i, do chlewa p,
Edwarda Masaa, zamieszkałego przy ulicy
Ks, Skorupki 27, gdzie skradli 11 kur.

Tejże samej nocy i prawdopodobnie ci
sami złodzieje, Włamali się w tej samej
realności,- do sąsiedniego chlewa p, Joanny
Becker, na. której szkodę skradli 6 kur.

Również tej samej nocy% nieznani zło­
dzieje, włamali się do zagrody rolnika Ka­
spra Jajki. przy ulicy Łuckiej 17, skąd skra­
dli 18 kur, które na miejscu ubili. Prócz

tego skradli trzy siekiery i jedną piłę.
W nocy z środy na czwartek, jacyś niezna­

ni ,,kurokradzi" wyłamali mur do chlewa p.
Romana Ruszkow’skiego, zamieszkałego przy
ul. Piotrkowskiej 3, gdzie skradli 10 kur i 3 in-

dyki.
Tejże samej nocy tacy sami ,,specjaliści"

włamali się zapomocą oderwania kłódek do
chlew’a p. Marjana Straszewskiego, zamieszka­
łego przy ul. Osada 17 i skradli 13 kur różnego
opierzenia.

Co pomogą wielkie zamykania chlewów na

kłódki, jeżeli złodzieje z taką łatwością roz­
bijają mury.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.
Kółko Włościanek, Jachcice. Zbyt późno

przesła,ne, ogłosić nie możemy.
S, ML, Kruszwica, W Drukarni Państwo­

wej w Warszawie.
St. B ., NOwawieś-Wielka. Z zajęcia mu­

si być sporządzony protokół, to znaczy, że

zajęcie nie powinno być przedsiębrane w

nieobecności zainteresowanej osoby względ­
nie jej rodziny. Zajęcie, zaczepione być
może skargą interwencyjną.

S. T. BiałośUwie. Bliż.szych szczegółów o

obecnym stanie budowy nie znamy Infor-

macyj będzie zapewne mógł udzielić Wy­
dział Powiatowy w Tczewie.

kalendarzyk zebrań Ch. D .

Roczne walne zebranie Ch. D.

na Szwederowie

odbędzie się w piątek, dnia 5 bm. o godz,
7-ej wieczorem w salce p. Kołodzieja przy
ulicy Ugory (róg ul. Konopnej).

Referat wygłosi prezes okręgowy red.
FonnańskL

O liczny udział członków prosi Zarząd.

Walne zebranie koła Ch. D.

Wilczak—Okolę,
odbędzie się w sobotę 6 lutego o godz. 7

wiecz. w’ lokalu p. Rutkow’skiego przy,
ul. Grunw’aldzkiej narożnik Wrocław’­
skiej.

Referat wygłosi prezes okręgowy red.
Formański.

O liczny udział członków i sympaty­
ków prosi Zarząd.

Bank Polski płacił w dniu 5 bm. za;

dolary amerykańskie 8,87—8,88
funt,y szterlingów’ 30;55
franki szw’ajcarskie 173,41
franki francuskie 34,98
marki niemieckie 209,30
guldeny gdańskie 172,92
liry w’łoskie 45,57
korony czeskie 26,23

Urzędowe sprawozdanie targowe
Komisji Notowania Cen.

Poz n aft, dnia 5. 2 . 1932 roku,
Bydło:

A. Woły;
Pełuomięsiste, wytuczone nie-
oprzęgane ............................................ 060-066

Mięsiste tuczone młodsze do
lat 3 .................................................. 054—058

Mięsiste tuczone starsze............... - 040—044
Miernie odżywione.................. 030-040
Buhaje:
Wytu,czone pełnomięsiste ..... 052—058
Tuczone mięsiste . ....................... 044—050
Nietnczone, dobrze odżywio­

ne starsze............................. 036-042
Miernie odżywione.............................. 030—034
Krowy; ,,.

Wytuczone pełnomięsiste ...... 060-066
Tuczone mięsiste............................. 052—058
Nietuczone, dobrze odżywione -

. 030—038
Miernie odżywione............................. 024-028
Jałowice:
Wytuczone pełnomięsiste . .... . 062-065
Tuczone mięsiste ......... 050-058
Nietuczone, dobrze odżywione -

. 040—044
Miernie odżywione. --

...

- - - 030—038
Młodzież:
Dobrze odżywione ......... 030—088
Miernie odżywione.................. 026—030

Cieleta:

b) najprzedniej. cielęta tuczne . . . 072-076
Tuczone cielęta................................. 066-070
Dobrze odżywione ............................. 056—060
Miernie odżywione............................. 044-050

Owce:

Wytuczone pełnomięsiste jagnięta
i młodsze skopy . 054-056

Tuczne starsze skopy i maciorki - -000 - 050
Dobrze odżywione...................... . . 000—000

Świnie:

a) pełnomięsiste od 120 do 150 kg. żywej
wagi .

- ’.................................... 082-084

b) pełnomięsiste od 100 do 120 kg. żywej
wagi.................................................. 078 - 080

e) pełnomięsiste od 80 do 100 kg. żywej
wagi ’.................................... 074-076

d) mięsiste świnie ponad 80 kg.. . 068-072
,e) maciory i późne kastraty -

. 068—074
§winie bekonowe............................. 070-072

Firma St. Szukalski
Bydgoszcz

notowała w ostatnich dniach za 100 kg,

Koniczynę czerwoną - - - zł 160,00-220,00
Koniczynę białą . 1 .... zł 270,00-420,00
Koniczynę zieloną szwedzką zł 140,00—160,00
Koniczynę żółtą łuszczoną - zł 110,00-130,00
Koniczynę żółtą w łuskach - zł 55,00— 65,00
Inkarnatkę - - -

.................. zł 85,00— 9: ,00
Przelot ................................. zł 260,u0—200,00
Rajgras ang. produkcji kraj.zł 70,00- 80 .00
Tymotkę-- . ...... . zł 30,00— 35,00
Seradelę -

............ ................. zł 20,00- 26,00
Wykę, latową . ... .

- - - zł 22,00— 24,00
Więzkę zimową ..... zł 35,00— 45,00
Pchlśzkc -

........ zł 22,00— 24 ,00
Groc,h Wiktorją ...... zł 26,00— 28,00
Groch zielony.................. zł 28,00- 30,00
Groch polny ....................... zł 24,00— 26,00
Gorczycę .............................. zł 34,00- 43,00
Rzepak zimowy............... zł 30,00- 34,00
Rzpik 1 ato wy, słodki - -

.

- zł 34 00— 36,00
Sieni ie Jniane....................... zł 35.00 - 45,oO
Konopie.................................. zł 50.09- 55 Ot)
Proso żółte . .. ...................zł 24,00— 28,00
Mak biały . .................... zł 55,00- 75,OJ
Mak niebieski....... zł 55,00- 75,00
Tatarkę .................................. zł 24,00- 26,00
Łubin żółty -

.. .. ... ... .. ... ... ..zł 14,(’O- 16,00
Łubin niebieski....................... zł 12,00- 14,00

PROGRAM W KINACH.

CORSO. Dziś po raz ostatni bardzo ładny
film sensacyjny z Carlo Aldinim p. t. ,,Potęga
człowieka" czyli ,,Jeden przeciwko wszystkim",
oraz wesoły nadprogram. Początek seansów
o godz. 5, 7 i 9 po cenach zniżonych dla wszyst­
kich.

KRlSTAL, Każdy kraj ma swoich bohate­
rów cichych, z urzędu aie poświęcających życie
za spokój innych. O tych jednostkach, pełnych
pośw’ięcenia pamiętał film. Uwieczniono bo­
wiem może epizod z życia, może historję jedną
z codziennych na filmie, w którym głównemi
postaciami są ,,Bezimienni bohaterow’ie", w słu­
żbie bezpieczeństwa publicznego. Dźwiękow’iec
ten, produkcji niedawno ukończonej, a na prem­
ierze w Warszawie zaszczyconej obecnością
Pana Prezydenta Rzeczplitej, jest niezw’ykle
śmiałą próbą tego rodzaju polskiej twórczości

filmowej. Dotychczas udawało się to Ameryka­
nom. Obecnie możemy być dumni, że i my two­
rzyć piękne obrazy umiemy. Dziś więc uroczy­
sta premjera z udziałem najlepszych sił: Marji
Bogdy, Eug. Bodo, Żuli Pogorzelskiej, Brodzisza,
Jaracza i in. Film ten o niezwykle sensacyjnej
treści przechodzi wszędzie z ogromnem powo­
dzeniem. U nas niezawodnie spotka się z uzna­
niem. gdyż cenimy nadewszystko tw’órczość ro­
dzima. Prócz tego nadprogram.

MARYSIEŃKA wyświetla podwójny program
cieszący się powodzeniem ze w’zględu na swe

urozmaicenie. Artyzm, humor, śpiew i muzyka
w. operetce ,,Droga de raju" z Lilianą Harvey

walczą bow’iem o pierwszeństwo z sensacją fil­
mu ,,Jego najniebezpieczniejsza przygoda" w

którym podziwiać trzeba Harry Peela.
NOWOŚCI. Dziś i codziennie ,,Trader Horn",

film, obfitujący w’ zupełnie nowe nieznane lecz

prawdziwe zdarzenia, silnie oddziaływające
swem dramalycznem napięciem. Aktorami filmu

właściwie są: przyroda, pięknych zarazem ta­
jemniczych preryj afrykańskich, budzących swą

grozą lęk, fascynujących potęgę, oraz wszystkie
zwierzęta drapieżne cudnych dżungli i plemiona
dzikie, czarnego lądu afrykańskiego. Niezwykły
program uzupełniony dźw’iękowym ,,Tygodni­
kiem Mero" (aktualności). Powodzenie olbrzy­
mie.

REWJA. Dziś w piątek premjera pięknego
podw’ójnego programu z filmu w Bydgoszczy do­
tychczas niewidzianego pt. ,,W krainie ruletki".

Na scenie ńowa rew’ja, w’ykonana przez p. Jani­
nę Leonow’icz, Wierę Rin, Zdzisława Suw’alskie­
go, Olę Arbarównę, Początek I. seansu o go­
dzinie 5,15, ostatniego 9,15. Dyrekcja wskutek

kryzysu i braku gotów’ki wśród publiczności,
aby dać możność taniej a dobrej rozryw’ki, dziś

urządza 50% zniżkę cen biletów.
WOJSKOWE w’yświetla tylko ,w piątek dn.

5. bm. i w niedzielę, 7. bm. przepyszną komedję
p. t. ,,Ona w prawo a on w lewo" z Lo!ty Neu­
man i sympatycznym George" Aleksandrem w

roli głównej. W sobotę,-6. bm- odbędzie się
ostatni w tym karnawale bal maskowy w sali
kina wojskowego. Początek o godz. 20. Rewja

asek — 3 nagrody za najefektowniejszy k°st-

;unt. Wstęp ł zł.
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KINO
REWJA

D(IS premiera pię­
knego podw. progr.

Na ekranie fwe. dram.
’

(a Brd?, aiewidz.) p. I, W krainie ruletki
Na scenie nowa re­
wja w 12 obrazach

wykonana przez
ulub. publiczn. p. t.

U nas najlepiej
udział b!erze D. Janina Usono^ici. Wiera

Rln, Zdzisław

Kalendarzyk zebrań Ch. Z . Z.
Posiedzenie zarządu, mężów zaufania i

komisji rewizyjnej Związku Pracowników

Miejskich odbędzie się dnia lutego rb. o t

godz. 6,60 wieczorem w sekretarjacie Ch. Z . I

Z., ul. Dworcowa 5.
O jak najliczniejszy udział w zebraniu

prosj -

Moryzon, prezes.

Walne zebranie fil)i Transportowców i Klucz­
ników Chrześcijańskiego Zjednoczenia Zawodo­
wego odbędzie się w niedzielę, 7. bm. o godz.
14-cj w sekretarjacie Ch. Z . Z . przy ul. Dw r-

cowej 5.
O jak najliczniejszy udział w zebraniu upra­

sza się.

\XJaIne zebranie fil}i Pracowników Drukar­
skich Chrześcijańskiego Zjednoczenia Zawodo­
wego odbędzie się w niedzielę, dnia 7. b:p.
o godz, 14 w lokaju p. Błocha naprzeciw sądu
okręgowego.

O jak najliczniejszy udział w zebraniu upra­
sza Zarząd,

Dziś 50 proc, znizka biletowa H!
Dyrekcja chcąc dać możność
najszerszej warstwie publiczności
pójścia do kina sprzedaje bilety
już od 50 groszy. (2319
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I
O potanienie transportów

kolejowych.
Warszawa, 5. 2. (PAT.) w min. ko­

munikacji odbywa się zjazd dyrektorów
Polskich Kolei Państwowych pod prze­
wodnictwem ministra Kuhn,a. Zjazd za­
gaił minister dluższem przemówieniem,
w którem wskazał na to, że spadek prze­
wozów kolejowych powinien być bódź
cem do zrewidowania dotychczasowych
metod przedewśzystkiem w działalności

handlowo-taryfowej.
Skutki peruwiańskiej imprezy

emigracyjnej?
Warszawa, 5. 2. (Tel, wł.) Wielkie po­

ruszenie wywołało w kołach politycz­
nych wystąpienie ze stronnictwa BB

oraz klubu senackiego senatora Bogu­
szewskiego. Przyczyny secesji są nara­
zić nieznane. W każdym razie jest ona

’harakterystyczną dla wewnętrznych
tarć w łonie sanacji. Senator Boguszew­
ski dotychczas_ przynależności do innego
klubu nie zgłosił.

Okradzenie b. premiera belgijskie­
go w podróży po Polsce.

Łódź, i. 2. (PAT). Na stacji Łódź—
Kaliska okradziony został były premjer
belgijski Theunis. Złodziej skradł por­
t.fel zawierający 3.000 franków belgij­
skich i 100 marek niemieckich. Policja
wszczęła poszukiwania, narazie jednak

bez rezultatów.

Giełdy zbożowe notują
fałszywe ceny.

Czas z tem skończyć!
Warszawa, 5. 2. (Tel. wł.). Prasa war­

szawska zwraca uwagę na rozbieżność

pomiędzy notowaniami giełdy zbożo­
wej a rzeczywistym stanem rzeczy.
Mianowicie od dłuższego czasu noto­
wania giełd zbożowych są zupełnie nie­
modne z prawda, albowiem przewyższa-

ją w sposób rażący nietylko ceny pła­
cone bezpośrednio producentom, ale na­
wet ceny po jakich kupcy zboże do

sprzedaży podawają.
W ubiegłym tygodniu np. notowano

cenę żyta po 27,50 zł, gdy w rzeczywi­
stości cena ta wynosiła w handlu 22,—
zł a u producentów naturalnie dużo

mnie]. Kupcy zbożowi, zamierzają do­
magać się zebrania giełdowego i podda­
nia rew’izji tej polityki.

Prasa lewicowa zarzuca giełdom chęć
poparcia stanowiska rządu, który wy­
suwa nieustannie jako atut, utrzymanie
a nawet podwyższenie ceny zboża. Ce­
ny giełdowe stają się podstawą lich­
wiarskich cen młynarzy a po średnio
przyczyniają się do drożyzny chleba.

Kronprinc jest kandydatem
na prezydenta.

Wybory 13 marca.

(Telefonem od własnego korespondenta)

Berlin, 5. 2 . Cała dzisiejsza prasa po­
ranna potwierdza wczorajsze doniesie­
nie o planowanej kandydaturze b. kron-

princa na stanowisko prezydenta Rzeszy
i o konwentyklu (naradach) w mieszka­
niu gen. Schleichera z udziałem kancle­
rza Rzeszy dr. Briininga. Dodatkowo no­
tują jeszcze, że oprócz kanclerza był
obecny syn prezydenta Rzeszy niedaw­
no mianowany pułkownikiem adjutant
Hindenburg.

Ze stron.y urzędow’ej nie wydano żąd­
nego zaprzeczenia, jedynie na wczoraj­
szej konferencji prasow’ej odhytej. w wy­
dziale prasow’ym rządu Rzeszy zapewnio­
no dziennikarzy o zupełnie prywatnym
charakterze wzmiankowanego zebrania

towarzyskiego.
Wybór prezydenta Rzeszy ma nastą­

pić, jak komunikują w dniu 13 marca.

Poprzednio zbierze się jeszcze Rcichs-

tag dla oficjalnego uchw’alenia ustawy
w’yborczej. AR,

Stron
Zachmurzenie. zmienne, przeważnie jednak"

duże i przelotnemi gdzieniegdzie opadami śnież-

nemi,
Rankiem mieliśmy 4 stopnic mrozu, w nocy

porywiste wiatry.

Silna burza śnieżna na Wileńszczyźnie.
(PAT) Z poszczególnych pow,iatów woje­

wództwa wileńskiego donoszą, że szalała tam w

nocy silna burza śnieżna, połączona z wielkimi

opadami. Wicher pozrywał linje telefoniczna,
powywracał słupy i drzewa przydrożne.

W powiatach dziśnieńskim, święciańskim
i mołodeczańskim wiatr poroznosił dachy z nie­
których domów.

W powiecie święciaóskim zostały pozrywa­
ne druty telefoniczne Korpusu Ochrony Pogra­
nicza.

W związku z wielkiemi śniegami po wsiach

okazały się wilki. Podczas urządzonej ob!awy
zabito 4 wilki.

PROGRAM RADIOFONICZNY.

SOBOTA, 6 LUTEGO.

WARSZAWA-RASZYN. 12,10: Poranek szkol-

ny ze Lwowa. 12,45: Płyty gramofonowe.
14,45: Płyty gramofonowe. 15,15: Wiadomo­
ści wojskowe dla wszystkich. 15,50: Płyty
gramofonowe. 17,00: Transra. nabożeństwa
z Ostrej Bramy w Wilnie. 18,05: Program
dla dzieci starszych i młodzieży. 18,30: Kon­
cert dla młodzieży. 19,15; Skrzynka pocz­
towa rolnicza. 19,30: Wiadomości sportowe.
19,35: P}yty gramofonowe,- 20,00: ,,Na wi­
dnokręgu”. 20,15: Muzyka lekka. 21,55: Fel­
ieton. 22,10: Utwory Chopina. 22,50: Muzyka
taneczna.

NIEDZIELA, 7 LUTEGO.

WARSZAWA-RASZYN. 10,00: Transmisja na­
bożeństwa ze Lwowa. 11,35: Odczyt misyj­
ny. 12,15: Poranek symfoniczny z Filhar­
monii Warszawskiej. 14,00: Odczyt rolniczy.
14.20: Muzyka ludowa (płyty). 14,40: Per­
spektywy rolnictwa w 1932 roku. 15,00: ,Ku­
ligiem na zaloty" — audycja muzyczna w

wykonaniu Zw. Młodzieży Ludowej. 15,55:
Program dla dzieci starszych. 16,20; Muzy­
ka z płyt gramofonowych. 16,40: Odczyt pt.
,,.Szkolne przedstawienia klasyczne’1. 16,55:
Muzyka gramofonowa. 17,15; Tajemnica
strato,sfery. 17,30: Wiadomości przyjemne
: pożyteczne. 17,45: Kcncert popołudniowy.
19,25: Muzyka gramofonowych, li),45; Słu­
chowisko pt, ,,,G.łupstwo! pJe martwmy się!".

20,15: koncert popułarńy. 21,40: Kwadrans

literacki, 2L55: Recital fortepianowy Hele­
ny Morsztynówny. 23,00: Muzyka lekka

i taneczna.

Z ruchu towarzystw.
Baczność, szoferzy. W sobotę, dnia 6. bm.

o godz. 20 odbędzie się wieczorek familijny w

Żali ,,Harmonją” przy ul, Marcinkowskiego w

zamknięlcm kółku.

K, K. S. ,,Sparla”. Schadzka informacyjna,
dnia5.bm.ogodz.19wOgniskuK.RW.
Wszelkie rzeczy klubowe należy oddać w dniu

tym gospodarzowi.
Walne zebranie łtljS stolarzy Z. Z . P . od­

będzie się w dniu 6. bm. o godz. 19 w lokalu

p. Mellera przy placu Piastowskim. Na po­
rządku obrad ważne sprawy, dlatego pożąda-
nem jest stawienie się wszystkich członków. 1

Sokół III, Zebranie plenarne we wtorek
9. bm. o godz. 19,30 w hotelu Lengningą przy
ul. Długiej.

O, P, N. Sokół L W piątek dnia 12. bm.
o godz. 20 walne zebranie w Resursie Kupiec­
kiej, na którem ustanowiony zostanie nowy
skład kierownictwa.

nHarmonja". Dziś w piątek o 19,15 zebra­
nie komisji wieczorkowej. O godz. 20 lekcja
śpiewu. W niedzielę, 7. bm. wieczorek: fami­
lijny w lokalu p. Mellera przy pl. Piastowskim.

Początek o godz. 20. Goście i sympatycy mile
widziani. .’

Klub Mandolinlstów ,,Lutnia". Wieczorek

klubow-y odbędzie się w dniu 6. bm. o godz. 19
w Domu Czeladzi.

Bydgoski Chór Męski. Dziś 5. bm. o g, 20

lekcja śpiewu tylko dla tenorów. O godz. 21

lekcja ogólna.
Związek Młodych Drogerzystów na obwód

pomorski, Fotografie z uroczystości 10-lecia do

nabycia ,,Drogerja pod Lwem" u!. Grunwaldzka
obok apteki.

K, S, S, P, D. Dziś o godz. 20 przy ulicy
Chwytowo 16 walne roczne zebranie. O liczny
udział prosi zarząd.

K. S. ,,Przyszłość", W niedzielę 7. bm. o g,

17-ej zebranie miesięczne,
Filja Budowlana Zjedn, Zaw. Polskiego. Mie­

sięczne zebranie odbędzie się dnia 6. bm. o go­
dzinie 18 w salce p. Mellera przy placu Pia­
stowskim.

Sokół konny. Ćwiczenia gimnastyczne od­
bywają sję we wtorki i pi,ątki o godz. 19 w

sali gimn. szkoły św. Trójcy przy ul. Kordec­
kiego. ,

’ "

Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsze
słowo 15 groszy, 5 cyfr = jedno słowo
J. w, z, a = każde stanowi jedno słowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

Dla poszukujących posady ?O% zniżki;

Większe ogłoszenia wśród drobnych 50 %^ożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń. Dr°bne °8łoszenia P”yjmuje się do godziny 9.

POLECENIA

Wózki
dziecięco najnowsze mo­
dele poleca ,,FabrykaWóz-
tów Dziecięcych- 3 -go
Maja 12. Wykonuje repe­
racje. Hurt. (2017

Węgiel (2156
drzewo wagonowo korzy­
stnie dostarczą pełnomoc­
nik Błachowski, Toruń,
Sukiennicza 4, tel. 274.

Uwaga
radioamatorzy. Fachowe
ładowanie akumulatorów

po najniższej cenie. Na
czas ładowania wypoży­
czą się własny akumula­
tor. Długa 84, skład, da­
wniej Szpitalna i Wały
Jagiellońskie 19. (2283

aSPRZEDAŻE

Gospodarstwo
prywatne 17 mórg dobrej
-ziemi, wtem U/, morgi łą­
ki sprzedam z "budynka’­
mi wraz z żywym i mar­
twym inwentarzem, wpła­
ta 450o zł. Kwiatkowski

Kynarzewo, Bielawy. (2018

Bielawkl.
Sprzedam piętrowy dom
cana 9.000. Sokołowski,
Śniadeckich 52. (212o

Okazja I
Sprzedam centrum dom

3-piętrowy, dochód 16.000

t;ęna 110 tys., wpłata 50

tys Sokołowski, Śniadec­
kich 52. (2121

Zamienię
majątki 500 i 700 morgo­
we na domy dochodowe.
Sokołowski, Śniadeckich
nr. 52. (2122

Kolonjalkl
restauracje, piekarnie, ko­
rzystnie poleca Sokołow­
ski, Śniadeckich, (2123

Gospodarstwo
132 _morgowe ziemi bura­
czanej, inwentarze komple­
tne, przy kolei, cena 27.000,
wpłaty 12.000. Bydgoszcz,
Długa 4, Warzecha. (2286

Sprzedam
!ub zamienię 2 majątki
własne 600 i 50 mórg, pry­
watne reszłówki przy mię­
§cie, mieszkania 14 poko­

jowe. Krzesińska, Pawłó-
wek, Bydgoszcz. (1389

Dom
z ogrodem w Nakle n. N.
dobrze się procentujący
sprzedam z powodu wy­
jazdu. Cena 14.000 zł. Jan
Kraska, Nakło n. N., Plac

Szkolny 326. (F1329

Dem
II piętrowy z składem ko-

lonjalnym, 11 lokatorów

sprzedam, Oferty filja Dz.
Z. S,”. (FIS?I

Dom
dwupiętrowy w Nakle,
Dworcowa 395, 6 lokato­
rów, 4 pokoje i kuchnia
wolne, 4 morgi sadu owo­
cowego, 8 mórg ogrodu
duże zabudowania gospo­
darcze. Objakt 50.000

sprzedam lub zamienię
na dom w Bydgoszczy.
Rychliński, Sienkiewicza
nr. 10. (F1301

Skład
kolonialny z towarem, 3-po-
kojowem mieszkaniem za

bezcen sprzedam, Adres
Dzień. Bydgoski. (2278

Motor
6 k. m. prąd stały, dobrze

utrzymany oraz rozmaite

transmisje okazyjnie sprze­
dam. Dworcowa 68. (2236

Motor
elektryczny 3ł/2 P. S . świe­
żo nawinięty zamienię na

większy do 7 P, S. prąd sta­
ły. Różnicę dopłacę. Ofer­
ty pod ,,777- do filji Dzień.

Bydgoskiego.

Kapusta
kiszona w większej ilości
na sprzedaż. Kijowska l,

(F133ljtel. 853. (2272

lak on się cieszy!
Wyczytał z drobnego ogłoszenia umieszczonego
w Dzienniku Bydgoskim o taniej sprzedaży
mebli — więc zakupił korzystnie i zadowolony
2 osiągniętego celu niema kłopotu w tak kry­
tycznym czasie o wyprawę dla córki - Drobne

ogłoszenia wszyscy czytają!

Jadalka
modna, różne meble na

sprzedaż. Fredry 2. (1391

Rower
za 65 zł sprzedam. Po
znańska 34. (2290

Meble
wielkim wyborze, odstawa
samochodem darmo, naj
tąniej, najdogodniej ku-

puje się przy ul. Śniadec­
kich 40. (2282

Sprzedam
maszynę Singera. Chwy­
towo 12," III ptr. (2274

Samochód
Ford półciężarowy model

29, w dóbr, stanie sprze­
dam. Gdzie wskaże filja
Dz. Bydg. (2273

R KUPH. j|
Szukam

500 do 1000 morgowe ma­
jątki. Sokołowski, Śnia­
deckich 52. (2119

Kupię (F1359
dom w Bydgoszczy przy
wpłacie 10.000. Zgł. dó
filji Dz. Bydg. pod ,J. A.’.

Kupię
samochód używany w do­
brym stanie. Zgł. z poda­
niem marki i ceny do filji
Dzień. ,Samochód’, (F1375

Zakład
fryzjerski kupię w Byd­
goszczy inb w mniejszem
mieście powiatowem. Ofer­
ty wraz z podaniem ceny
do filji Dzień. Bydg. pod
,Zakład fryzjerski". (F1370

LEKCJE

lęzyk
niemiecki uczniom wszy­
stkich klas udziela Ciesz-

kowśkiego 8/1. (F1368

Nauczycielka
wykwalifikowana pomaga
w nauce. Gimnazjalna 4.
II piętro. 2269

E
POSADY ljW

-:5łw" Zi
Gospodyni

samodzielna, pracowita do

prowadzenia gospodar­
stwa na wsi potrzebna,
Zgł. ulica 20 Stycznia 34,
m, 4, godz. 5-6. (F 1373

Zaraz
szukam technika specjali­
stę w laniu złota. Zgłosz,
Dentopol, Bydgoszcz, ul.
Gdańska 12, II, (2287

Uczeń
potrzebny. Rauch, Dłu­
ga 8. (2292

Służęca (1387
do wszystkiego z dobrem

gotowaniem od 15. II. 32 .

potrzebna. Zgł. ul. Gdań­
ska 22, skład - papieru.

K tssssz a
Gosposia

samodzielna z warszawską
kuchnią poszukuje posady.
Oferty ,Pracowita" do filji
Dziennika. (F1374 ’"KR

Fryzjer
damsko męski poszukuje
posady. Miejscowość pbo-
’ętna. Oferty filja Dzień.

Fryzjer’, (F1372

Maszynistka
poszukuje zajęcia na go­
dziny popołudniowe. Łask,
zgłosz. pod ,,Biegła” do
Dz. Bydg, (2293

j Pielęgniarka
skromnych wymagań, z od­
powiednią prakt. wycho­
wania i odżywiania sztucz­
nie niemowląt, poszukuje
posady od 55. Ii. 32. r. e-

wen tualnie później. Łask,
oferty proszę pod ,Pie­
lęgniarka’ filja Dzień.

Bydg. FJ366

Cukiernik (2317
dobry fachowiec poszu­
kuje posady. Nowy Kur-

jer, Poznań pod ,24 000”.

Skład
tanio do wynajęcia z urzą­
dzeniem dla każdego Wia­
domość Starszak, ul. Grun­
waldzka 66. (2147

Ubikacja
piętrowa na warsztat sto­
larski do w’ydzierżawienia
Grunwaldzka 79, gospo­
darz. (2279

^ MIESZKANIA

S pokojowe
komfortowe, odremonto­
wane. z meblami, bez od­
da Gdańska 51/tt. (F1367

Dwa (2271
pokoje kuchnia, ogród
wynajmę zaraz, czynsz
roczny. Of. ,Roczny’,

1-2 pokoje
z kuchnią umebl. wynaj­
mę, Śląska 14. (z043

Pokój (2275
przystojnej, inteligentnej
pani wynajmę, cena 20 zł.

Siemiradzkiego l, m. 3 .

Pokój
z utr’zymaniem. Gdańska
62, III, -

. F1369:

Pokój
umeblow. do wynajęcia,
Sienkiewicza 45, m. 3,(1392

Pokój
nmebl. do wynajęcia, U’­
gory 18. m. 5. "

(2291

EGED1
Kino

dobrze zaprowadzone
przyjmie wspólnika z go­
tówką 2 600 zł. Zgłoszenia
Bydgoszcz, ul. Pomorska
21, ,Norma’. (2263

Unieważniam
pieczęć firmy .4 ku, war­
sztat reperacj jny, Plac Pia­
stowski, która pozostała po
zlikwidowaniu w warsztacie
1. I. 1931 r. w rękach Wła­
dysława Tomaszewskiego.
Wanda Górna. (2188

Zgubiono
parasol damski, jedwabny,
zielony z bronz. rączką bam­
busową !białe słonie). Od­
dać za wynagrodzeniem 20

złotych u portjera Mono­
polu Tytoniowego, ui. Unji
Lubelskiej. (2270

Zgubiono
dńia 3 bm. papiery woj­
skowe na nazwisko Jan
Mańkowski; proszę znalazcę
o zwrot do ekspedycji
Dziennika. , (2288

Zaginął
pies wyżeł biały, brbnzo-
we łaty, za wynagrodze­
niem oddap Promenada 5
m. 1. (2284

R tEmiaiKK jjg
ziemianin

z kapitałem SI)."(!O wzwyż
może się wżenić 400 mor­
gowe gospodarstwo, Zgło­
szenia pod ,,Szczęście"
,,Dziennik Bydgoski11 Gru­
dziądz. (2233



Str. 12 ,,DZIENNIE BYDGOSKI", sobota, dnia 6 lutego 1932 r.
Nr. 29.

Wsiystkim. którzy brali ud/,iał w pogrzebie
mego drogiego męża

ś. p. JuOjana Anusiaka
a szczególnie p. szyprom, składam

najserdeczniejsze podziękowanie.
2266) Żona z rodzaasai.

Ratunek diaskórno-chorych!
Krem na skórę ,,KE8ŁWŁ5HDESćł,t patent gdański
Nr. 1919. Niezwykła kosmetyka do pielęgnacji skóry,
skutkuje z powodu swoich właściwości w rozpacz-
!Swych wypadkach wszystkich iiszajf, nawet li­
szaj! ropnych, ranach u nóg, egzemie, prysz­
czach, wyrzutach wszelkiego rodzaju, czerwo­
ności twarzy i r;osa, odmrożeniach 3 t. s!.
Przy zamówieniach uprasza się o cel użyteczności.
Świsłne uznania. 12012 Jeżeli bez skutko. zwrot pieniędzy.
Ccaa 8.60 zl. Wysyłka za zaliczką. Przy wysyłce sumy zgóry, bez portorjum.

tira. 8osm. Łafioraiorlain ,,Hlossln", GdafisR 1, Hunaesasse 41

Przetarg przymusowy. Nieruchomość poło­
żona w Bydgoszczy i w chwili uczyrrenia wzmianki o

przetargu zapisana w księdze gruntowej Bydgoszcz tom X.
wykaz 1. 325 i tom 42 wykaz 1. 1588 na imię Aleksandra
Gwiazdowskiego, inżyniera w Warszawie, zostanie w

drodze egzekwji dnia 22 marca 1932 r. o godzinie
9-tej przed p łudniein wystawioną na przetarg
w niżej oznaczonym Sądzie pokó.j nr. 4 . Nieruchomość
Bydgoszcz tom X. wykaz 1. 325 obejmuje ogród drzewny

982
przy ul. Kościuszki, obszaru 8 a. 73 m2, parcela nr. -—

154
mapa nr. 2 art. matrykuły 1820. Nieruchomość Bydgoszcz
tom 42 wy!raz 1. 1588 obejmuje przy ul. Gdańskiej 74
(stary numer) frontowy dom mieszkalny z podwórzem
i ogrodem domowym, dom mieszkalny w podwórzu,
stajnię z mieszkaniem i ustępem, warsztat z garażem,
parcela nr. 923/154 obszaru 15 a. 57 ni2 mapa nr. 2,
art. matrykuły 1462, księga podatku budynkowego
nr. 1498, roczna wartość użytkowa 3.200,— marek,
roczna kwota podatku budynkowego 118,20 marek.
Wzmiankę o przetargu zapisano w księdze gruntowej
dnia 7-go lipca 1931 roku. Niniejszem wzywa się
wszystkich, których prawa w chwili zapisania wzmianki
o przetargu nie były w księdze gruntowej uwidocznione,
aby się z niemi zgłosili najpóźniej w dniu przetargu,
przed wezwaniem do wnoszenia ofert i prawa te upraw­
dopodobnili, gdyby wierzyc.iel im przeczył. W razie
niezastosowania się do powyższego wezwania, prawa te

przy oznaczeniu najniższej oferty nie zostaną wcale
uwzględnione, a przy rozdziale ceny kupna dopiero po
roszczeniu wierzyciela i innych prawach. Zaleca się
dwa tygodnie przed terminem podać na piśmie
albo do protokółu sekretarza sądowego dokładne
obliczenie swych roszczeń w kapitale, odsetkach, kosz­
tach wypowiedzenia i kosztach sądowego dochodzenia
swych praw, oraz oznaczyć pierwszeństwo, którego się
żąda. Tych, którym służy prawo sprzeciwienia się
przetargowi, wzywa się, aby przed udzieleniem przy­
bicia targu postarali się o umorzenie lub zawieszenie
postępowania, gdyż inaczej prawo ic,h odnosić się bę­
dzie zamiast do nieruchomości, tylko do uzyskanej
ceny kupna. (2318
Bydgoszcz, dnia 17 stycznia 1932.r . Sąd Grodzki,

Trumny
w wielkim wyborze po
najtańszych cenach poleca

Magazyn trumien

,,Ceremoniał"
ui. Długa 54. (491

Zegarki
reperuję od 3 zł, sumien­
nie Chmielewski, Dwor­
cowa 88/7. 1384

Palenie
tytoniu odzwyczaja pa­
pieros Nargilo. Do naby­
cia tylko w Drogerji ,Mi-
nerwa”, Gdańska 17, róg
Dworcowej. (1385

1300 mórg
buraczanej, drenowanej

ziemi, Poznańskie, 325.009
wpłaty 50.000 . 4o0 mórg
Poznańskie, zamienię na

dom. Szarek, Dworcowa 20
II p. 1393

Kamienicą
dochodową, 4 piętrową,
wykwintnie komfortową
położoną wytwornej dziel­
nicy Bydgoszczy, czynsze
umiaraowane, mieszkania
wielopokojowe, sprzeda
bezpośrednio właściciel.
Żgł Dzień. ,Kupującemu
’wolne mieszkanie”. (2301

Maszynę
krawiecką sprzedam Wroc
ławska 6, mieszk’ 3. (2308

Licytacja
przy ul. Gdańskiej 20 odbędzie
się w sobotę od godz. ił -5 po
południu, oprócz podanych rzeczy
sprzedam jeszcze 2 bilardy fr. i
2 duże obrazy olejne 2x2.50,
Maks Ciehon, licytator. (1377

czytajcio ,,DMik Byogosi(n

Sprzedaż
drzew przydrożnych. Wy­
dział Powiatowy Świecie
sprzeda w drodze publicz­
nego przetargu za gotów­
ką pojedyńczo lub lriniej-
szemi partjami dęby, brzo­
zy i kasztany i to: w

czwartek 11 lutego o godz.
9-tej począwszy na szosie
Pruszcz-Błądzitn kim. 22,6
do 18,6 brzoz,y ca. 260
sztuk, na tejże szosie kim.
13.4-5,4 kasztany ca. 4u0
sztuk. Punkt zborny o

godz. 9-tej kim. 22,6 szosy
Pruszez-Błądzim(skrzyżo-
wanie z szosą tucholską).
W piątek 12 lutego o godz.
12-tej począw’szy na szo­
sie Warlubi’e-Rulewo kim.

o,1-1,1 dęby ca. 60 sztuk.
Punkt zborny kim. O,t
Warunki sprzedaży ogło­
szone zostaną przed licy­
tacją. Starosta Powiatowy
w. z. (A. Buczakj, referen­
darz. (z300

Korzystnie I (1379
Dom dwupiętrowy, skład
plae budowlany, wpłaty
zO.Oi 0, dwie kamienice
3-piętrowe wpłaty 45.000
zł, wiele innych poleca
Agencja Handlowa Plac
Piastowski 4, Bydgoszcz.

Maszyną
do szycia tamo sprzedam.
Śniadeckich 19, m. 7.(1398

Wróciłem

Dr. Stefan Szmaj
lekarz specjalista w cho!­

robach ocznych
Marszałka Focha 14.

Godziny przyjęć od
9—12 i od 3—5.

Tania spnadaż
artykułów mętk!Cb
Trykotaże

Pulowery
Kamizelki

po cenacli fabrycznych.
Oto In’ka przykładów:

Kalssony S;’M Z.80
Koszule trwałe ^od zł 3.^0
KamizsIRi wełDiaond\, 5.50

PBlowery wełniaondez. 7.75
Na krawaty, kołnierze,
wierzchnie koszule,
skarpety - kapelusze

i czapki udzielam

lO% rabatu.

1. Kozdrzyl(BWSfii.

Bydgoszcz, Kostowa 5
3303) _______________

-Jedwab do prania 3,75
Bemberg złoty la 5,95, weł­
niane 1,95, macco 1,10,skar­
pety nic. 0,40, wełniane 1,65
reformy jedwabne 2,25,
halki jedwabne 3,95, rę­
kawiczki imit. damskie 2,25
tak tanio tylko w firmie

Dom Pończoch
Bydgoszcz, Mostowa 12.

1760

Kafle

białe i kolorowe.

Przenośne
piece kaflowe
pierwszorzędn. jakości.

Żelazne kuchenki
po najniższych cenach

stale na składzie.

O. Schopper
Bydgoszcz, Zduny S

Telefon 2003. (2567

Motocykl
,Ariel” mod. 30 roku, 500
cm. górne zawory, w do­
brym stanie natychmiast
sprzedam. Zgłoszenia a-

gentura Dziennika Bydc.
Osie. 2298

Łóżko
stoły i szafy tanio sprze­
dam. Kordeckiego 23, sto­
larnia. 2313

Salonik
mahoń dla amatora sprze­
dam. Siemiradzkiego 5,
m. 1. 2295

Patefon
dwusprężynowy płytami,
łóżeczko dziecięce żelazne
sprzedam. Marszałka Fo­
cha 26, Manhtey. (1380

Salon
fryzjerski sprzedam lub
wydzierżawię na dogo­
dnych waru nkaeh. .Sa
loń de Club” Pomorska

róg Zduny. 1381

Angielskiego
niemieckiego, francuskie­
go, polskiego naucza szyb­
ko, dobra wymowa, b. pro­
fesorka Załachowska,
Trzeciego Maja 20. (23266

Przetarg przymusowy. Nieruchomości po­
łożone w Wyrzysku przy ulicy 22 Stycznia nr. 48 i
w chwili uczynienia wzmianki o przetargu zapisane
w księdze gruntowej Wyrzysk tom IX. wykaz liczba
266, względnie 267, na imię rolnika Iguacego Pawła
Schroedera ą Poznania, zostaną dnia 30 marca

1932 r., o godz. 10 przed połudn. w drodze egze­
kucji w.) stawione na przetarg w niżej oznaczonym
Sądzie pokój nr. 10. Nieruchomość składa się: 1. Kar­
ta 266: dom mieszkalny z podwórzem, przybudówką,
osobnym ustępem i. szopą na lewo, chlew, Spichrz z

kantorem, szopa do węgli, obszaru 4a 02 m2. Rocz­
na wartość użytkowa 920 mk. Roczna kwota podat­
ku budynkowego 24 mk. Nr. księgi podatku budyn­
kowego 140, nr. matrykuły 264. 2. Karta 267: pod­
wórze w obrębie miejskim obszaru 7 a 80 m2, nr.

matrykuły 267. Wzmiankę o przetargu zapisano w

księdze gruntowej Wyrzysk k. 266, wzgl. 267, dnia
20 stycznia 1932 r. Niniejszem wzywa się wszystkich
których prawa w chwili zapisania wzmianki o przetargu
nie były w księdze gruntowej uwidocznione, aby się z

niemi zgłosili najpóźniej w dniu przetargu, przed wez­
waniem do wnoszenia ofert i prawa te uprawdopodobnili,
gdyby wierzyciel im przeczył. W razie niezastosowania
się do powyższego wezwania, prawa te przy oznaczeniu
najniższej oferty nie zostaną wcale uwzględnione, a przy
rozdziale ceny kupna dopiero po roszczeniu wierzyciela i
innych prawach. Zaleca się dwa tygodnie przed termi­
nem podać na piśmie albo do protokółu sekretarza są­
dowego dokładne obliczenie swych roszczeń w kapitale,
odsetkach, kosztach wypowiedzenia i kosztach sądowego
dochodzenia swych praw, oraz oznaczyć pierwszeństwo,
którego się żąda. Tych, którym służy prawo sprzeci­
wienia się przetargowi, wzywa się, aby przed udziele­
niem przybicia targu postarali się o umorzenie lub
zawieszenie postępowania, gdyż inaczej prawo ich od­
nosić się będzie zamiast do nieruchomości, tylko do
uzyskanej ceny kupna. (2302
Wyrzysk, dnia 25 stycznia 1932 r. Sąd Grodzki.

siiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii!iiiiiiiiiiiiiiiiini!iiituiniB

I ^uńiewnia fucopejsAa
= ulica Gdartaka róg A!eji Mickiewicza =

5 urządza w sobotą, dnia 6-go lutego b. r . =

!wieczorek z tańcami|
= na który uprzejmie zaprasza (1376) GOSPODARZ. 2
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W sobotę, dnia 6 bm.

otwieram przy ui. Dworcowej 79

tesa i mosw bii

A

Staraniem mojeni będzie Szan. Klientelę ob­
służyć fachowo i rzetelnie. Proszę o łaskawe
poparcie mego przedsiębiorstwa.
2289) Józef Kocerka, mistrz rzeźnicki.

a-n-- --n-a^nni-aammg ii.. .................... ........

K??

911
l(i

,,Adria”
lokal nowo otwarty przy

ul. Dworcowej 24 narożnik ul. Sama
(dawniej Gastronom!a)

poleca tanio
śniadania, obiadij i kolacje
Lokat dobrze ogrzany. Bez koncertu.

Telefon 15-44 . (1986
Biiiś

U mało plenłącfey
ś== by nabyć ==

jj cSmIo towarów jj

gf Pończoch?jedwabdoprania ...................1.90 gg
=

,, ,, alaBemhera...................2.90
ii ,, ,, prima ,, 3.75 =

ę== ,, Zloty Bemberg - - 4 .75 m

=hę= ,, ,, zstrzałką.......................4.75 js
,, la złoty Bemberg - - - 5.90 =

,. macco ...................2.20 1.40 0.75 §ęę§
śH ., angielskiewpasy....................1.50 m

Ul ,, czystawełna........................3.30 =

H Skarpety meskie w modn. des. 1.801.20 0.80 0 .80 0 .40 =

55s Oprócz powyższych artykułów polecam ęęęsę

S w wielkim wyborze po niskich cenach ==Ę
B pantalony - hal!li - koszule płócienne i jedwabne =

Hf rękawiczki damskie i meskie - hafty - koronki klockowe, m

I JKarjan^usala j

555 2278) :ftoray !??wneft 70
MA Si?li DzMBioM

Podróżujący
na prowizję branży cu-

kierniezo - czekoladowej
dobrze zaprow’adzony w

składach kolonjalnych i
specjalnych w Bydgo­
szczy poszukiw’any na­
tychmiast. Of. z pod. do­
tychczasowego zajęcia
składać filja Dz. Bydg.
,Prowizja”. (1383

Dzielną
służbę domową
poszukuje i znajdzie się

najlepiej przez
,,drobne ogłoszenie"

na tem miejscu!

ffSl B A M 1 AS A pierwszorzędnejrlFialS!lM Jakości

poleca

po cenach bardzo zniżonych

B. SOMMERFELD
FABRYKA PIANIN

BYDGOSZCZ. UL. ŚNIADECKICH 2

Filja: Grudziądz, ulica Grob!owa 4.

Proszę zażądać prospekty! (22339

Rada Szkolna w Żołedowie wydzierżawi

mieszlcanie
znajdujące się w budynku szkolnym położonym w

Żołęriowie (obok kościoła), a składające się z 3 po­
koi z kuchnią oraz budynek gospodarczy i 10 arów
ogrodu. Oferty pisemne należy składać na ręce Prze­
wodniczącego Rady Szkolnej w terminie do dnia
20 lutego bp. Zatwierdzenie oferty oraz wybór
oferenta zastrzega sobie Rada Szkolna. (2265

X- ............. ...........

-

Poważnemu fabrykantowi

MEBLI STYLOWYCH
odstąpię częściowo odpowiednie (od 12 lat bardzo
dobrze zaprowadzone) ubikacje wystawne. — Jestem
gotów przejąć kierownictwo i odpowiedzialność. -

Poważnych interesentów uprasza się o złożenie ofert

Dom Mebli Górnoślązaków
23i4) Bydgoszcz, ulica Śniadeckich 2.

- t |.. |, . T

Kilka
pań inteligentnych, wy­
mownych mogą natych­
miast pracować. Stała pra­
ca i dobry zarobek za­
pewniony. Zgłosz. przyj­
muję przez cały t,ydzień
o każdej porze dnia. Gro­
nowski, Wileńska 9, par­
ter. 1382

Mieszkanie
2pokojow’e kuchnia,czynsz
45. Śniadeckich 43. (1378

Skład
do wynajęcia nadający się
na każdy interes, przy
głównej ulicy. A . Czapel-
ski. Inowrocław’, Marsz.
Piłsudskiego 4 a. (2297

Skład
rzeźnicki z mieszkaniem
od l. 3 . 32 do wynajęcia,
Nadaje się też na inne
przedsiębiorstwo. Wiś­
niew’ski, Chełmno, Wodna
19, I ptr. (2299

Ogrodnictwo (2305
6 morgowe do w’ydzierża­
wienia. Koronowska 31.

Mieszkania
2, 3 pokojowe, czynsz mie­
sięczny. Pomorsa 21, par­
ter. 1386

R POKOI. Jl
Przyjmą

1-2 inteligentnych panów
z utrzymaniem na miły
pokój z wygodami, w

śródmieściu. Oferty do
filji pod ,Solidna”. (1395

Pokój
umebl. Król. Jadwigi 12,
m. 5. (2281

Pokój
osobne wejście. Pomorska
42, m. 8. (1390

Pokój
umebl. wynajmę. Marsz.
Focha 14, ni. 6. (1388

Pokój (1290
Hamulski, Gdańska 52.

Pokój
frontowy dobrze umebi.
Krasińskiego 4, m. 4 .(1394

Ładny
pokój 3 Maja 9, m.. 3 .(1397

Pokój (2304
panu. Ugory 20, m. 8.

kbóom ą
Unieważniam

książeczkę wojskową na

nazwisko Jan Budziszak
P. K. TT . Inowrocław. (2320

Który
szlachetny starszy pan
dopomoże finansowo mło­
dej pani. Filja Dzień, pod
,Niezależna”. (1396

Wspólnika (2312
z 5do7tys. złdodobrze
prosperującego interesu.
Of. pod ,,Wspólnik 5—7”.

Zagubioną
książeczkę wojskową unie­
ważniam. Józef Piełow-
ski. 2296

Kawaler
lat 30, długoletni facho­
wiec młynarski, posiada­
jąc.y 30.000 zł majątku, po­
szukuje dla braku znajo­
mości na tej drodze panny
lub wdowy, posiadającej
średni młyn w celu ma­
trymonialnym. Łaskawe
zgłoszenia pod ,Lat 31F
do Dzień. Bydg. (1999

Cenv npin-zeń’ 25 gi za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamówej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,20 zł.
na dalszych stronach 1 00 zł. za milim. I łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20 % zniżki
Wieksze ogłoszenia zamieszczone wśród drobnych 50°/t drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu.
Przy konkursach i d’ochodz.eniach sadowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25 % dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20 %drożej.
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy.

Konto czekowe: P. K . O . 203713 Poznań.

”

Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. - Za redakcję odpowiedzialny: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy


